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Partie robotnicze walczą o po 
() wolność, suwer.enność i niepodległość 

wszy ·s I ki c h n ar o d ó w 
'f{».rze1nóUJlenie tow. H'I. Gon1ulki·lł'iesl5.swa na plenun1 H.on1i-

tetu Centralnego Polshiej Partii Robotniczej I 
Powszechne zainteresowanie i porusze- Zasadniczym i naczelnym warunkiem r jekt ten stał się wówczas podstawą dysku- i 

tiie na międzynarodowej arenie politycz- pokoju jest powszechne rozbrojenie sji i Zgro~adzenie Narodów. Zjedn~czo-! 
nej wywołała narada informacyjna przed- wszystkich pai'istw z największymi mo- nyc~ powz_1ę!o uch~ałę o kon:eczn?śc~ re- i 
stawicicli partii komunistycznych z udzia- carstwami świata na czele, a co najmniej, ~;cy zbroJen, w ciągu 10-~m -~te~ięcy, j 
łem P. :r. R. w dniu 11 b. m. Istnieją, na początek wydatne ograniczenie zbro- 1"k~e upłynęły od tego czasu, vysng ,zb_ro· 

·1 · d ki' kł d · , ' - . · . . . Jemowy trwa, uchwała pozostała sw1st· waz ue powo y. ore s onił.y prze sta- Jen. Skłonn?sc do _strzelama z ar::i1at :wzra- idem 1;ai>ieru, za co ponoszą odpowiedzial-
wicieli marksistowskich pa.rtii robotni- _sta proporeJo1:1alm: do wzrostu :.eh liczby. ność przedstawiciele Stanów Z:iednoczo· 
czych 9-ciu krajów do naradzenia się mię- Nowoczesne srodk1 masowego, totalnego nych i Wielkiej Bryjanii, którzy dowiedli 
tlzy sobą i do powzięcia decyzji utworze- zniszczenia jeszcze bardziej wymagają swym postępowaniem, że są faktycznie 
nia Biura Informacyjnego tych partii. W ograniczenia zbrojeń i wyrzeczenia się przeciwni rozbrojeniu. Równie.'.. wszelkie 
obliczu hałaśliwej kampanii reakcji świa- przez wszystkie państwa zastosowania próby, zmierzające do skłonienia rządu'! 
to1vej, która nazywa naradę „odrodzeniem tych środków. Narody świata, a wśród Sta~ów Zjednoczonych, aby zaprzestał 
Kominternu",· „ofensywą partii robotni- i1ich i naród polski, z wielką radością po· produkcji brom atamowej i zniszczył za· I 
czych przeciwko Stanom Zjednoczonym" wita~y projekt ograniczeni<! zbrojeń pasy tei broni, którą należy poddać mię-, 
i t. p. należ.Y wyjaśnić wyraźnie 0 có cho- prz~dstawiony 'przez delegację radziecką dzynarodowej kontroli - nie dały rezul­
dzi partiom :robotniczym, z kim i .z czym 11a poprzedniej sesji ONZ. Pomimo że pro- tatn. 
l\'alczą i ·w imię jakich celów. s • USA 

ParfitJm robotniczym chodzi o najży- Iowa 1 czyny rzqdu I 
wo1:nkj:;zą dl;:i. wszystkich narodów spra­
\'ltę _ 0 ~kierowanie ro;;w&ju sytuacji mię· Stany Zjednoczone paraliżują systema- zagraŁać Stanom Z;jednoczouym_, g_dyż są 
dzJnal"odowej na drogę trwałego pokoju, tycznie wszeikie zamierzenia komisji ato- najv„-iększym wrogiem wojny. Smiesznym 
cJrndzi n, pokrzyżowanie agresyw.uych plą- mowej, wbrew swy,m gołosłownym by loby myśleć, że kraje słowiańskie no· 
nów ok.reśloąycb kół imperialistycznych oświadcz<:niom odrzucają wszelkie propo- szą :się z zamiarami agresji wobec Stanów 
.„ Stanach ZJ'ednoczony•·h, chodzi· 0 " 'Ol• . · · d d. · t . Zjednoczonych. Imperializn~ amerykan-·~ , ... •• zycJe, zm1erzaJące o z Jęcia ego miecza h irn~ć, niepodległość i 'i1werenność wszyst• D kl . . d ' t I d k ski nie może więc ukryć prąwdziwyc 
l,ich naroófrw. amo - esa, wiszącego na ca ą ~ z o: S\vych celów za <lymną zasłoną straszaka 

ścią. Wo~cc taki~go faktu, c? 1;11-oi:;ą b?"c komunistycznego. 
Wzniosłe zapowiedzi karty OIZ wart.e roine gowsłowne oswiadczen1a, I Oficjalna polityka pai"1stw anglcsaskich, 

składan~ od cz~su do czasu przez repre- :szczególnie polityka USA - dokryna Tru­
~eniantow Sta.11ow ZJedn~czo1~ych o pok?- mana i plan Marshalla zmierza do zburze­
w:vych iender;c.1ach po!1t.yk1 ai::1eryk~11- uia pokoju. Plan Marshalla, to nie jest 
sk:eJ. Na ~roni ~tomoweJ me mozu~ l!P~_e· lJla!1 pomocy narodom zniszczonym .Pr~ez 
rac _pokołu m1ędzy11a~od~wego swiaia. wo.inę, lecz plan podporządkowania ich 
'!"a mechęc d~ rozbro1ema, _dy~towana monopolom amerykańskim, plan zmonto· 
.i est Stanom ZJednoczonym dązemem mo- wania bloku zachodniego i podziału Euro· 
nopolistycznego kapitału amerykańskie- py na dwa wrogie obozy, plan odrestau­
~o . do po~porządko:va~ia sobie całego rowania agresywnych Niemiec, plan re· 
sw}.ata. Kapitał ten w1dz1 drogę do dalsze· stauracji kapitalizmu i zniszczenia demo· 
go pomnażania swoich bogactw i do od· kracji w .krajach które kap:i.talizm z sie· 
dalenia kryzy~u iylko ': •. monopoli_st~c~· l;lie zrzuciły. · ' 
nym opan?wanm rynku swia~owego 1 z~o- .Plan Marshalla to druga strona medalu 
deł sm·?wco.w. _Dla ~ych sza_Ien~zych ~elo.w dbktryu.y Tn:maiia czyli podboju świata 
uprawia się. szal.enczą politykę podzega- przez kapitał amerykański. Przykłacl dzia­
nxa_~o now:J ~·0:1ny.. . łania tej doktryny widzimy najlepiej w 
, .Nikt na sw1ecie. me. uwierzy, że Sia11y 

1 

Grecji, gdzie w 'myśl :jej założeń używa 
ZJed11oczo~c zbro3ą się w celach obron· się brutalnej siły i In-wawego terroru dla 
nych, Panstwa demokratyczne nie mogą walki z siłami demokratycznymi. 

marksistowskich partii robotniczych w 
państwach kapitalistycznych. ł.ączni1.. z 
tym rozwijać się ma proces podporzl\dko· 
wania tych państw Stanom Z.iednaczo· 
nym i li.lm,idowania ich su' 'eren11ości. 
Cała t;;i strategia n1a na c2lu stworzeml" 
bazy wypadowej 11rzeciwko Z viązkow 
Radzieckiemu i krajom demokracji ludo 
wej. 

Partie robotnicze mówią =,nieu 
RobDtniczc pąrtie marksistow::ikic nie 

mogą pozostać bierne wobec takich za· 
miarów. My wiemy, że hitleryzm nabrał 
ochoty do drugiej wojny światowej po 
bezkai·nym dokonaniu sze:rngu aktów 
agr~~ywnych i jego apetyt wz:rnstał w 
miarę jedzenia. 

Gdyby narody Europy }Hzy pierwszym 
akcie hitlerowskiej agresji powiedziały 
stanowczo „Nie", mogłoby to ostudzić 
wojenny zapał Hitlera, ale Hitler na kon­
ferencji monachijskiej usłyszał słowo 
„tak" od rządów angielskiego i francu• 
ski ego. 

Z dBżenia do z.budowania trwa!ego po­
koju, które ogarnęło wszystkie lu.dy świa­
ta po zakonczeniu drugiej wojny świato­
wej. zrodziła się Organizacja Narodów 
Zjednoczonych. Z głęboką wiarą, otuchą 
i nadzieją czytał każdy szary człowiek 
pracy wzniosłe zapowiedzi, zawarte w 
Karcie Narodów Zjednoczonych, które 
postanowiły zespolić swoje wysiłki, aby 
uchronić przyszłe pokolenia od klęsk woj· 
ny, przy' rócić wiarę w podstawowe pra• 
wa człowieka, stworzyć warunki, w któ· 
rych lJędzi.e mogła - panować sprawiedli· 
wość i poszanowa11ie zobowiązań między­
uarodowych, pu:yczynić się do postępu 
spolecznego i podniesienia stopy życiowej 
przy więk,;zej wolności, stosować toleran· 
cję i żyć wspólnie w pokoju, dla którego 
należy zjednoczyć wszystkie siły, zapew· 
nić użycie sił zbrojnych tylko do wspól· 
nych interesów, zużytkować urządzenia 
m~ędzynarodowe dla popierania postępu 
t:ospodarczego i społecznego narodów. 

Jest wiele podobieństw w powojennej 

Pro.by 11·kw;.1owania suwerennos'c1· naro„o'w eksp~nsji imperial~zmu am~~ykc:?\skiego I" li U do pierwszych aktow agreSJl hltlerow-
j'.T' 1 · t 1. • · · d b 1 f . . . . , . skiej. UnikniQcie przez narody Eurouy 

Kartę tę podpisali przedstawiciele róż­
.tych ~rajów świata. Podpisały ją rów­
mez trzy .wielkie mocarstwa - Stany 
Zjednoczone, Wielka Brytania i Związek 
Radziecki. Podpisał ją i Rząd Polski, któ­
ry kształtował i nadal będzie kształtował 
lmię polskiej polityki w myś~ powyższych 
zasad. Głównym hasłeJ;D Polskiej Partii 
Robotniczej w zagranicznej polityce Pol· 
ski tak w czasie wojny, jak i po jei za· 
kończeniu, było hasło utrzymania jedno· 
~ci i współpracy trzech głównych mo­
carstw. Partia nasza stale podkreślała, że 
Polska pragnie utrzymywać dobre i przy· 
jazne slosunki tak ze Związkiem Radziec· 
kim i krajami słowiańskimi, jak też ze 
Stanami Zjednoczonymi; Wiell~ Brytanią 
' innymi państwami kapitalistycznymi. 

Projekt ograniczenia zbrojeń 
Praktyka. nasza potwierdziła tę zasadę. 

PPR wychodzi bowiem z założenia, że 
różnice ustrojowe nie stanowią przeszko· 
dy w zgodnej współpracy różnych 
IJPJistw. 

Pomimo, że Karta Narodów Zjeonoczo­
nych obowiązuje jednakowo wszystkich 
jej sygnatariuszy - rządy niektórych 
państw kapitalistycznych dowiodły w cią­
gu dwuletniego istnienia ONZ, że traktu~ 
ią tę I):artę jako parawan, za którym 
uprawiają politykę wręcz przeciwną przy­
jętym zobowią-.~apiom i snrzeczną z inte~ 
resami nokoh· 

,1e u ega wą p iwosc1, ze g~ y y ang o- · rancusk1ego, usu111ec1e komumstow i so- b . · , . . . . · ~ 
sascy opiekunowie reakcji greckie; speł- cjalistów z rządu włoskiego nastąpiło pod iędu b~e1.nfsci b bddz1e naJl~p?zym N wk~­
nili wolę narodu greckiego - nie byłoby nacisk,iem amerykańskich dyplomatów 9 e~ w z~~. o u .o~y ł po °Ju. d ara .a 
powodu do wojny domowej. Naród grec-ki wbrew wpli znacznej części. narndcw. Do- ~:u„ par lld p;w1e Zł~ a ~ ~cy owame 
wybrałby sobie taH parlame11t i taki I ktr,rna Truman st · b. . k . . . _ " Ie , ~ po a . re~en;i. im pena izmu ~me_-. d kt' b ,1 · d ł . . ·' . a aV:'la s~ ie .ia. 0 ~leiw rykansk1ego w umemu klasy robotmcze· rzą , ory y o"po-w"la a 3ego mteresom. sze zadanie w Europie zmszczeme sił de-1 · · 
Również usunięcie komunistów z rządu rnokratycznych, a w pierwszyrr. rzędzie - (Ciąg dalszy na str ?-ei) f 'il"i'~"""il'le·c·ii"""""'Cl""''d"O"'";iiO'i'i'iY'k'I""""""'';„.; ... „ .................. „„ 

ogarnia narody Europy - oświadcza londyński „Economist„ 
LONDYN PAP. - Tygodnik gospodarczy de wszyslliim Fra11cji i Włoch, tragiczną i pod 

„Ec.onomist" zamieszcza pesymistyczne uwag: k1ei;Ja, że rzeczoznawcy a:nerylwiiscy będą 
co do perspektyw realizacji planu Marshalla. rozpatrywać punkt po punkcie sprawozdanie 
Pismo nazywa sytu-ację gospodarczą niektó· „konferencji 16" i będą udzielać rad i nauk 
rych państw zachodnio - europejskic11, n prze- europejskim specjnlistom gospodarczym. 

Stany Zjednoczone postawią niewąbpliwia 
swoje wanmki przed ewentualnym udz.iele­
~iem pomocy i zażądają gwarancji, że warunki 
te będą dotr:tymcme. Amerykańsce sfery gos· 
podarcze zażądają niewątpliwie przcprowadze· 
nia pewnych zmian w rządacll pwistw, lctórym 
przyrzekną pomoc i będą się domagały pew-z b oz• e z z. S. R. R. dla FrancJ·a· niechania nacjonalizacji przemysłu jako wa· runku udzielenia tej pomocy. 

„Amerylw1islde sfery gospodarcze - pisze 
„Economist"' - będą więc stawiały warunki, · M k ł b · od których będzie uzależniona pomoc, a tym-

OS wa rozpatr_zy ~ . proś ę o pomoc żywnościową ~~~~~~oI~f:w pomoc pozostaje wciąż muzyką 
PARYZ PAP. - Francuskie mnuster-stwo I P_ółtor~ miliona ton zboża radzieckiego dla Najbliższe miesiące będą prawdopodobnie 

spraw zagranicznych ogłosiło komunikat, 1 rancJl. . . . . . • . . ~r;ó'hą j.nterwencji politycznej ze strony Sta-
stwierdzający, że mini,,;ter handlu zagrankz- Rząd rad~1eck1 .chciałpy w1e~_z1ec, J~ie to· now Z1edr1~czo;ny~b., połąc:wnej z bezczyn­
nego ZSRR Mikojan poi.uf.onnował f.rancuskie· war,Y Frnnc1ao moze do-starczyc wzam1an za noścJq . w dizedzia,ie. samej pomocy. Może się 

zboze. _ I przyczynić to je(lynJe do pogłębienia już sze-
go charge d'affaires w Moskwie P.iotra Char· Rząd francuski rotpatrnje możliwości eks- roko rozpowszechnionę.j wśród nąrodów eu­
pentier, że Związek Radziecki rozpatrzył proś- portu do ZSRR pewnych maszyn i urzadzen ropejsltich niechęci ..., stosunku @ Stanów 
bę rządu francuskiego, dotyczaca dostarczenia przemy>lowych. Zjednoc:7nm·"h 
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CZYTELNICYl 
Nie trzeba Q"ro: · „..łzjć kilkudzieskdu kuponów! I KUPON PREMIOWY l DlllA 12. l 

1947 r. na 12 SZT. RĘCZNIKÓW 
WYSTARCZY WVCIĄC NASZ KUPO N PREMIOWY zamieszcwnv obok. wv· 

pełnić czytelnie i or~esłać ..10. Pt>rłakrii n ,is7eizo oisma w rh•-„ tr„ech dni. 
Imię i nazwisko-·············--······---·············-·············--···-····-···············--;-··············-········---­
Adres··········································-··············---······· ··············-··········-·······-·····-···········-· 

Już w środę dowiemy się lcto wygrał 12 SZTUK R~CZNIKOW. 
Jutro zamieścimy KUPON NA l(APE LUSZ DAMSKI LUB Mf.,SKI. . . 

Zakl11d praey ·····················································-··························-······················--------
• Wycl-t I Jn11łat •• rdaksll „łłts11", Udt, Plttrktwska 86, Ili pt,tro 

robot 
Dal§zq ciąq przen1óH1ienia tow. H'I. Gon1ulkl-ll'ieslaH'a 

. Nic w:;d~~rnjemy prz~ciwko Stanom I czy uhacić_prawo ~ospoda;za ~c własn_rm I swych J?Oprzedni~h z3.strz;żeń w spraw~e zujący przynależne do niego partie I był naa 
z:.Jednoczonym - przeciwko narodowi domu. Narod polski był pierwszym, kiory zachodmch gramc Polski, równocześnie rzędnym organem wykonawczym, którego dy 
amer~kańskiemu. Występujemy tylko we wrześniu 1939 podniósł krwawy bój z zaś, przy antypolskim akompaniamencie ':"ektywy były obowiązujące. Bh~ro lnform~-
przeciwko. okr_eślonym imper~alistycznrm hitlerowskim, imper.i::ilistycznym najeźdź· reakcyjnei pra~y anglosaskiej rozpraco· cyjne 9-_ciu partii w żadnym razie nie moze 
kołom politykow amerykanskich, przeciw- cą i jest z tego dumny. wano plany odbudowy Niemiec przez być porow~ywane do dawnego Kominternu, 
ko podżegaczom wojennym. Demaskuje· A przecież rządy W. Brytanii i Stanów Stany Zjednoczone - wbrew uchwałom który skupiał około 60 partu komunistycznych, 
my ich plany zniewolenia Europy, które Zjednoczonych dotychczas nie wycofały konferencji poczdamskiej. poslwiadał ws:r:elkł ap:-;a~ te':nłczfy 1 pro~f~ 
musiałyby w logicznym rozwo1·u dopro- p · • · d • • :a obo l\ZUl~Y przyn ezne 0 n ego par 8 

„ . . , . rzec1w po wazan1u n ·~szych •ranie był nadrzędnym organem wykonawczym kt6-wad.z1c do zerwania. po~OJU sw1a~owego. li 6 rego dyrektywy były obowiązujące. Biuro In-
Popieramy wszystkie siły pokoJowe w F kt t j dl ól · formacyjne ma na celu Jedynie ułatwienie 
każdym kraju i uważamy je za naszych a Y e ma ą a nas szczeg ną wymo- l'lamłe d i l I i i l rtt • . . .k, Gd b L d wę. Bez ostatecznej zgody Wielkiej Brytanii Marksistowskie partie robotnicze . dosko- ze en a I ę przez za n ereso}Vane pa e swy so3uszm ow. y y on yn. czy Wa- . . mi doświadczeniami 0 raz koordynację akcji 
szyngton były takimi zwoleanikami po- 1 St~nów ZJ:dnocz~nych na u~talone w P_ocz :1ale rozumieją, że pokoju nie można zbudo- tych partii po wspólnym Ich uzgodnieniu 0 
koju, jakimi jest Moskwa _ Polska Par- dam1~ polskie gra:i1ce zach~dn~e - .brak Jest wać jakimiś cudownymi środkami. Lud pra- ::zym wyraźnie mówi rezolucja przyjęta na nr 
tia Robotnicza i cały naród polski popie- w .łan~u~~u pokOJU .europeJSk~ego J~dnego z cujący świata musi walczyć o pokój tak sa- radzie. \ 
rałby w jednakowym stopniu politykę za- n~JwazmeJszyc~ ogmw: D~pó)n to ni.e nastą- mo, jak o każdą Inną zdobycz społeczną. Woj 
graniczną Moskw Lond nu i Wasz ng- p1 n~ród ?olsk1 musi zyw1ć uzasadnione oba ny imperialistyczne wywoływane są przez naj· 
tonu. y, y Y wy, ze panstwa an~los~skie kryj!\ w zanadrzu wsteczniejsze siły społeczne, z którymi wal-

Głupota propagandy reakcyJnei 
Straszak kominternowski potrzebny jest 

N. t t f kt 6 . . !!Wej polityki zamiary wykorzystania nlena- rzyć musi lud pracujący z klasą robotniczą propagandzie reakcyjnej dla odwrócenia uwa 
C ł iesk e yk, a, :'i'.. m wiąk 0 czyhmd innkytm. wiści niemieckiej wobec Polski, :i:e sprzyjają na czele, aby stosunki między narodami skie a y rzy rea.:<:CJl o rze omyc yre y- 1 1 j . t . gi opinii publicznej od zagadnień, omawia-.h M k · t fi · · ·, f kt agresywnym rew z oms ycznym zywiołom w rować na dro~ę pokojowego rozwoju. Walka 
~a~ ~ 0f wy. n~e P? r: . ~~emc ~ ~· Niemczech, które nie wyrzekły s.ię polityki z siłami reakcji, walka 0 postęp społeczny, nych w deklaracji 9-ciu partii. Partie, któ­
z~ 0 os r:wa,ie~ naJPO ęzme3szym osro • 1•arcla na wschód. · o una1odowlenle kluczowych pozycji rospo- re utwornly Biuro Informacyjne, nie są ·n1-kiem po!toJu swiatowego. p . • Polska Partia Robotnicza tym bardziej darczy<'h, walka o udział w rządach partii ro :·zym krępowane w swej działalności - w 

OkÓl uajdf0Z$ZJm skarbem r.warcie łączy się wraz z całym narodem I po- botnlczych, O utrzymanie władzy W rękach swej politycznej IUWerennoścf. Głupota pro-
Z radością powitamy każdą inną inicja- !ityką Związku Radzieckiego, który katero- postępowych demokratycznych iii spolecz-

• -b h · t lk b d · ł ł pagandy reakcyjnej bywa nieraz śm!eSZ'l8, ,ywę, zmierzającą do utrwalenia pokoju. 1·ycznie sprzeciwił się anglosaskim pro om nyc Jes wa ą o z u owanie rwa ego po-
Chętnie przystąpimy do porozumienia i podważania granic Polski, ustalonych w Pocz iloju. Istn\eja, przecież dziesiątki, a bodaj setki róż 

do współpracy z każuą organizacją mię- Komun=-t; s· ci· broni·ą suwerennos· ci· Franci·i· nycn organizacji międzynarodowych łącznie 
dzynarodową, której celem będztlł cemen- z Międzynarodowym Biurem Partii Socjal . de 
to-wanie pokoju i walka z siłamJ wojny, Usunięcie komunistów z rządu francuskie wi Raczieckiemu I Krajom Demokracji T"u- mokratycznych, w kt_órego skład wchodzi :6w 
z imperializmem i podżegaczami do nowej i.o, a komunistów i socjalistów z włoski ~go cowej. dlatego, że komuniści nie zgadzaJI\ •lę nież Polska Partia Socjalistyczna, 8 nlko.'ln 
rzezi narodów. .~wiadczy o tym, że siłom wrogim pokojowi oddać swych krajów w niewolę amerykan\- nle i>":'ZYchodzi do głowy przypuszczenie. łe Dla nas, ·Polaków, którzy przeszliśmy udało się dokonać poważnego wyłomu w jego !lkiego kapitału, dhitero, że broQłl\ woln„ścł 
straszliwe pieklo drugiej wojny świato- turopejskim froncie. Partie robotnicze w in- suwe1enno9eł tych krajów, dlatego, że 1t'4no .1t·marzyizone orga11izacje zatraciły swoją .de 
wej, którzy patrzymy wcią.'l jeszcze na nych krajach nie mogły nad tym przejść do włil bejowi\ awan1ardę wszystkich 1ił demo 1ależność, a tymbartlziej -swoje narodo~e ub· 

·-; 

Linia polityczna PPR 
ruiny i gruzy całej naszej ziemi, dla nas, porzą.:lku dziennego. Obowiązkiem lch bvło kratyc nych, wałczj\cych o postęp, wolność łicze. 
którzy napręż<'li wszystkie swe siły, aby 1analizować wspólnie z przedstawicielami par I pok<J~. dlatego wreszcie, że obecność komu 
odbudować kraj i s~worzyć lepsze jutro 1 \.il komunistycznych we Francji l we Wło- nlstów w rządach unlemożllwllaby wcłl\&'Dlę 

Linia polityczna Polskie/ Partii R Jbotnf. 
czej wypisana jest krwią jej synów I córek, 
przelaną w walce z Niemcami o wolność na· 
rodu polskiego, o niepodległość i suwerennosć 
~ols-if:i. Dzi.ałalność naszej part.ii dyktowana 
1est interesami polskiej klasy .robotniczej, pol­
skich mas pracuj11cych, polskiego narodu. Bez· 
pieczeństwo Polski Demokratycznej i jej niepo 
dległość i woln-ość narodu polskiego wymaga· 
ją sojuszów nie tylko państwowych, lecz i par 
ty jnych. SiJa Polski Demokratycznej tkwi nie 
tylko w narodzie polskim, lecz również i w 
zbiorowej sile demokracj.i światowej. Jeśli na 
przykład nie udało się nam dotychczas zaw­
rzeć umowy sojuszniczej z Francją, to osiągnę 
liśmy już sojusz z francuską klasą robotniczą.re 
prezentowaną przez Francuską Partię Komu· 
nistyczną. Reakcja polska szuka pomocy i O· 
trzymuje ją od reakcji międzynarodowej . De· 
mokracja polska, której czołowy oddział sta­
nowi Polska Partia Robotnicza, może się obro­
nić i zabezpieczyć przed planami imperializ· 
mu tylko w sojuszu z demokracją międzyna-

dla ciężko okaleczonego w wojnie narodu !:.:ech przyczyny usunięcia komunistów z .1·zą cie Fr&no!f l Włoch w awanturniczil politykę 
polskiego, trwa; v pokój jest najdroższym dów tych krajów i podać te przyczyny do wia 'mperut.listów amerykańskich. 
skarbem. Ponaił pokój drożs ;a nam jest domoscl klasy robotniczej l wszytkich naro Taka jest prawda o przyczynach usunię­
tylko nasza wolność, niepodległość i su· dów. Francuska i włoska reakcja usunęła ko cia komunistów z rządu francuskiego i włos 
werenność. ·Znamy bowiem smak niewoli munis1ów z rządu na :i:ądanie imperialistów kie~.., -- prawaa, której nie mogą ujaw1:;ć 
narodowej i klasowej - wiemy, eo to zna- 11.merykańsklch, dlatego, że ich obecność w ani dyplomaci amerykańscy, ani reakcja mię 

ygrane 
couziennym kmifursie „ G to s u'' 

Wczoraj wieczorem w lokalu redakcji „Gło 
su" - Łódź. Piotrkowska 86. - ro;:losowana 
zestala kolejna premia naszego konkursu co­
c.zienncgo z dnia 9 10 1947. 

KOMPLET GARNIW\\' ALUl\IINIOWYCH 
wygrał ob Nowak Feliks zam. w Łodzi, ul 
Kruczn 38 1n. 27. pracownik firmy „Weigt". 

Ob. i:owil.k p:<•szony jest o przybycie do 
red ... G'·'su", r·otrkowska 86, Ili p. w godzi­
nach nd 14 do 18. 

\V Hiszpanii. W Brn~adzie M'ędzy. 
.1a rou 1\\ e.i. Byl"śmy tam razem. 

Q11ell zrorn111iat teraz w1szystko. Zrozu 
mialyow::i~ę i co.~ 11ic11chwytnego. co wy 
róż111alo Manna w 'ród innych o.fceró\\". 

- Chciałem zapytać pana o moją żo­
ne, - zaczął Quel!. - Pan pamięta o na­
szej rozmowie przed odlotem z Krety? 

- ie nie wiem. - odpov;iedział Szkot 
otrzyma iem ro? ka z nn tych miastowej e­
wakuacji Po pn!lskim odlocie. Na nic nie 
było czasu. M11sieliśimy rwcić wszystko 
na nwjscu. Nawet broń i resztę amunicji. 
To była vo prostu ucieczka. Zresz.tą -
taki był wyraźny rozkaz dowództwa. 
Mówił urywanymi zdaniami. W kai-. 

rządzie nie pozwalała montować bloku 7a- dzynarodowa, a którą musiały wyświetlić .; r 
chodmego, skierowanego prreciwko Związko- tie robotnicze na swojej naradzie. 

Znis~czymy bakcyla wotnv 
My wiemy, że wojny nie można zamówić ność wssystkich narodów - ło Jedyny spo­

na określony termin. Wiemy, że niebezpie- sób zniszczenia tego bakcyla. 
czeństwo wojny nie stoi w obecnym momen- Reakcja światowa rozgłasza, że utworze­
cle, blisko za plecami ludzkości. Gdy nlebez- nie Biura Informacyjnego oznacza reaktywo 
pieczeństwo wojny zacznie się w porę zw11.l-1 wanie Kominternu i pozbawia partie komuni 
czać możn~ wstrzymać jego proces rozwojo- ~tyczne, względnie Polską Partię Robotniczą 
wy I zllkw!!:łować go całkowicie. Podczas gdy politycznej samodz.ielności. Jak iest w istocie? 
usunięcie 'hancusldch i włoskich komunistów ' I ikwidacja Kominternu była i pozostała słu 
z rządu oznacza torowanie drogi bakcyla woj · szną - nie znaczy to jednak„ że słuszne jest 
ny - narada partii robotniczych wskazała ma wzajemne izolowanie się poszczególnych par 
som pracującym sposób, w jaki można bak- tii marksistowskich. Biurn Informacyjne 9-du 
cyla tego unieszkodliwić i zniszczyć zanim partii w żadnym razie nie może być porówny 
on zdoła zniszczyć zagrożone narody. Walka wane do dawnego Kominternu, który skupiał 
7. reakcją, walka o władzę ludu prac\ljącego około 60 partii komunistycznych, posiadał 
w każdym kraju, walka o wolnoś6 l suweren v;ielkl aparat techniczny i program obowią-

rodową. . 
Udzial Polskiej Partii Robotniczej w nara· 

dzie partii komunistycznych wymaga wyjaś­
nienia ewentualnych wątpliwości co do istoty 

(Dalszy dąg na str. 4-ej) 

- To znaczy, w:ed•ł1u1g ·pana, Kretę stra I - Co mianowicie, ma się zmienić w 
85 ciliśmy iprzez dowództwo? - zapytał Anglii? - żywo zainteresował sie1 Quel!. 

Quel]. W duszy żgadzał się całko\\·icie z Man-
- Tu nie o Kretę chodzi - odciął sie, nem, bo wyczuwał, co on mu odlpowie. 

Szkot. - Kreta - to tyl'ko }eden z ias- - Różnie może hć. Ale na to jest po-
krawych Przy•~ładów. trze'bny czas. Po Dunkierce Anglicy nie-

- Przykł.adow? Czeg-o? co przv,'ichli. Ale coś wisi w 'Powie!izu. 
- Te·go, iak my walczymy, a dowód'l- Aby tylko dożyć do ted chwili. Całe to 

two Prz~gr:v:wa. . szalone towarzystwo .,u góry" rozleci 
-. MOiz•e 111.e /OZp-0rzą.dza d.-0sta teczną 1- się, jak bańka mydlana. 

loś·c1a amun1cJ1? - zauwazył Quel!. , · 1 , • 
Mann za1Prze.czył energicznym ruchem , Wł as me t~ · Własme to. o czym my-

gfowy. slał w glęb1 duszy 9ue\l.. W ~ł~wach 
dym je.go słowie 
stanowczość. 

- Mieli·&my wo-eł·nie wystarczająca i- ~anna po.znawał swoie naibardz1eJ uta-
w:vczuwarło siei silę i lo·ść amunicii. Ale nie miel iśmy w d-osta- Jone myśh. • . . 

tec2·nei ilości nalł>oiów. Mieli nam dosrar- ~.Pa.n_ ma na my~]~ rewolucJe? - P-O· - Więc, nie wie pan nic? - ciągnął 
dalej Quell. czyć statkiem, ale statek został skierowa stawił ki opke nad ·•1 Quel!. 

ny gdzieindzied, nie na Kretę. - Nie wiem. Wiem tyl'ko fodno. Nale· 
-Co do pańskiej żony, nie wiem nic. - A mo.ż e t-o przy·p.a dek? - ciagnął ży sie ocalić. póki. „góra" nie pójdzie do 

Wiem natom iast jedno: gdybyśmy :11ieli sw-oje Qu•ell. ' wszys tkich diabłów. Wtedy dopiero bę-
inne dowództwo, bylibyśmy jeszcze na - Nie. Niestety, to nie przY'pa<lek. - dzie u nas Porządek. 
Krecie. Przyjrzyjcie się z bliska tym. co siedzą - Marzenie ścietej głowy - uśmiech· 

- C7.y pan n.i~ o-rźes~dza? .- za'IJvtał w sztabie generalnym. Aiby być sztabow- nał się Woll. - Wszak czekaliśmy na to 
~·0 11. ~ Przecie.z w. Hiszpanii zdarŻały c·em, wystar·czy dz:iś być dO'brym urzęd- w Hisz·panii. 
się takie s.~me h.~stone. . . . nikiem. I .na tern. właśnie po\e.ga błąd. - Owszem - -0dpowiedział Mann. -

- W H1sz~ann bJ;łY row~1ez k~mplet- - I coż_ daleJ? - zapytał Quell. Ale sprawa została posm1ieita ju,ż dość 
ne zera na k1erown1czyct1 st.a1!0":1i'kach .. -.Bo·iei się, że i tu w F,-gi'Pcie, czv .~ózie daleko. Już coś się wyraźnie zarysowu­
Ale te zer~ były PrzynaJmrneJ .111e ?aw-1111dz1ej mo,że się .Powtórzyć to samo. Je- je, A tym·czasem Po staremu harmider. 
sze szkod_11we. Jednak. t.im w1ecl1,rnuo, żeli nie teraz. to kiedyś. Tak będzie do-
cze.go chc1ar póki w Angli,i coś sie nie ztnieni- ' :tD · - ) •. c. n. 



TYDZ w IL RAC , . 

Marszałek Zymi~rski IJIZYic;} w u/J, tygcd mu delilatli; ele vów C. W. Sn11., n1Jocfz1~żv ornz •obat11.1ków P. Z. P. B. N· 
zw.1vr i TUR defilują przed Marszałkiem 
,-:;: Dzieci robotnicze świetnie się czują w p;zedszJwlu i żłobku fabryc.e cl. Leonarda 
Takie oto piękne stroje regionalne noszą dziewczęta :z On~•-

F·rnrio·,l'Tlicn pin•'\' !_;>.h: ;;i,ri ll.1c/1w Me1,.;a.>1-
mowa w lubryce \I Taszkiencie 

WspcmiU!e lutra do~tarcrn "ybcrin całeJ11u 
ZSRR 

Rcb'Jl·'ic.r ''iólwiarki z ',1'ri /;.·1. - lfobotniu· 
radzieckie nie clajq Jię wyprzedz1ć mężczyzno.ni 

fJ J't;d'l>a z największych lwi rndzieckicl1 w Magnitogorsku 
2) Zespól najnowocześniejszy.eh m~;::n włókienniczych 
3'i 4) 'Fo.bzyku tra:kloIÓW im. D:t!eriY·nsfkiego w Gharkowfa 

Tlwlnia w 'Kirowobodzie 

w p1zedszkolu jednej :z rnn.o/<i.e.w:;kich fabryk 

'.r} w moskiewskim żloblm 
6) Trzy siosl1y Czechowa na sce1J1ie Tenlru Ar Ly.stycz.nego w Moskwie 
71 Mct'Iy.riat,ze :Jiowiec,c}'. zaajduj_ą.czas.{I~. :z:.edagowanie. ~azelki • ścienne} 
8) Kir;Jówodsk = perła 'kaukaskicfi uzdrowisk 

)[ 



'G[OS ROBOTNI'C;Z)' Nr. 281' 

• u1em 
/Dohoriczenie przen1ówienia tor.11./. WI„ GonJulki·lłlies a~1la 
(Ciąg dalszy ze str. 2-ej) l blok przed wyborami do Sejmu, Io sojusz ro- cją ludową, wykraczają z reguły poza ramy · <wfadomość ro•wtuików na wyższy 1ozl.J'll. 

bądź nazwy naszej partii. Polska Partia Ro- IJolnkzo-cblopski, którego głównym ogniwem prawa. I .::"jemy w okr.:;ie ostre1 walki klasowej, lt' '). 
1o t11fcza uformowała się na . platformie walki jl'st współpraca ze Stronnlctweo Lndowym Dow·iodło. tego praktyka działalności partii r> crny się z.a -'>1v-no w skali każdego k:a'o , 
.::i wyzwolenie i niepodległość Polski o•raz zbu- pr1y równoczesnym rozbudowywaniu naszych mikolajczykowskie_i. Dostarczyliśmy aż nad'o I;;;.;; i w s!<.ali sw ..!owej. Linia podziału ~os 'ila 
·wwanie w Polsce demokracji ludowej. w wiejskich organizacji partyjnych. ctc.wodÓv.r, że cechą tej partii jest wiązanie się v.) raźr.ie zarys iw~na. Z jednej •trv'ly ;-:np\­
valce o te cele w szeregach partii organlzo- Struktura ekonomiczna ustroju ludowo·de· z reakcją międzynarodową, zwłaszcza ang1o ly się państwa i siły demok~atyczne, pokojo­
v~lJ i or.ganizują się zarówno komuniści, jak mokratycznego i jego formy politi·czne w Pol . saską i budowanie polityki 'na rachubach wo· we, z drugiej pa11stwa i siły wstecznie impe­
ez 1 illni szczerzy demokraci, nie czujący się . · . · . . . . jennyrh, wspóldzialanie z podziemiem laszy· pe·;.1:.~1yczne. Ta linia podzlaJu prze•.'„:;<. ł 
,·o mu11folami. W tym stanie rzeczy określenie ,sce .~ 1 e wykluczaią . same w sobie istnienia stowskim I jego bandami, a nawet stan:anlP. pra1 Polskę. Pu;'ia nasza przez cały 'lh•e.: 
" PR jako partii komunistycznej by/oby nie- partu reprezentu.iącei pozostałą u nas warst- się w banno zrłrady narodowej - na służb': b'>c:•1w1.ictwa P<>lskl dowiodła, że ~ ·;o:!'liP 
·/uszne. wę różnych bo~aczy i eksploatatorów. Partia obcych \\oywiadów. Jest rzeczą zrozumiałą. że Sl• tera wspólp ,·rnwać ze wszystkimi elem.:.n 
.aChCWUjemy CafkOWiC.8 dOłJCbCZIS0-1 t~.:Ca· siłą rzeczy .musi być opozy-:yjnle nasta- po stwierdzeniu prawdziwego oblicza takiej tami J ostępowymi. że nie dyskryminule lu:~" 

wiana do ustro.iu ludowo-demok~atycznego, partii odchodzą od niej i zrywają z jej dzla- dl'ł rej woli. . 
WY Charakter gdyż wyraża on interesy ludzi pracy, a nie !a_lnośdą wszystkie uczciwe elementy, które Tą zasadą będziemy się zawsze kiera-

. Nie jesteśmy przedłużMiem dawnej komu- eksplo~tatorów. i:akie partie opozycyj.ne nie ~le .chcą byc narzęd1km reakcll ~odllmej wać. Nie chcemy i nie mamy zamiaru 
nistycznej partii PolsJ..i. Pierwszy zjazd par· stanowi.ą ?Po.zyc11 w .. ramach ustro1owvch 1 międzynarodowej - wrogów Polski Demo· . . . „ . . 
t'i stwierdził, że Polska Partia Robotnicza lecz us1łuią ie rozsadzie, walczą z demokra- kratycznej. zm1emac nasze] lmu pohtyczneJ. Tym 
est nową partią tak samo, jak nowa jest Pol- N,. e all p I k. h k . t 1 · t niemniej w warunkach zao&trzonej walki 
ka, powstała po okupacji niemieckiej. Z' r.·rl81•?mV O S ; Olli Cym 301 a IS r m ctwóch światów - świata pokoju i demo-

Jesleśmy nową partią tak samo, jak nowym kracji ze światem imperializmu i podże-
Je.s ~ ok.res historyczny, w którym żyjemy. Je- PPR, łącznie ~ in,nvmi partia~! bloku dem.o I dowy. naszej ekonomik_!, aby nie utrac:lć suwe gaczy wojennych _ w warunkcch kiedy 
, tesmy znamieniem I wyrazem tego okrew ·. k1atycznego moze •Yi~o. powitac zwrot polt- rennoscl, nie zaprze_dac Polski obcym kapltdli 

PPR opiera swoją działalność na ideol?::Jii tyczny, zachodzący wsrod bardzo licznej czę- storn i aby oslągnąc w perspektywie wysoką Polska ludowa wraz ze wszys'kimi pań­
niarksisto wskiej, gdyz ideologia ta je5t jedy· ści członków rady naczelnej PSL, domagaj4- stupę życiową 1 rozwój kulturalny 'udu pra- stwami demokratycznymi atakowana jest 
T :e słuszna. W duchu tej ideologii wychowu- cych się postawiPnla poza nawias tego stron· c1• l ącego. bezwzględnie przez obóz anglo askic;h im-

<!my członków partii. I nlctwa wszystkich reakcjonistów I agentó.v Jak zgubne jest opieranie się na pożytz.kach perialistów, musimy wzmóc wybitnie na-
Polska Partia RobotnJcza wchodząc w skład :'obcej polilykl, szkodzącPj interesom polski lu ameryka11skich wskazuje przykład innych kra-

'iiura Informacyjnego, zachowuje całkowicie dowej - z ich kierownikiem na czele. jów, a zwlaszcza Francji, która, choć bogatsra szą, czujność wobec reakcyjnego wroga 
· wój dotychczasowy clwral,ter. Zakres upraw- Odbudowa kraju i realizacja planu gospo- od Polski, obniża stopę życiową klasy robo· wewnętrznego. Tak zwana zachodnia, czy 
, eń lego Biura J cele, które stawia ono przed d;.rczego wymagają zgodnego działania wszy<;t tniczej doprowadza dzienną rację citleba do anglo-saska orientacja polityczna prawa-

. obą, dają się w zupełności pogodzić z obli- kich twórczych i demokratycznych sił, wyma· 200 gr i stacza się w coraz trudniejs~ą sytua· dzi dzisiaj nieuchronnie do stoczeni.a się 
zem politycznym naszej partii. Każdy wie, : gają zjednoczenia całego narodu wokół blo'<u c;1, gospodarczą na skutek polityki reakcji i 
dyż nic kryjemy się z tym, że jesteśmy par- ; stronnictw demokratycrnych. Musimy kroczyc I współpracujących z nią prawicowych socjali· do obozu imperialistycznego. Nie wolno 
ą. walki. ze wszelkim wstecznictwem, że kie· 1 po narodowej drodze odbudowy kraju i r-0zh11- stów. nam pozwolić,aby wróg wewnętrzny pod-

u10my się w naszej dzialalności wskazaniami S ł kl łt i. • • d , • kl • cinał siły narodu polski'eg · t n spo 
vie1kic11 nauczycieli klasy robotniczej, że ce- a !~SV FOB!IO~n cze 1 W SWł3 omoSCI asowe1 &ób zachęcał wroga ze~n1ęt~ne~o d~ 
em. do którego zdążamy, jest zniesJe.nie wy- I U · · . . · · „ M · i b d · l ysku człowieka przez człowieka co może . t 

1 
na

1
s byt k~asy ro~otmczej P?Wolk1, le•;

1
z I vnększeJ hczbi~ ówarsztatokw g.odzą 

1
w int;re$y agreSJI.k' • us1my ę z1emy wa czyc Zf 

iieć miejsce w pełnym zakresie tylko w ust 0 _ i s a e po epsza su~ w ~uarę rozwo111 e onom · 1 samych robotnik w, są sz odhwe d a nanst'VJ. wszyst im1 wrogami Polski Ludowej. 
u socjalistycznym r k1 i wzrostu ~ydajnoscl pracy. Rozwljają-:e i dii! realizacji planów gospodarczy , J:i. Nie Partia nasza zrodziła się z walki i wy· 
Będąc parti ą w~lki klas robotnicze' i mas się u nas ~~połzawodnlctwo pracy otwle~ ·,_ mde być mowy o zwięk.szeniu zaro~ków ro· ła l Dl t . t t• .1 . 

triowych w Polsce, buduyi'ąc przez Jprac<> i' wle!kle mozhwoścl dals. zej popraw. Y. bytu go·- ~1Jtn. icz.ych bez. zwlęk.szema wydaj.nos<:! prar:y ros w wa ce. a ego Jes par 1ą Sl ną I „ ik w p 1 t d 1 1 zahartowaną. Nasza siła to nie tylko licz-~·alk ę nowe życie i sprawiedliwy ustrój 0 • n o . ar ia _na~za w1. a z . ra oscią p erwszą W okmarze wiedzą . ze przed woiną u. odJkl'· 
~czny, łącząc się z rewolucyjnym międz~~a- n.aradę przod~Jących g~rnlkow, która odbędzie wali więcej,_ niż obecnie. Jeśli obe~nie nie bę · lrn i jakość członków partii. Nasza siła 
::idowym ruchem robotnicz~m. jako wodzem się w Katowica-:h. c:;ornlcy wskazują drogę dą pracowac le:>i~J,: to z jakich źrodeł rzą<ł lu tkwi przede wszystkim w słuszności ce-

' ·szystkich postępowych i społeczno _ wyzwo- całej k~asie ro~otn1czej. Zdrowa abmic~.1 dowy ma c.zerpdc srodki na polep~~e·1le ~i.:b lów, o które walczymy , celów, które są 
oriczych sil _ jesteśmy i pozostaniemy Pol- PFR-~wcow P.rzoi:l~wama w . budowmctvie b~ · tu I realizację planu trzyletniegoł wspólne całej klasie pracującej, wszyst· 
.1'q Partią Robotnicią. P?lsk1 Ludo~eJ zna1d~Je szerokie pole do po Rząd ludowy usunął wyzysk klasy robotni- kim ludziom pracy, całemu narodowi. Ma-

Wejście PPR w skład Biura Informacyjnego pisu l'l~ odcmku w~połzawodmctwa pracy. c.'lej, lecz nie może jej dać nic ponaJto, o my mocnych sojuszników w państwach 
w niczym nie zmienia naszego dotych<!:zaso· • Partia nasza, ktora ma zawsze odwagę <;Urna wyproduk ·1je. Nie jest możliwe mni~J demokratycznych ze Związkiem Radziec-
.vego stosunku do Polskiej Partii Socjalisty- mowlenl!ł prawdy, nle m_oże nie powledtlPl; w1 twarzać, a więcej zarabiać. Rozum'eją to kim na czele, mamy też soJ'uszników we 
w.ej, jak w ogóle do wszys-tkich pctrtii blo· kll_ku slow prawdy tym łocfzklm włókniarzom, n asy robotnicz~. rozumie to włl!:kszość włó· 
u demokratyc:zmego. Scisła f braterska współ ktorzy przed kilkunastoma dniami pod wpły- 1>11iarzy, czego dowodem jest szeroki rotw6: wszystkich państwach kapitalistycznych, 

praca z PPS i oparty na niej jednolity front wem wrogiej agitacji, porzucili pracę. Jak wia v. spółzawodnictwa pracy w Łodzi t w innyrh łącznie z Wielką Brytanią i Stanami Zjed­
lasy robotniczej stanowić będą nadal główny domo, _miało to miejsce w fabryce u miejscowościach. Siła klasy robotnlcz.:!j rlrwl noczonymi, w postaci partii i ruchów de• 
dzeń naszej linii politycznej. Poznańskiego w związku z przejściem kil· 1 ri;zede wszystkim w jej klasowej śwl11domo· mokratycznych. W oparciu o te siły hę· 

Deklaracja przyjęta na naradzie ostro kry- ku prządek na obsługę większei li:z- Ś(i. Cała nasza ~artia, a zwłaszcza łódzka or- dziemy dalej budować, pracą i walką 
ykuje pra·wicowych przywódców paortii jlocja- by warsztatów. Protesty przeciwko oracy n-i. ga.nizacja musi ~}tężyć pracę, by padnleśł gmach naszej Polski Ludowej. 
istycznych na zachodzie, którzy torują drogę ----------------------------------------------

,~~~~~!~~'.y~~;;m:::j~a~~ijb~~X~l:Ju w:t~ce:J~ Grec1·a w o 1·1czu trzech ofensyw iły w walce przeciwko Związkowi Radtiec-
'demu i krajom demokracji ludowej, łączą Się 

reakcją przeciwko partiom komu.nistyc.znym . 
..:walczali.§my I będziemy zwalczać tych socjal· 

:;;~:~j,::;,:j:;:::Op;~;:.~1::1W~;;z;;·· W ctąg~!i~A~ago prokruzdze1'ałcanz1·a aWO'J·e",llee zwyciestwo armii demokratycznej 
-. Materiałów w wielkiej obfitości dostarcza iii tej kazały, że wojska monarchistyczne nie bardzo SOiUSZOikaml na terenie Grecji nie tylko były przedm.atem agencji objęte działaniami wojennymi obszary pomyślnie. rozwinęły ową „decydującą" ofen-

Jednolilofrontowi socjaliści zawsze pozosta· ~zważań publicystycznych na lamach oism. Chin, Indonezji - a w Europie - Grecji. sywę: w wyniku starć z wojskami demokra· 
. 'bl.. . . .k . W a temat wojny domowej w Grecji mówiło &ię Należy od razu zaznaczyć, że nie wszystkie tycznymi w ci·ągu si'erpni'a w rei·onle Smol;kos rą 11aszym1 na1 izszym1 so1uszn1 ami. cza- · 1 · 1 h · fie wspótpracy z PPS _ zapoczątkowanej je- wie. e W, spe~Ja nya. instyt.ucjac~. powołanych sprawozdawcze informacje są rzeczywiście ści- - Saruori (w Epirze) armia rządowa została 

•zcze w czasie okupacji _ mieliśmy .różne za- gdzie rnegdz1e do zyc1a widocznie w celn do- sle i pozbawione stronniczo.ści. W lipcu rb. całkowicie pobita, rozproszona i zmuszona do 
rażnienia, lecz zawsze potrafiliśmy je wspól- kładnego wyjaśnienia szans jednej ze e,tron. j komunikaty agencji podawały jako fakt rloko- bezładnej ucieczki. 
ie rozwiązywać dla dobra klasy robotniczej Taką in~tytucją jest między irnnymi „A mery- j nany „pomyślny rozwój decydującej ofemywy Amerykańsko-Angielska Agencja stale lek-
Polski. Tyiko dzięki tej współpracy Polska kańsko • Brytyjska Agencja Wojskowa" - . greckich wojsk rządowych". Wiadomości, któ- ceważąco i bagatelizująca traktowała posu­

chroniona została przed wstrząsami politycz- „American-B~itish Military Agency·• z siedzibą ' re podawały w wątpliwość sukcesy wojsk nięcia wojenne armii demokratycznej w Gre­
ymi i glJspodarczymi. Pzięki tej współpracy centralną w Jednym z miast włoskich. Agenrja monarchistycznych, określarne były przez oma· cji środkowej. Ale właśnie na tym odcml<.u 
trwaliliśmy podstawy ludowo - demokraty- ta ma ~a zadani_e ś.cisłe i "'.yczeripnjące inf'lr· wianą ,aqencję.. jako '(>Ochodzące z „wątpi!- armia demokratyczna może się pochlubić jP-sz-

'Zl!e Polski. Współpraca ta, którą warunlmfe mowame o połozemu na lllaJrozmaitszych fr.Jn· 1 wych zrodeł" i „nieścisłe". cze więk<Szymi bodaj sukcesami. niż na odcin­
edność klasy robotnicŻej, jest najważniejszym tach. Info~macje są przezna~zon.e d.la. kół wo)- . Życie _jedn~k to~zy się swoim torem. Sierp· ku epirskim. W ciągu drugiej połowy sierpnia 

C'lementem rozwojowym polskiej drogi do so- skowych i rządowych USA 1 W1el'k1e1 Bry~nn11 , mowe dz1ałama woienne na terenie Grecji wy- masyw Panatolikon, stanowiący kluuową µo-
c 1alizmu. Wszystkie nasze dotychczasowe suk· - zycję w stosunku do wielkich płaskowybw, 

~~s:iit~ z}~~~:ęs~}~~y mraj6o~nlsc~~1.ch ~reds~~;e~e;, Oe mon str a c1· e n a gra n ·1 cy Pa I estyn y ~~ż!~~~l p~~efo~~~~:~iy zods:~o~:~~~~~~~e a~~~; 
11,·yolbrzymiać znaczenia elementów anlyje<fno greckiej. Opór wojsk rzadowych był na tym 
lita- frontowych, które znajdują się jeszcze w odcinku niewielki. Wojska tf' w kilku miej-

:~~~~~żhytpiie;~~~t;i~a~~ż~~Jzi~~~ni~~n~ce~ na zamów1e11[e im ~er alistów bryty~sk 'eh :~=~hd~;;~~~~~y~:n~~r~.nę powstańczych jedno-
kwentnie zwalczać i wierzymy, że zwalczać je . Wreszcie w ostatnich dn iac h sierpnia i w będzie również PPS. !z' LONDYN (Obsł. wł.) Z Beyruthu donoszą, I Rzecznik rządu syryjskiego potwierdził p1erwszvrh dniach września br. na termie 

Najważniejszym celem, wytkniętym JUZ wczoraj popołudniu odbyło się ponowne wiaclomość, i:i: wojska syryjskłe posuwają się Grecji południowej, na pótwvspie Pelop::rnez 
Jirzez kwietniowe plenum KC n~sze.1· partii, i·a· posiedzenie Rady Ligi Arabskiej. Po posiedze rozer;raUi się trzecia w tym roku ofensvwa -" · k'lk 1 kó w kierunku granic Palestyny. ·i pragniemy osiągnąć w obecnym etapie, niu ·1 u cz on w Ligi miało się udać na za.kończona zdecydowaną klęską oddzi,uów 
.rzez współpracę z PPS jest zbliżenie ideolo- granicę palestyńską, gdzie według niepotwier Z Kairu d'lnoszą, że Mufti Jerozolimy, rządowych. W wyniku tych działań cały rejon 

< iczne obydwu partii na platformie marksis- r.izonych przez Jerozolimę informacji, mają który brał udział w posiedzeniach Ligi Arab pomiędzy Langadi i Chrisovica (przeszło '200 
awskiej. Uchwały ostatniej rady naczelnej się koncentrować oddziały wojsk Syrii, Liba 

1 
rkiej w Beyrucie zamierza pozostać narazie km kw.) został obsadzony pr~ez wojska demo-

PS zmierzają zasadniczo w tym samym kie· nu i Transjordanii. w Libanie. kratyczne. Ten sam mniej więcej stan rzeczy 
unku. Zapoczątkowana ostatnio kampania panuje w zachodniej Tracji i w Macedanii. 
:spólnych zebrań dołowych organizacji oby- Agencja Amerykańsko - Brvty jska 'Jcenia 

wóch partii. jak również wspólne narady ich Ni·em·iecki·e zw· i·ązki· zawod. protestui·ą straty wojsk rządowych w tych trzech ope-ktywu centraln.ego winny być kontynuowa· racjach zasadniczych na I 500 zabitych, 700 
ne. Akcją wspólnych zebrań należy objąć rannych i 300 wziętych do niewoli. Agencja ta 
wszystlrich członków PPS i PPR, traktować ie. milczy oczywiście o rządowych żołnierzach, 
iako stalą formę współpracy obydwu partii. ptze·c· w adm·n~stracsu n~em eckieJ· w za ~ łęb·u Ruhry którzy przeszli na stronę wojsk demokratycz· 1est to bowiem jedna z dobrych dróg zbliże- r. ~a • nych. 
nia ideologicznego obydwu partii. BERLIN PAP: - Rada niemieckich związ-1 Niemieckie związki zawodowe domagają Nie tyl'ko prasa demokratyczna I po~tępo· 

KOl'lSGHt!~c':f Bloku Stronn'cłW ków zawodowych ogłosiła rezolucję, wyraza- się naCJonalizac1i kopalń węgla Zagłębia Ruh- wa w Ameryce i w Anglii, lecz i dzienn1k1 

b jącą protest przeciwko projektom bryt yjsko -I ry i podkreślają, że żadne decyzje dotyczące znane ze swego antydemokratycznego s•ano-
D~11'0krałyCZOYC amerykańskim oddania zarządu kopall'l w Za- przemysłu niemieckiego nie mogą być podej- wis~a w ocenie działań wo jen_nycl1 w Grecji 

Chcę przy tym ieszcze raz podkreślić z ca- głęb1u Ruhry w ręce administracji niemieckie). mowane bez zgody związków zawodowych. musiały przyznać, że - jak pisał publ;cysta 
n1 naciskiem, że pożytek ideologi-:zny ze ---- J "Tim~s·a·· - „~lęska vv~ojsk mo~1archistycz~r1c~ 

·spólnych zebrań i narad członków PPR i PPS A k I k • t M d • t GrecJi stal.a się w ciągu Wojennvch dz1atc.~ 
-.;dzie przede wszy.,Lkim wówczas, gdy człon· mery a n s a w I z y a w a ryc I e I letm~h biezącego roku fakte;n. do.konanym . 

f;;~~~~~~e~r~!~~~~cjt p!;;~~~~~ ik~~~~!~:J.1 · iou~~:;i~st~~ ~~fs~e d~~o';~~~~1:~n~~h 0~~il~~l: 
· d b d k. · · d k · t ku frontach. Ale Jego - tym razem naprawrl~ 
1 z o ę ą wyso 1 pozwm wie zy mar sis ow- MOSKWA (ob~!. w!.) -Jak dono5i agencja konferenc li odmówili udzielenia jakfchkolwie\ I ścisłe dane pozwalai·ą stwierdzić, że wytrw;;iła kiei i gruntowną znajomość aktualnych zaga- 1 , nień politycznych i gospoddrczych. Reulera z Madrytu trzej czlo11kowie komisji wmc11tar~y. . . i bahaterska ludu greckiego o swoje pod-

senatorów J członków Izby Reprezentantów . . Agencia France ~rnsse donosi z. Lizbony, staw?~e prawa nie jest bynajmniej tak bez­
Naczelne zadania naszej pracy politycznej USA w czasie swego pobytu w Madrycie od- 1z dy~ta.Lor Portug il11 Salaza.r przy Jął przed-1 n.adzieiną .. jak tego na początku spodziewali 

io dalsza konsolidacja bloku stronnictw demo staw1ciell Kcnqresu ;imervlnrni:.!.:tecro na czele się za~1la1ący monarrhistów w broń i sprz~t 
.atvc1nvch "" nlalformie ogłoszone! nr„•· bvli nAHrrraaodzinna konferencję z Franco. Po z sen. Mundtem.• . ca.rowie z Wall-Street i Dawning-Street... · 
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Stan Is I a UJ Ohęchl 

Najprostsza droga do Polski 
I 

ymbol I wia • bralers a eg a 
Bohaterski szlak walki o niepodległość 

t1 października 1947 r. upływają cztery la­
ła nd chwili wejścia 1-szej Dywizji Piechoty im. 
T. Kościuszki do akcji bojowej pod Lenino. 

Na .!alekich równinach rosyjskich zrodził się 
czyn zbrojny kościu;zkowców, który zapocząt­
ko.wał pełny chwały szlak bojo\Wy żołnierza pol­
~ktego od rzeki Oki do niemieckiej Szprewy 
1. ~aby I który był podwaliną nowej polskiej my­
sh .wojsko.wej, powstałej w oparciu o nową 
mysr polityczną i so.fusze Odrodzonej Polski i 
Jej Wojska. 1 Dywizja im. T. Kościuszki po­
ws1ala na gościnnej ziemi radzieckiej jako dru­
gie łożysko tego samego głęboko patriotyczne­
go i rzetelnie demokratycznego nurtu politycz· 
nego, którego odgałęzieniem w kraju były bo­
haterskie oddziały partyzanckie Gw. Ludowej 
'tjednoczone później w Armię Ludową. 

. Klęska wrześniowa wykazała zgubność rzą­
dów kliki sanacyjnej i rozkład jej przedstawicie­
li pasotytuJących na żywym ciele narodu. W 
chwili katastrofy ci „mężowie opatrznościowi" 
opuścili walczący naród, by w bezpiecznych sie­
dzibach Paryża i Londynu oczekiwać sposobności 
ponownego dorwania się do władzy. W kraju po­
został naMd, który walczył o wyzwolenie Oj­
czyzny z niewoli najeźdźcy niemieckiego. Od 
chwili wybuchu wojny radziecko - niemieckiej, 
która stała się początkiem nowego okresu w 
dziejach walki zbrojnej narodu polskiego z oku­
pantem niemieckim, dla każdego uczciwego Po­
laka stawało się rzecza coraz bardziej jasną, że 
wy11volenie Polski może przyj' ć tylko ze wscho 
du dzięki pomocy Z wiąz ku Radzieckiego. 

Szło tedy o to, aby na froncie wschodnim, 
- decydującym o wyzwoleniu Polski i zwyc:ę­
stwie nad Niemcami - nie zabrakło wkładu 
polskiej l1rwi i pqlskiego oręża. Krew wszyst­
kich Polaków przelana w sprawie wyzwolenia 
O jc2p:ny jest jednakowo droga narodowi pol­
skiemu. Ale droga, którą poszli kościuszkowcy 
była najprostszą i najkrótszą - która prowa­
dziła do Polski. 

Latem 1942 r„ gdy Niemcy parli na Stalin­
grad, Anders wyprowadził swą armię z ZSRR 
na tułaczkę w piaski Iranu i Iraku, z dala od 
kraju. Zaszły jednakże wkrótce potem now~ do­
niosłe fakty, które miały wielkie znaczenie dla 
walki wyzwoleńczej narodu polskiego i odrodze­
nia jego siły zbrojnej. Na emigracji w Związku 
Radzieckim znaleźli się demokraci - patrioci poi 
scy, którzy postanowili ująć w swe ręce sprawę 
stosunków polsko-radzieckich I pchnąć je na 
nowe tory. Wtedy powstał z ich inicjatywy Zwią 
zek Patriotów Polskich w ZSRR, który uzyskał 
9 maja 1943 r. od rządu radzieckiego zezwole­
nie na formowanie I Dywizji im. T. Kościuszki. 

t września 1943 r. - w czwartą rocznicę 
najazdu niemieckiego na Polskę wyruszyła na 
front dywizja mścicieli. Setki kilometrów, stra­
szlh\ ym szlakiem wojny, znaczonym ruinami 
miast i wsi, szla dywizja na zachód, gdzie cze­
kały ją walki ze śmiertelnym wrogiem, skąd 
b\ii:ej było do umęczonej ojczyzny. 

I wreszcie nadszedł mglisty i ponury dzień 12 
października. Artyleria dywizyjna i wspierająca 
rozpoczęła kruszący ogień na pozycje nieprzy­
jaciela. Kośriuszkowcy szli w bój siej~c ze swej 
broni śmierć i zniszczenie we wrogich szere­
gach. Nie powstrzymały ich czołgi niemieckie, 
ani umocnienia od dawna przygotowane przez 
nieprzy jadela, ani setki samolotów niemieckich. 
Dwie linie obrony zostały przełamane. Kościusz­
kowcy odparli liczne przeciwudzerzenia niemiec­
ki~ i wykonali zadania bojowe. 

Na polu boju zostało z górą 1500 trupów 
niemieckich, do niewoli wzięto około 400 Niem­
ców. 250 odznaczeń radzieckich i około 300 od­
znaczeń polskich za bitwę pod Lenino - oto wi 
domy znak uznanfa, na jaki zasłużyli sobie Koś­
ciuszkowcy bohaterstwem i miłością ojczyzny. 
Trzech Polaków otrzymało najwyższe odzna­
czenia radzieckie: tytuły bohatera Zw. Radziec­
kiego, w tej li zble kpt. Hiibner, uczestnik wojny 
w Hiszpanii, kpt. Wysocki, oficer zawodowy 
sprzed 1939 r. I 18-letnia fizylierka Anie'la Krzy­
woń, która zginęła, ratuji!C powierzone sobie 
dokumenty sztabowe. Smierclą bohatera zginą! 
por. M. Kalinowski, syn szewca z Warnawy, 
robotnik - komunista, padł chorąty dyw\7.ji 

~o~. Czarkowski, którego ostatnie słowa przed I sojusznika - żołnierza radzieckiego, - nieśli I że .tylko w s~juszu ze !wl.ązkle.m. Ra:hdecklrn 
sm1crc!ą. b~!Y: „~dzie. sztandar dywizji, czy ge- krajowi wolność, a najeźdźcy klęskę ·1 zemstę. J?lOlna ~yzwoh~ Pols.kę z mewoh 1 odbudow~ć 
ner~! zy ;e? 1 wielu mnych. . Stali się zaczątkiem 1-szej Armii _ obok Armii Jako panstw.o silne, mepo.dległe I dern~kr.atyczt.e. 

B'l d L · tk ł · · I Ta koncepcja doprowadziła nas do meModleglo-1 wa po emno zapoczą owa a nową erę Ludowej - zasadmczego trzonu Odrodzonego . . d d k · Z' z h d • h d t 
przyjaznych stosunków polsko-radzieckich i sta- Wo;· ska Polskiego Ten sarn sztandar polski któ- s~lt, . o o zys .arna tern ac. ot me , • o .w~ros u 
ł · · t d · I k d · . · . . . ' . s1 y 1 znaczema naszego pans wa w sw1ec1e. 3; się wspama yrn sp~aw z!anern ~os o:ra z1ec- ry powiewał pod Lenmo, kosc1uszkowcy zatknęli · . . . . • 
~1evo ?ra.terstwa brom. Wrog by! Jeden .• ce! był na ;nurach Berlina. Bitwa pod Lenino była pierw I dlate~o d.atę dz1s1ejSZ~, .. rocznicę krwawe 
jeden. 1 Jedną ~tru~ą poplynęła krew zołmerza szą od czasów zwycięstwa grunwaldzkiego wspól go trud~ zołmerza. I Dywtzjt. pod Le.nltto, czci 
~olsk1~go l radz1~c~1~~0 raz na zawsze. cementu- ną walką, którą Polacy stoczyli przeciwko Niem- ca!e .Wojsko. Po.Isk ie, cały .narcd polski: Dlatego 
H.c wieczną przy jaz n 1 braterstwo brorn .. pbu naro I com ramię przy ramieniu z innymi narodami mow1my o b1tw1e pod Lem no, Jako o Jednym ~ 
dow. · słow!a11skirni: Rosjanami, Ukraińcami i Bia- najważniejszych, zwrotnych wydarzeń w h1-

0d bitwy pod Lenino mijają dziś cztery la- łorusinami. Polski obóz demokratyczny wyciąg- stodi polskiej, które ~apoczątko~alo nową drogę 
ta. Kościuszkowcy przeszli w zwycięskim pocho- , nął z historii Polski słuszną naukę, że należy wytyczoną narodowi. przez oboz. demok~~t~cz­
dzie Bug i Wisłę, Pilic~ i . Odrę i dotarli do Łaby. szukać na wschodzie, w Związku Radzieckim ny. Na tym polega bitwy teJ meprzem11a,ące 
Spoza gór i rzek. w oparciu o wypróbowanego oparci~ wobec niebezpieczeństwa niemieckiego, znacz<'nie. 
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Poeta żołnierz odrodzonej Polski 
Dzi5 o godz. 10 rano odbędzie się w War- , Szerwa!d zaczął swą twórczo.ść poet}"cką bar-, n;erzem utworzonej na teryforium ZwiąZ'ku Ra-

szawie pogrzeb LUtjaina Szenwalda. Zwłoki jego dzo mloc!J, uchodził przez dłuższy czas za for- dz1eckiego Armii Polskiej. W tym czasie moty. 
zostały sprowadzone z Garwolina, gdzie omar! maJ11ego kontynuatora tradycji elitarnej poezji wy społecz.ne, patriotycz.ne i nawet - publicy­
wskutek nieszcz ęśliwego wypadku w 1944 r. grupy skamadryckiej. Zerwał joonak z nią i stał styczne górują w tematyce poetyckiej Szenwalda. 

Pogrzeb ponowny Lucjana Szenwalda urasta si;; pcelą społecznikiem, biorąc żywy udział w S1emvald - żołnierz Pierwsz.e j Dywizfi, to już 
w chwili obecnej do wymownego symbolu. Jego walce d sprawiedliwość i po tęp. w pełnym legó słowa znaczeniu poeta wojemy, 
powrót pośmiertny do Warszawy, do której szedł Klasowa treść poezji Szenwal<la bierze górę dla którego rzeczywistość jest najważniejszą i 
w szeregach wyzwoleńczej Pierwszej Armii Woj n.id w~zelkimi innymi zagadnieniami. W okresie najbardziej miarodajną d ziooziną tematyki i przt'­
sk3 Polskiego, jest uwieilczeniem ostatecznym międzywojennym jego poematy „Scena przy stru- żyć twórczych. Poezja Szenwalda w tym czasie 
drogi poety. Poety, który się zdobył na to, by· ffiit·n.u" i „Rower" są jednymi z najwyższych o- - te towarzysząta działaniom wojennym pieśń 
nie tylko w bojowym słowie, ale i w bojowym I siągnięć polskiej poezji spolecznej. żoinierska, to poetycki wyraz wojennej drogi 
czynie realizować swój program twórczy i zalo- Dojrzały okres twórczości Szenwal<la przy- odbywanej p~zez jego oddział od bitwy do bit-
żenia sw ·go młodego życia. p:irla n~ czasy wojenne, na okres, kiooy jest żal- wy. od zwycięstwa do zwycięstwa. Takimi jak 

111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 111111111111111111111111111111111111111111111111 WJ jn:i. żywiołowymi i prostymi są utwory Szen-
i_ ur jon Szenwald walda - „Ballada o pierwszym batalionie" lub 

B a I I a d a p i e r w s z y m b a t a I i o n i e „M~~l(~~~~~e p::~~~t~~~;~"·jcst pośmiednym wy-0 da111em utworów poety (przez „KsLążkę") piern·-
Dolina i mrok między nami i nimi, 

Wsta;ące we mgle linie wzgórzy. 
Zwęglonej gorzelni kościotrup, olbrzymi, 

Jak szkielet oj{rętu po burzy. 
I milczą transzeje, i czasem z oddali, 
Jak duch - koczująca armata wypali. 

Na wzgórzu są Niemcy! Na pewno w tej chwili 
Przez szkła wymacują noc mgławą, 

A może, chorągwie zwinąwszy, stchórzyli 
Przed tą, co poprzedza nas, si<Iwq? 

Wybada.ć, co kryją tumanne rozstaje! 
I pierwszy batalion z okopów powstaje. 

To byli cf sami, co żaru odpryski 
Na dłoń brali w hutach Uralu, 

A czoła opalił im wiatr syberyjski, 
A piersi zgorzały od żalu. 

Ich ręce, spękane od proc, nie zawiodły, 
Ich kark dźwigał cedry śnieżyste i jodły. 

I żeby choć głos przed atakiem drgnql 
Wytknąwszy broń idą piechurzy, 

Włamymi ciałami wykazać znikomość 
Tej ciszy, co przyszła po burzy. 

Już niebo za nimi zaczyna różowieć, 
r echo ich krokom podaje odpowiedź ... 

komuś! 

Przed nimi wyżyna - wtem ogniem w trzy 
Bluznc:ły wyloty strzelnicze, {warstwy 

Szarpn~ly skłebienia wybuchów i trzasły 
Przez mózg cekaemy jak bicze, 

I dym tyralierę ze wszystkich slron obwiał, 
Nitkami krwi szyły ten clym igly ognia. 

I wszystko mineło, i cisza aż dziwi. 
Chlupocze /11iereia po bagnie. 

,~piq martwi. W okopy wcisnęli się żywi 
I bagnet prześwieca przez bagnet. 

Tam w kul świegotaniu wvplywa nad chorał, 
Jakgdyby w jaskółkach, twarz księdza-majora. 

szy i ostatni wiersz poświęcony jest WarszawiL>. 
I to jeszl'ze bardziej podkreśla w chwili spro-

Wstal dzień, aby ciała poległych pohańbić, 
Lecz spoza nas zerwał się podmuch, 

Gruchnęło pięć setek moździerzy i haubic, 
I d · - k wad7er.ia zwłok poleglego poety - żołnierza dn z1en s o/owaciał i ogłuchł. . 

1 
• • • • 

A grajq armaty, a dudnią, a walą... stolicy Po.ski. zw1ą1ek Jego z tym miastem. o 
I znowu podnosi się pierwszy batalion! 1 W) z wolenie którego walczył słowem i czynem. 

W . . I L. K-gh. stal ma7or Lad10w1cz o krok przed szeregiem, -..-.--...-..-_.._ __ .._._ 
Pistolet mu w ręku zablysnqł. i 

„Na szturm, bracrn! Stqd kilom~rrów o siedem: 
Jest dom, który był mi kolyshq. 

Tam żona, tam synek w ramionach jej płacze. 
I was czeka dom, o żołnierze-tułacze!" 

1 pov.'iódł Ich poprzez transzeje niemieckie, 
Płomiennym przewodził im ciałem, 

I wiódł ich na druly, na gn;azda strzeleckie, 
Na twierdzę, na śmierć! Ja myślałem, 

Że serce wybuchło mu, pełne Ojczyzną, 
A to w piersi granat sję gorzk i rozbryznął. 

Żołnierskie podniosły go ręce .niechybne. 
Natarcie się dwoi i troi. 

Na wzgórzu· melduje od ran blady Hiibner: 
„Zdobyliśmy wieś ... brak ... naboi ... " 

Pazi1iski trafiony w fo1iertelnej krwi pada 
Poległych już liczyć przestała gromada ... 

General pozornie sook0inv, lecz łowi 
Bez lchu k'i~cly trwsk ·w telefonie. 

„Odwody na odsiecz pierwszemu pullwwi! 
Pchnqć czolqi do walki!" - I słonie 

Pc:ncerne wylażq z krętego parowu, 
I pierwszy batalion podnosi się znowu, 

l kmszy, i łomie, I depcze, I wali, 
Dopada, szturmu je i bierze! 

W Trigubowej pod jabloniami zostall 
Ostatni zabici żołnierze. 

Zosia/i ochraniać tu strzechy i progi -
Meir tej, co do kraju prowadzi nas, drogi. 

Kronika Ku:t11rah1a 
St~tystyka wydawnicza Związku Radzieckie­

go wykazuje w okresie 30·1ecia władzy radziec­
kiej ogromny wzrost nakładu książek, wrówno 
be etrystycznych jak i naukowych. Oto np. lite­
ra1ura dotycząca zagadnień rolniczych w ciągu 
os13lnith lat trzydziestu rozpowszechniona zost~­
la nakla<jami książek, które przewyższają 24 ra­
zy miklady z zakresu tej samej literatury w cią· 
gu ostatnich dwustu lat. poprzedzających Rewo­
lucję Październikową. Nakłady li~ratury tech­
niczne i wzrosły trzynastohotnie, a medycznej -
dz'.e~iokrotnie w porównaniu z okresem przed-
rewolucyjnym. -
. Wzrosly również znacznie nakłady literatury 
pi(•kneJ . Oto np. powieść Maksyma Gorkiego 
„Mat!rn" byla dotychczas wydana 108 razy w 
łą~znej ilości dwóch milionów egzemplarzy. Po­
wirść M. Szolocho\\·a „Cichy Don" doczekala się 
już I 18 wydHń. A ,.Pogrom" A. foadiejewa zo­
st,1! \l'ydany 127 razy. Również nakłady literatury 
dla dzieci zostały po1Viększone dziesięciokrotnie. 

* * * 
Do biblioteki Leni1ngradzkiego Uniwersytetu 

t'ocl;m'nnie wpływają setki książek. \V ciązu o­
statr.iego roku zbiory liczące 3.680.000 książek 
zostały powiększon e o I 00 tys. dziel radzieckich 
i cudzoziemskich. \V zbiorach tych są takie uni· 
krl1y, jak siarożytne pergaminy, najstarsze rę­
irnpisy. pierwsze drukowane książki. Z biblioteki 
korzysl;i 8 lys. studentów i profesorów uniwer­
sytetu. 

Pierwszy bojowy chrzest ku - szliśmy „ jak na we~ele". Jeden 'Z ofice-1 Razem z żołnier7.ami radzieckimi - poprzez 
:ów radzieckich sąsiadu1ącej z nami jednostki nasiąkłe krwią wody bagnistej 'rzeczki Mierei. 
krzyczy: poprzez zasieki drutów kolaczystych i pól mi· 

„ 

• - Z urna zeszli! Idut' na wieś'rostl (Po- nowych - W'fladliśmy do niemieckich okopów. 
szaleli, idą wyprostowani!) A gdy już trzecią linię niemiecki ej obrony 

-. Otty pned czterema laty jako plutonowy I ciężyłeś ich w roku 1939 - pokaż i dziś, że 
prowadziłem swoich chłopców szosą, która o- nie dotrzymają placu niemieckiemu żołnierzo­
kazała się najpamiętniejszą w moich wojen- wi". 

Co kilka minut artyleryjski ogień przenosi mieliśmy za sobą, tysiące zabitych żołnierzy 
się naprzód. Tuż za nim, biegną nasi chłopcy. wroga i pierwszy bojowy egzami'Il zdany na 
w chelmach z fantazją przechylonych na czo- celująco - jeszcze wtedy w miastach i wsiach 

Pol~ki Niemcy pokazywali „naszych" jenców 111ych przeżyciach - napewno żaden z mch nie Na wąski odcinek frontu Niemcy ściągnęli 
pomyślał wtedy ani o sobie, ani o tym, że to swe wyborowe dywizje. Przez trzy dni i trzy 

to, wpatrzeni w okopy wroga idą tułacze„ ze 
wszystkich miast Polski, by pomścić rok 1939 

ich pierwszy, bojowy chrzest. noce eskadry bombomców co pól godziny bom- i Warszawę. Gdy braknie któregoś z naszych, 
Chciel'śmy i pragnęli5my ze wszystkich sil bardowaly nasze stanowiska. Tuż za trzecim żołnierze z czerwoną gwiazdą zastępują go w 

bić się z Niemcami. Odcinek, na który rzuca- pułki em, który o świcie dnia 12 października szeregu. Nie mówią do siebie. Spojrzenie 
no I-sz~ Dywizję im. Tadeusza Kościuszki, dy- pierwszy ruszył do brawurnwego ataku na ba- starczy za wszystko. „Druzja - Bojewyje 
wizję, w kti.irej szedł ślusarz i chłop. robotnik i gnety ,zerwał się drugi i pozostałe. Stojący na druzja" - tak nazywali nas oni - a m11 ich 
inteliget1t, Jekar..: i ksiądz - posiadał wielkie wzgó1zu szitabowcy Armii Radzieckiej śledzili po prostu: towarzysze, Nikt bardziej od nas 
znaczenie strategiczne. To decydujące spotka- przebieg bitwy o wsie Połzuchy i Trygubowo. - właśnie na na polu bitwy, pod Lenino, nle 
nie najlepie] chyba zrozumieli. .. sami 1.Jiemcy. Nieco aaJej w lewo - majaczyło Lenino. Żoł- zrozumiał lepiej tego słowa. To po raz pier­
Oto treść ulotki znalezionej w 1cb okopie: - nierski szturm na okopy wroga w niczym nie wszy w hi,s,torii, właśnie pod Lenino, Polak -
„Niemiecki żołnierzu! Stoi przed tobą odwiee<.- przypominał tego, czego uczono nas w obozie., kapitan Huebner otrzymał na.1wyższe radziec· 
nv wróg niemieckiego narodu - Polacy! ZW\"· Wyprostowani. w oełnvm ho jowym rvnsztun- ki<> ndznaczenie. . . 

i krzyczeli o „rozbitej polskiej dywizji". 

Nie sposób przytoczyć lu niezliczonych 
przykładów bohaterstwa polskiego żoln;erza. 

Nie sposób odtworzyć wszystkch fragmentów 
lej wielkiej bitwy. Dziś, gdy oceniamy ją z 
perspektywy lat czterech - jedno jest pewne 
i niewzruszalne: Lenino to dlo nas pirrwszy 
dzień nosze; wolnofri. 1 dlatego rocznica te 
właśnie bitwy - je&t clla na~. iołnierzy I Kr 
ściu,··· -·-~l<iei Dywizji, tak droga. · 

Mieczysław Brzezicki, kpt. 
·1czeslnik bitwy pod Lenino. 



W 1889 roku, w mi~zkaniu głośnego już 
\•tówczas na całym sw1ecie piSRrza i myślici'l· 
la, Lwa ToLstoia, zjawił się nędznie ubrany, 
młody człowiek. Powiedzał, 7.e jest malarzem 
domowym i, że musi zobaczyć się ZP sław1nym 
pisarzem. Dorlał również, iż i trudem odna· 
lazł w nieznanej mu je~zcze Mo'1>kwie mie~12;­
kanie Tołstoja, kitóre podówczafl mieściło ~ię 
w dzielnicy, zwanej Chamownikami, przy d7.i-
siejszej ulicy im. Lwa Tol:istoja. 1 

Pisarza nie było wtedy w Moskwie I moc· 
no tym zaskoczony mlodzi eniec 0Z111ajmil do­
mownikom Toł5toja, :te naz}'wa 6ię Aleksy 1 
Pieszkow i przybył do olbrzym11 postąpowej 
myśli rosyjskiej, aby pro·sić go o pomoc w or-j 
ganizacji kolektywu młodzieży. Ten kolektyw, 
według myśli młodego robotnika, miał upra-1 
wiać ziemię i żyć bez pomocy „władz i gospo-
darza". 

1
· 

Dopiero za parę lat -skromny malan: dom•)- . 
wy zet.kn11l się z Tołslo jem. Nie był już wte­
dy co prawdil malanem i miał inne nazwisko, 
raczej p5eurlo.nim Meracki. Po zaporoaniu się 
t nim, Tołstoj odnotowal w codziennie prowa· 
dzonym przez niego dzienniku,: „Był Gorkij. 
Bardzo przyjemnie się rozmawialo. Bardzo mi 
się podobał. Prawrlz.iwy człowiek z ludu. I ta­
lent, widać, niepospolity". 

A sam Gorkij (prawdziwe nazwisko - Alek­
gy Pieszkow) z racji tej znajomości póź'l'liej pi­
gze w swych wspomnieniach: „Tol-stoj odpro­
wadził mnie, qrly wychodziłem od nleqo, aż 
do przedpokoju. Na pożeqnanie mocno mnie 
ucałował i rzekł: „Pan - to prawdziwy robot· 
nik ! chłop, człowiek z ludu. Trudno panu z po­
czątku będzie wśród l!laszych pisarzy. Ale, 
niech się pan tym wuystkim nie zra'Zi. Proo!'zę 
mówić zawsze tak, jak pan ·to czuje. A jeżeli 
pańskie 5lowa będą wywoływać konsternację 
i zgol"Szenie wśród naszych „paniczów literac· 
kich" - proszę 1ym się nie przejmować. O ile 
oni nie zrozumieją pafl.skich słów - to naród, 
to każdy człowiek światły i rozumny pana uo· 
1umie". 

Taką rarlę dał jeden qeniu'!lz drugiemu, bo 
Toffitoj siłą swe.go wyczucia od razu zrozumiał 
t ocenił nałeżyciP, koqo pozyskała litPratura 
rosyjska i ~vi11tnwa w .osobie Gorkija. O -tie 
tew Toł>stoj jest synonimem budzącego się ge· 
niuisza poS<tępowej myśli rosyjskiej , zrzucają· 
cej pęta c.iemnoty i zacofania rtądów car· 
skich - o tyle Gorkij jes•t wyrazicielem myśli 
twórczej wolnego ludu rosyjskiego oraz wszy. 
stk:ich narodów radzieckich. 

W tej samej Moskwie, gdzie ongiś młody 
Gorklj szukał Tołstoja, przy centralnej, miej­
skiej arterii stolicy radzieckiej, zalanej świa-· 
tern niezlkzonych neonów, ulicy Gorkiego, 
majduje się dom, opatr1.0ny łablicą: „Tu mie· 
ezkał i tworzył pisarz Mikołaj Ostrowskij''. Dziś 
w mieszkaniu Ostrowskiego mieści sill muzeum 
jego imienia. Bo Ostrowskij-wielki pisa.rz ra­
dziecki. utwory którego dziś są uważane za 
klasynne 'ł ZSRR, gdyż opisuje w 111ich tych, 
co krwią wlasą1ą i potem wla<Snym budowali 
potęgę Związku RarlzieC"kiego. W słynnej swej 
powie.sci „Jak hartowała ~ię stal" i w innych 
utworach Ostro\V'!\ki i odm~łował okres walk o 
utrwalenie zdobyC?y RPwoh1cji Paźdzlerniko· 
wej. opowiada o dniach walk, sławy i wytę­
żonej pracy. 

Idziemy dalPj ulirami rozleglej. wielomilio­
nowej Moskwy, mi jamy piękne place, szerokie 
ulice. otoczone !pierścieniem 6zmaragdowych 
bulwarów. za,trzymujemy się na ładnej, zacisz· 
nei ulicy, przy której między i1mymi mieści 
się dziś oka7aly qrnarh Amha'lady Połs\;: i c>j. 
Jest to ulica, na7w11n11 imieniem niedawno 
zmarłego p1sar711 rnr!zlerkieqo, Alekse~o Tnl­
stoja. Nić p0krl"wieństwa durhoweqo wiąże 
go z jego wielktm krPwnrm-Lwem. Alenir:ią 
tą j~t utk:an wzorzy<!l•ly, wielobarwny rysu­
!lle.k jego twórczości opartej o ivcie i h1·s torię 
narodów sowieC"klrh. Slynna historyczna po 

Piękno na ~mncie vrawd» 'Ż)}cia 
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wieść A. Tołs1oja „Piotr l", w której bohate· 1 cji do zrornmirnia ld1>i socjalizmu. W „Chle· Armii ~dła nikczemna ~tP,qa hitleryzmu .. 
rF.m je~'. geni~lny r~formator, walczący z ciem ble" maluje boha•ters~ie dni Stalinqrad.u w 1~18 ! ~le tdzmy da.lej ulicami Mos.kwy. Oto pięk: 
notą bo1amw i po17ow, J!'fil du,howfl związana roku, kiedy to Stalln zadał s·traszl1wy cios · na 1 'zeroka ullca Sadowa. W1el~1,. czterop1ę 
z utworami w·~pńłcze~nymi. TrP4ć tej powieści ' kontrrewolucyjnym armiom, czyhającym nil trowy dom. T~ m1e&zkał W/o~z1~1erz . Ma1a­
posli1żyh1 za temat do scenariusza filmu, który' młodą Republikę Sowietów. DziW>nym iar~ą- kow8ki - w.lelki poeta pro)~tariacki, bo1ownik 
niedawno oqlądaliśroy na polskich eknmach., dzeniem losu pod murami tego samego Sl~l1n- walczący p1orem o Wolnosc. Jego natchnione 
W „Drodzę przez Mekę" oraz w „Chlebie" opo· gradu, o którym tak pięknie pisze Tołstoj, po ~ło~a, Jak k~le czerwonogwar~zls\ów, celnie 
wiada on n trurln<'j drod"e po;t-:pnwej in'"''""n .. „·~·, 1 · " ", • c· .„„, tni <'111"\PI C7.erw„01n1 traf111ły wrogow. Genlu5z rymu I nowych form 

poetyckich, pełnych rewolucyjnego zapału, cza 
sem satyry i Ironii, ale zawne prze5iąknl~tych 
gorącą miłości!\ do ludu pracującego 1 niena· 
~iśdą do wrogów. MajakoW5ki był nie tylko 
poetą, był równil'Ż niezwykle zdolnym mala· 
rzem i na•tchnionym, ciekawym i barwnym 
mówcą. Z odczytami literackimi objeżdżał ca· 
ły Związek. Był kilk11krotnie również i za 

MAK.':i) 'f\1 GORKIJ Poeta ukraiiiski, laureut nagrody Stalina 
MAKSYM RYLSKI 

Moskwa ·~ potężny ośrodek oświaty 
1774 biblioteki w stolicy ZSRR 

1 granicą. Bawił leż w swoim czasie w War· I siawie. 
, Związany głęboko '.Z Jogami R!>wolucji poe-
1 ta boleśnie odc7Uł stratę Lenin11. Najpiąkmej· 
, szym je~o utworem je5! „Lenin", napisany 
.
1
. bezpośrednio pod wpływem ~mierc! Lenina. 

Gdy z wysokości o I a czających Moskwę 
1 wzgórz, rzucimy wzrokiem w dal - widzimy 

hezkre.s błękitnego horyzontu, niezliczo·ne ko­
miny fabryk. O tych ludziach co pracują w 
tych fabrykach, co pracują na roli, o ich życiu 
pi5zą pic11rze radzieccy. 

Przed Rewolucją Październikową twórczość 
po5zczególnych narodów, ich literatura i sztu­
ka - były dławione przez carat t prawie nie 

I h~tniały w ogóle. Dziś je5t inaczej. Rząd Ra· 
dziecki s.pecjalną O'Pieką 0tacza twórczość i 

I kulturę każdego 111arodu. Stąd właśnie - ta 
różnorodność tematów i ,;aintere•owań litera 

1 tury radzieckiej. 
Nad 6Zerokim, błękitnym Donem twOtt} 

M. Szołochow„ . opisując w sz regu powieśri 
(„Cichy Don", „Zorany ugór") życie kozaków 
doń·skich. Wtóruje mu A. Fadiejew, op-0wia· 
dając w swojej „Młodej Gwardii" o bohater­
skiej epopei komsomolców Kubania w walce 
z hitlerowcami. O boha!el"Slwie Stnlingradu 
i odwadze lurlzi radzieckich pisze pisarz. poeta 
i dramaturg Kon.stanty Simonow. W Kijowie 
tworzy wielki poeta ukraińf!kl A. Rylski, któ­
ry między innymi przełoiył n11 jezyk ttkraiń­
~ki szereg utworów Mickiewicia. Pieśni wier-

Przed Rewolucją P~zdziernikową Mo~kwa 
p0$iadała 13 bibli-0tek ludowych, zaopatrzo· 
nyc:h w 86 t)'lj;ięcy książek. Dziś 5-lołica ZSRR 
ma najgęstgzą w świede 6ieć biblioteczną, w 
skład kotórej wchodzi 1744 biblioteki. W biblio­
tekach tych znajd u ie się 64 miliony książek. 
Ilość czytelników przpwyisza 2 miliony o'ób, 
a liczba pracowników bibliotecznych sięga 6 
tysięcy lurlzi. 

lionów egzemplarzy, 
146,B miliona tomów. 

dziś ZSRR posiada - sze i poematy J. K-0Ja.sa obrazują życie narod1 

W 1914 roku w car~kiPj Rosj i było 12.600 
bi'blio•tek, w roku zaś 1939 - 77.600. Książek 
bibliotecznych dawna Rosja posiadał.a 8,9 mi-

Największą bi·hlioteką w Mo!kwie je!t Bi· 
blio teka im. Lenina", założona w 1862 roku. W 
1917 roiku pos.ładała ona l milion ks.i~;;ek. Cl· 
bee.nie ma przeszło 10 mi\lonów. O ile usta­
wić wszystkie szafy I książkami w .jednym 
szeregu, to ten szereq byłby dług.ości 2.50 km. 

Codzierunie biblioteka wypożycz11 12 tysięcy 
książek. W 1946 roku przez bibliotekę tę prze· 
winęło się pół miliona osób. Pow. 

białoruskiego. 
W radzieckich republlka<"h środkowoazja· 

tyckich i kaukazk!ch tworzy cały nereg pisa· 
rzy I poetów. wyrazicieli kultury tych naro­
dów, które dopiero p-0 Rewolucji Październi­
kowej otrzymały prawo do l!'larodnwej kultury 
oraz twórczości we własnym języku. Wśród 
tyrh pisarzy Radzierkleqo Wschodu należy 
wymienić Sulejmana, Stal-skiego, nledawn<i 
zmarłego· Dżambuła i wielu innyrh. 

St. Powofockl. 

Wyrazy sympatii i • 

dla Polski w Z. S. R. R, uznania 
„Warszawa przyszłości„ - koncert muzyki polsk"ei w Kijow~e 

Na łamach specja.tnyrh radzierkich pism. I Władywos-tok. Z uznaniem Żukow ocenia wy­
poświęconych sprawom architektury i budo· siłki p-0lskit::h specjalistów i całego na.rodu w 
wnictwa, niedawno ukazał się artykuł pióra dziele odbudowy zniszczonej przez wroga sto­
znanego architekta radzieckiego - A. Żuk:>· licy. Artykuł jest obficie zaopatrzony w zdję 
wa. Artykuł ten opatrzony tytułem „Warsz12- cia dawnej i obecnej Warszawy. 
wa przyszłości", wzbudził wielkie zajntereso· Gdy obchodzimy o·becnie miesiąc wym!a· 
wanie wśród czytelników radzieckich, gdyż ny kulturalnej '.Ze Związkiem Radzieckim, mu­
kwestia odbudowy zniszczonych przez niemie-: simy również zanotować wielkie zainteret10· 
kich najeźdżrów miast je~t ~irzegółnie bliska wanie kulturą polski\ we wszystkich jej prze· 
i droga sercnm radzierkich ludzi. jawach i formach. istniejące na terenie ZSRR 

W ramach tego 11rlykul11 rarlziPrld 11rrhl· wśród najsz!'rszych warstw rarlzieckich. 
lekt szcz~głiłowo omawia pl1m polskich archi· Barwną iht~tracją powyższego je-st koncert 
teklów odbudowy Warszawy. zatrzymuje ;ię muzyki polskie:/, jaki niPdawno odbył 5ię w 
na .1ego detalach oraz z naciskiem podl<reśla Ki jowiP. Cala prasa kijowska .poświ ęriła z o­
międzynarodowe znaczenie V.Tarszawy na szla kazji tego koncertu szereg artykułów o ta­
ku Parvż - Berlin - '"'arsv1wa - Moskwa- kich ąeniuszach muzyki polskiej jak Moniu· 

szko, Szopen, Wieniawski, a 'Z nowszej qene­
racji - Noskowski i Żeleńąki. 

KoncP.Tt odbył się w gmachu Państwowej 
Filharmonii i zgromadził nie tylko elitę arty· 
styc:z.ną, ale porunył i najszersze waretwy 
ludowe, które szczelnie zapełniły obnerną sa· 
lę Kijowskiej Filharmonii. W koncercie brali 
udział wybitni artyści, a program ~kład11! eię 
z utworów Szopena, Wienia~kieqo, Żele1i· 
skiego i Noskow11kiego. Ciekawi', narechowl!· 
ne wielkim znaW!!twem muzyki polskiej sło· 
wo wstępne, pełne !erderznych akcenMw pod 
adresem bratniego narodu polskiego wygłosił 
znany kompozytor radzieckl. A. Szt-0garenko. 
LiczniP zgromadzona publiczność żywiołowo 
oklaskiwał11 każdy wykonany utwór. 

Moskiewski Teatr Artystyczny 
dzień dzisiejszy I są nadal wy51tawiane w tym 
samym ujęciu i z zachowaniem tych gamych, 
najdrobniejszych nawet 5znegó!ów lnsceniza· 
cyjnych, jakie ukazały się na sce.nie prZPd la· 
ty. Tradycja jest podstawową cechą Teatru 
ArtyfltyczriPgo. 

miary, co Trenew, autor znanej „Luł>owl Jaro• 
woj", Iwanow („Pociąg pancerny", Pogodln 
(„Kuranty Kremlow~kie") i łnne. Teatr Czec.10· 
wa i Gorkiego 6tał aię teatrem dramaturga ra· 
dziec:kiego. 

Sc na radzieckiego dramat rga Słynne „ Trzy siostry" Czechowa dziś figu· 
rują na afioSzach tego „domu Gork ieqo i Cze· 

Gdy 5ię mówi o teatrze radzieckim, to na l stroje w aspekcie twórczości ecemcznej. chowa" już po raz 15671 „Wi!Sniowy sarl" po 
pierwszy plan wysuwa się bezsprzecznie Mos- Teatr Artystyczny jest mocno związany z raz 1216, a „Wujasze·k Jaś" Czechowa jesot da­
kiewski Teatr Artystyr-:r.ny, stworzony przez twórczością ~·Czechowa i 1\1. Gorkiego, na wany po raz 1078! Słynne sztuki Gorkiego: 
słynnego K. Stani .sław<Skiego I W. Niemirowi- utworach których właściwie wychowywał ewo- „Na dnie", „Mieszczanie", „\Vrogowie", „Bu· 
cza - Danczemko. Sciśle mówiąc, wlaśnie teatr, ją publiczność oraz pośrednio wychowywał się łyczew i inni" m-0gą poszc1;ycić się ju;i prze· 

Kadry rartzieckie90 aktol"Stwa, średnia i 
młoda jego generacja, zawdzięczają Teatrowi 
Artystycznemu podstawę swoich intenC]i twór· 
czych. Zasłużoną ~ławę teatru rar.łzieck1ego go· 
dnie podtrzymuje drugie pokolenie aktorskie 
Teatru Staniilawskiego, spośród k<tórego do· 
statecznym jest wymienić artystów tej miary, 
co K. Jelan~kaja, A. Tarasowa, N . Bałatow i 
inni. powstały w 1898 roku, stworzył w pierwszym sam. . szlo 1000-nym przedstawieniem. 

okresie swojej d7.iałałności, bezpośrednio po Stanisławski słusznie określił swój teatr Prócz u1worów Gorkiego i Czechowa, w re· 
Rewolucji Pa7.tb:iernikowej, istotne zasady no- jako „teatr autora", to z,nac7y taki .teatr, który pertuarowym dorobku Teatru Artysl.ycmego 
wego teatru racl7ied ieqo. Zasady te dadzą się najszerzej i najle.piej p1zenika tajniki myśli figuruje cały szereg dziel S1eksp1ra, risena, 
slre"rić w kilku słowach, a mianowicie: mak- dramalurqa i odlwarza je w p eł ni na scen e. M:l- Maelerlinka, wiC'lu dawnych dramatuq:i-ów ro· 
symalna, idąca wproi;\ z żvcia, prosi n ta a1 ty- ie dla lego wlaśnie słynna S'l.1.Uka Czechowa ~yjskirh, których lwór-czość w pełni odzwier­
styczna, oparta o 01<obllwą, sceniczną atmo~- „Mewa" („Czajka" po q~neralnej „k '1, pie w ciadlala walkę poslępowej myśli rosvjskiej z 
ferę wewnętrzną, stworzoną przez aklora i re- Teatrze Aleksandryjskim w ówczes·nym Peters- ciemnymi silami ncofania, reakcji i wslecwic­
żysera na pndstawie bezpośredniego i stale.go burgu, zabłysła dopiero w całej pełni na s<:e· :wa. Teatr Artystyczny kroczył od d 1ia -'l'P.­
kontaktu z widownią. nie Teatru Artystyczneqo. A Gorkij nie po- go powstania nie1lomnie na czele postępu i dą-

Tak wygląda w syntetycznym skróc'~ r.bl:- wierzał swoich utworów tej miary co „Na żenia do Wolno· i. 
cze twórcze rlzisiejsze go lealru radzieckiego. dnie" i „Mieszczanie" żadnym teatrom, prócz Pod ciuchowym wpływem Teatru Stanisław-
Bezpośredni kontakt z ż11ciem mas cechuje dr-a- teatru Stanisławskiego. skiego po Rewolucji Paidziernikowej, otwiera-
maturgię rndziecką., C?.erpiąrą swoją lematykę Klejnotami tradycyjneqo, lla~yczneqo d7iś jącej przed teatrem najszersze hor rzoilly twór­
z 2:yc1a tych mas i poprzez łea Jr zwracających ruemal repertuaru le~10 lea tru są ul w •rv '7p- cze, pnwst11la poniekąd i wyr_howała się cała 
m aktualne ,nurtu 1ące ie zagaclńiooia i na· chowa i Gorkiego. Utrzymały się one aż po plejada nowyc:h dramaturcrów Ia<iz1eckicb teJ 

Na marginesie dodajllly, iż z "7~req"1w Mol'• 
kiewskiego Teatru WV!>zli: Polak Ry;„11ri L•l· 
lesławski - znany reżyser filmowy i l.eatral· 
ny, zmarły w Hollywoodzie, a także Polak, 
prawa ręka Stanislawskie90 - M. Sulerzycki, 
oraz warszawiak cho.rakteryzator Gremi· 
sławski. Jeden z filarów tego teatru - W. Ka.­
czalow, urodzony w Wilnie, doskonale zna li· 
teraturę polską, włada nieco językiem polskim 
i recytuje na koncertach utwory Mickiewicza. 
Szczególnie zaś ład•n ie słynną balladę Alman· 
zora z poematu „Konrad Wallenrod" w pn:.a• 
pięknyn tłumaczeniu Gerhła. 

St. Powo}ocld. 
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Cz ei radzieckie-po rachem d a mcó~ Wyniki.· *łlrodukcJI 
Jekkie10 pr,zemysłu w ZSRR 

W z:wiąz,ku .Rad~iJe.ckim kol~ wlełkie j masey<I 
ny: wprowadrLaJącei/siybkQ w ruth i pc>o:uwają„ 
ce1 n~przód ~ pomocą. cięi~iego przemy~łu gi­
ga.nt)'czne dz1e.ło. poWOJeill'ne1 .odbudowy i n<YWeJ 
budowy, zazę.i>iaJą się o mme1sze kola produkci1 
tego, co koniecznie jest obywatelom sowieckim 
na codzień. I W/rezultacie, - realne Jiczhy i na· 
ff!acalne fakty / rozwiązują szereg zagadnień ży• 
c1a. 

ozmowa z dowódtą radzieckich wojsk pancernych gen. płk. M. SołomaUnem 
Rola. _;m, odegnły w minionej w1>jnie ctołgl J c~ricil! brytyjs.kit czolg' ty'Pu „Wa.llenlam1" lmi.e Wielkie, o beZl('elowych h'-zech wieżach s-!Tzelnl-1 

redz1er-kie, jes<Ł powszechfllic znam. Więk!izość mem „B'f&trn<."h gn>hów". lstdtme, angleklik1c czych utrudniających aiak, le niefortunne ame-
1 na wid1hła czołgi radzi~ki~ w a-kcji przedw cz,1ł~I. bard1.? komfo~wo ~ądz.an~ wew·nąkz, rykańskie c-zołgi słusznie za~łużyly sobie na 
Nleincom na zterni.ach pol~lch. Ciekawe imt 0 odznaczały 11~ małą !1y.bko~1lł. rotJ1ąc ud 15 - smutn~ sławę „7-io OS<1howych krematoriów". 
czoli;ach radvieckich przytaca:a dowódc~ zmecha- 20 km. na godzi•nę. W doda1ku były słabo uzbro- - Rzet'z charakterystyczna - s;tw1erdza ge­
n zow~nych formacji R11dzie.ckich Sil Zbrojnych jonc. Uratlować się i tego czołgu na wyvadek nera! Sołomatin - że' o ile czołgi radzieckiej/ 
- generał pu~kowni.k M. Sołomirliin. katas~rofy na pol•t wa•lki było prawie ni.e111ożli· konslnrkcji w większości wypadków wytr:z.ymw- Przypat~·my !Hę bli+.ej tym liczhom oraz po-; 

słucl!ajmy faktów, opowfada·nych przez ministra 
lwkk1ego przemysłu RS.F.S.R„ Mirotworcewa. 

- „W błyskawicr.nym tempie rG1?WO}u pro- st,d właśnie. ta n<izwa - „Bratni ly prrez całą wojnę i przesT-ly od Wor.,'1 aż dQ Be<r' 
~kej! c.zolgów w ZSRR. - e1p0wleda rtidiiecki lina - o tyle z „Anglików" i „Amerykainów", 
renera! - w okresie wojny pods.hwwoowe inc- gorze-j prud:<taw!aj~ 1i~ słynne I d7.i~lnj?,cyrh na w„rh1K!t1im fronrir. - nie ura-
czenie I ~Io odegrały dwa momc:nty: pot~ge .. Gt·n.·r:d Grnnt" i „Srll' 111'' " ! '„ ł •• ·. ' ' 

- „Leik~I przemy~! rras7.ej Reopwbllki. sta. 
oo·wiący, .na równi :r przemysłami innych brat­
nkh republik radzieckich, część całości lekkie­
go przemysłu Z.S.R.R., - oimwiada mi111isłM, _. 
posiada własnę sieć fabryk. produkujących sze· 
reg towarów pierwM:ej potrzeby, l'!Właszcza 7' 

za.kresie obuwia i uhrania. 

radzil!rkiego ciężkiego przemysłu oc11.~ nle-i·wyk­
le czujna orientacja naszy·ch konstrUJktorów. 

CZOLGI „K.W J „JOZEF STALIN" 
Na początku wojny mieliśmy kla~yczny po 

pro~lu z racji swej wytrzymałokł I zalet bojo· 
'9:yd1 ~lynny czołg systemu „I(.W.". Ale wkrót 
ce. poa wpływem r«d i pr2'.ewidyw>łlń general~­
almu.~a Stalina, niezwykle t.ywo linteresującego 
1ię zagadnieniem tech'!1i1\ct wojeooej, slron~truo-
•ano n<YWy ~wig, Caolti nuwa.oo - „Jóief 

Stalin". 
'owy ten ~ oel•giitl •1**<>&~ ~ ~ pre­

eent przewyższający łZ}'bkoś~ nolgu ty!J(l „I<. 
W", ważyl tyleż ile „K.W.", ale był lepiej od 
aie~n uzbrojony. Niemcy pokł~d W wielkie ntt­
fhieje w srwoich przysłowiowych „Tygrysaeh" I 
„Panteraeh". Leoi nowy ezołg radzieckł bi.I na 
głowę owych "Tygrysów" I „Pantery". Z11dm1 
armia, I to nie tylko niemiecka, ale I armie ro· 
.fusznicze me posiadały cizołg&w ta.\< dol>rych. 

D<1ł s·i~ również we znaki Niem-com znany ty'P 
colgu „T·34" - ciolg łą(.'t7.,<y gzybkość i dob­
rym uzhrojenlem. Szczególnie ważlfl~ rolę ode­
grały te czolgl na rrzed-poloch mfas<t niemieckioh 
I aa brzegach Laby (E•lby). 

Wlaściwie mówiąc, niemiee<kle „Tygry.gy" I 
„P~t1\ery" - to niezbyt udane na·Śladown!.cl'Wo 
właśnie „T-34" i „K.W.". 

POTęGA W LICZBACH 
Aby Jdlrarować poglądowo rozwój 9P&dułccji 

tzolgów chociaż.by w okresie wojny d-Otl! je« 
prZ\ toczyć oas1ępujące l!czby: 

Od I 943 rdktu przemy&ł r.adrledd prrodułlow~ 
erot;' w łlośd wi~ksiej od innego jaklegoko4-
'\\'iek biorąc go ud-zi'Bl w wojnie pań.siwe.. Moc 
produkowanych rocz·nie silników Die.sola dla cioł­
gów rówTt s}~ 14 miliooom kod tnei:hernlcmych. 
W pr~kl}·ce ląema moc produkowanyclt w e<iągu 
Jednego roku 1\1.ników pokryiwa sit 1 lącin• me-
• ?r-i ele\ctrowm e p<>t~u 1lyon~ "I>n.lepro­

gesu". 
IJ ~hyfku wojny nie ty~ MerMY. li• I 

ju~rnfcy, - Angilicy I AmeT")i<MJie, - •ct~łi 
hltensywnle kopioWBć modele radt:ie>clklch ctol­
gćw. Crolgiśct so'IV'ieeey nie be.z slusioośd o-

W ramach planu na bieżący rok radzłet"ki 
fabryki obuwia w skali ogólno-ZJW'iązkowej mają 
wyprodukować 205 mil·ionów par. Ju~ w pierw· 
nym kwartala wy•produkcniano ponad. plan 7,3 
mil10na pa'!' ol:>uwia i timowych wojloków. Chdał 
bym rów111'ież zazna<-zyć, iż równoleg>le do pod· 
wyższonej produkcji obuwia W71rasta jej jakość. 
Mamy obernie '200 modeli najróż·niejszych iar.o· 
n&w obuwia męskiego t damskieg-o. Na margme· 
sie d_odarn, że w roku l 950, w końc~ plr-ciolatki, 
będziemy produkować 3 razy w1ęceJ, niż teraz. 

Dz.ies·ięciokrob1le podwyższyły swoj' produk· 
l'ję zakłady przemyslu włókienniczego I welnia· 
nego. Stalo gię to oa skutek wprowadzenia no­
wych udos.konalonych maszy•n. W l:>ież~cym ro­
ku uruchami<irrny 21 nowych fabryk. I inów 
kilka wymOW<nych liczb. Plan og-ólny na bież4. 
cy rok prz~iduje produkcję około 4250 m;Jio­
nów metrów. Dzięki w•prowadzenlu udoskonaleń 
produkcyjnych, j'llż w połowie roku fabryki tyl­
ko naszej republiki wydatnie pOW'iększyly ilość 
wytworwnych materiałów. 

Na podsfaw1e tych danych, dotycz11c~h jed­
nej ty~ko republiki radzi er kie j, możemy w przy• 

I bliżeniu I-Obrazować rozwój przemysł-u lekkiego Zmechanizow.ane formacje n.a Placu Ca:erwony m w MNkwie w ZSRR. 
ll!ll111tn~t!!'fllłi'1!11111!111!"1-m<1~~,11·1111~1„1··1 •· 1111111n~~11~11.11•11111:111111111111111111R1111•1!1mnlli1111111n1111111111111111u11111111111111111111!łltnłlltllmlltl11lltlł111111111111mn111111tilfilłiłiłl•llmn1~11111111111m11111111111111m~1111111111n1nint1111illililt~1111~1rr1ni8mril'll!ll 

tal - to podstawa potęgi 
osią ni cia produkcyjne Związku Radzi ckiago Wiei kle 

Stal - to J)(ld1tawa potęgt ciężkiego prze-1 twe 811 drogi I pola, be nie o:tywta je ~nłun 
mysłu. A ciężki przemyl!l - to po~ga i do- ludzi wcielony w motory. Nie ma samolotów 
brobyt kraju. 11 1tatków, przewożących tysiące I miliony ton 

BH 1tali Ilia m maazyn, nta ma trakto- towarów I lud!l. 
rów, nłt ma aut, wagonów, lokomotyw. Mar- W carskiej RMjf produkowano Wft)'ltkfe-

Gór:_nlc:v ZSRR - przodounlka ... 1 odbudowy I pracy 

to 4,2 millona 11taU. Kraina c11rów była teł 
jednym z najbardziej upośledzonych krajów 
na świecie. Mała ilość objektów clężldl'!go prze 
mysłu, i;zadka tleć kolejowa, ~zczupła i niez­
byt zasobna w technikę marynarka, a w parM 
li tym zagrotone bezpieczeństwo-to był nie­
unikniony wynik złowieszczej dla tak wieł­
klego kraju llczby - 4,2 miliony ton •tali. 

Rząd radziecki odpowiada wzmożoną troską o ich byt Ale, gdy Rewolucja Pddidernikowa odda­
ła władzę w rece ludu pracującego, gdy na 
atraiy interesów Kraju znaleźli •i• ludzie • 
ludu - 1ytuacja na ważnym adclnku staH 
azybko 1ię zmienia. Uruchomiono szereg hut 
na Uralu, w Zaporotu, środkowej l wschod­
niej Rosji 1 w przededniu wojny produkcja 
stall w ZSRR wynosiła już ponad 15 milio­
nów ton. I realnym dowodem taj potęgi byt 
j>()grom hord niemieckich, a obecnie 1zybka 
odbudowa zniSzczonych fabryk 1 miaet, dzłe­
Sll\tkl I •etkl tysięcy nowych traktorów na po­
lach, dziesiątki tysięcy aut, aamolotów, Aet.kf 
okn:tów, które rok roczni• wychod%lt 1 mu­
rów fabryk l stoczni radzieckich. 

W ostatnłch dnłaah wnełni11. na terenie 
szystklcb kilkunastu zagłębi węglowych 

ZSRR odbyłJ •1• muowe wiece górnicze 1 
okazji WYdania przez Rząd Radziecki nowych 
dekretów o pracy górników. 

W Zagłębiu Donieckim l)a kop. „Wenrte­
rówka" przemawiał jeden 1 najstarsieych 16r­
ników, obecnie aartygar Bielikow. 

- Pl"'l'A!praeowllłem w przemyłl• W1111e­
wym n la~ I M9" powiedzieć: dawnief, 
przed Rewołuej5', na 1ómłka patrzono, jak 
na ostatniego człowieka, a dzU górnik - *a 
najbardziej llltllnowany człowiek w kraju. 

Górnicy radzieccy w pełni zaełużyll na ta­
,,ld szacunek narodu. Zasłużyli g.o sw, ofiar-

i wy ' pran, w latach wojny, •wym 
1apałem mponującyml osiunięciami w dzie 
le odbudowy, W okresie, gdy okupant M­
fBXnął przejściowo Donbas (Zagłębi. Doniec­
kie), kilkakPOtnfe wzmogły IWlł produkojfł 
19.głębia węglowe ftłl Uralu l Syberll. Prze­
mysłowi radzieckiemu nie zabrakłe węgla, 
front antyhitlerowski otrzymywał ooraz wię­
cej sprzętu wojennego i amunlcjL 

Po zwycięstwie nad hitleryzmem rozpoczęła 
Jłę epopes odbudowy Donbasu, pełna gamo­
zaparcia praca górników radzieckich nad od­
budow11 lłwych zrujnowanych i ntopłonych 
przez okupanta kopalń. Obecnie R'ląd Ra­
dziecki uczcił tę pracę . przez ufundowanie 
1pecjalnego medalu „Za odbudowę Don­
basu". 

Produkcja odbudow:iinych kopalń Donbasu 
przekro~zyła 2/3 przPdwojennl'j produkcjl, 
elektrownie zagłębia dały w tym roku powy­
tej 100 proc. wydajnolici z 1!140 r. 'T'o i:amo 
dotvcz:v produkcji zn;inych równie': poza "ra 
nicami ZSRR wielkich zakładów przemysło­
wych Donbasu, jak Zakłady Nowo-Krema­
torskie, Zakłady Starokrematorskie, Zakłady 
Gorłowsklego l inne. Zburzone przez Niem­
oow prawie do fundamentów, zakłady te, 
dzi~ ju.% f)dbudowane, wyprodukują w b. r. 
tyleż maszyn, dźwigów kopalnianych, obra­
bian~k i t. p. ile w r. 1940. 
W~pornniane wyże.i nowe d<'krc•1'y Rządu 

Radzieckic,i::ro dotyczą ro. in. podnie~ienia za­
siłku chorobowego dla górników do 100 proc. 
zarobków, wprowadzenia zasiłku w wysoko­
ści utraconego zarobku dla przejściowo nie­
zdolnych do pracy po wypadku na kopalni; 
znacznego podniesienia rent inwalidzkich dla 
górników i ich rodzin. Dekret wprowadza 
renty dlll górników l prl'lcowniknw t<>chnicz­
!IU'ch '2.Órnioi."" ... no 50-tym roku życia, uwa-

runko,.,.... prac-. w pnemyll.e węa\owrlft 
lub pn~• budowie lllopall\ w ci"IU lat iO-tQ. 
·R•'Y te uatalone JIOlltały w wyaokołci Ili! 
~ pła~ nudniOHj, otrzymanej w wili 
uzyskania prawa do renty. Prawa do nJej nie 
tracl fórnik J w tym wypadku, 1d1 praeuje 
nadal w górnictwie. 

W delttecle przewtdJJ'lane jeat ponadto wy­
placent• górnikom l personelowi technlOl!ne­
nm kopalń „ roku dodatku do płac w ~ 
Itol<M od 10 do !O •reo. (w zalezn°'cl od stażu 
prae7) Mdni~ej płacy ctałorocznej. Wpro­
wadeon. tottaj bezpłataa pomoe lekar~ll:a ł 
leczenie llłnatoryjne nie tylko dla górników 1 
PN.cownłków technicznych, leez równlei ł 
~łonków Ich rodzin. Należy je~:i:cze wspom­
nie~ o przewidzianej przez dekret j>()mocy 

pa6ttw. w ub;rwenlu aa własność łnd!rwł­
dualnych domów miełzkalnych I ogródków, 
wreszcie • dożywotnim prawie górników n!e­
pracującycb l pobleraj~cych rentę lnwalidz­
k, ery rentę na ltaroś6 - do zajmowania 
~ mleszkait kopalnlanych (lłużbowych). 

Odpowiedzi11 neroklch rzeH górniczych na 
dekret rządowy jeet zapał do pracy, aowa 
fala rekordowej I wzmożonej W}'dajnolcl 
pracy. 

Górnl07 raftłeeoy ~Owtll'l nie ~pl~ 
nreeo czołowego miejsca w potę.tn:nn wyści­
gu pracy nad odbudow. I rcnwojem goapo­
derkł radzieckiej. W wyścigu pracy pokojo­
~j ł twórczej, w której przoduje dziś światu 
demokracja radziecka. 

M.M. 

Przemysł włókienniczy za miedzą -Jak pracują włókniarze radzieccy 

MaterJaly, wyprodukowane przez radzieckie 
r;aklady włóklennit.'W - bawc/11iane 

Nh1wątpli1wie nie wszyscy wlók-ni~·rze pols( y 
objęci obet:nie, w r,roz11mieniu do1tio.·lośri ~pra­
wy, !lldchetną I pn1Uycznie celową akcją wspól 
zaw1•dnłctwa oraz wy.;dg11 pracy, wiedzą o swo­
ich tuwarzys7aclt prncy z innych krajów, w in­
tencjach swoich so!idaryzujncych się z dijżcnia­
mi pol~kich robotników. O wysilkach i lwórczej 
prar.y lych 7.aworlowych towarzyszy naszych 
polskich robotników na terenie Związku Radziec 
kieg" opowiada minis[er pnemysłu włóldcnr.i­
cze·~c. Ukraińs;kiej Republiki Radzieckiej, G. Pe­
\rU37e J. 

- Przed wojmj - mówi minister, - Ukra­
in11 R<;dzieckri pnsiad:·ił~ g~·sfą sieć wlókni~rskirh 
o~rodków prod11k ey jn~ ri1. Ro zwinirh b) I rów­
nież w 11·yso1dm _topniu przemy<! b~\\ 0 lniany, 
ooieraiac·y sie o własna baze surowco-.li ą. Mały 

s«azegół cyff'owy: w 1914 ro~ na Ulmiinie 
200 tysięcy hektarów było ohj~te uprawiaciem 
bawełny. Urodzaje ki'lkakirntme prrzewyżs.zały 
zbk>ry barwełny w Indiach. 

Wojn'B moc-no da.la ~ię we makf na odcinku 
wł6kniarsko-bawe~nia<11ym. Niemcy epaHli 74 o· 
blekty przemysłowe i obrabowali wszyl\tkle fab- ' 
ryki na terenach okupowanych. Je<lm1k, po roi­
grom1eniu hitłer()i\VICÓW, wlókniarze ukrniJ'lscy na 
tychmiast przystąpili dQ odbudowy swoich war­
sztatów pracy I, w parze z tym, prawic do na· 
tychrr.iastowej produkcji . 

Ą~r)wiąc o obecnym stanie tych pru111yslów 
n~ U kminie. pragnę przytoczyć Jic-7.liy fiu .t rują 
ce w pełni istotny sian rzeczy w chwili obecnej. 
J, : w końcu 1945 roku produkcja wyrnJvw 
włókniarskich eztrrokrotnie przekroczyła pro­
dukcję z 1944 r. Plan produkcyjny z roku 1946 
został wykonany w 123 procentach ponad nor­
mę. T11 nallwy:2ka w śclsłych liczbach wyraziła 

Wzro..91 produ.kcji mms.zyrn w ZSRR i~ w li,li milionach rubli. l 
Pr0<l11kcja wyrob6w włókniarsMch w porów-

n~n !.I z 1915 .r~k4e111 wuos~a prze:;;7.ło d<wukrot- w ramach pięcioletn!e«o planu odbudoWY. 
me. .led11oczesntc, urucliom1ono szerrg- uowych _ .. '"' "'. . _ . 

11 
. 

o:ndl,ów produkcy jnyeh. z których na uwagę klo1 ~„o autorc.m był Stalm, J?r~dukcJa : tali 
za .. łqp1ją dwa kornhi·naly wlókicnnicr.e, wyra- JJ~dz1e wynosie; w 1950 roku JUZ 19,5 m11io-
biaj~rn wysoko-gatunkowe makriały ubranicnie. naw ton. r 

Pian pięcioletni przewiduje dwukrotne pod· I na zakończenie znaczący, wymowny fakt 
niesi~nie. 1>rodukcji w. p~rów.nani~1 z. produkcją ilush'ujący rozwój, związanego z hutnictwem, 
pr.u~WOJenną. Przewiduje się row.~1ez urucho- budownictwa maszyn. w ramach gospodarki 
rn1tn•e szc·r~~L;, nowych fabryk W ruznych punk- radzieckiej· produkcja ma~zyn w ZSRR w 
ta h republiki. 1940 1 • ' • • l 5 d k · O~ią!:;nięeiH te - !<J ńzielo rrncy sno1viC'ckiegn ro><u przew~zszy a o. 4 r~z! .pro u CJę 
rohornika, którv świarlnmy zn~c·ieni~ pracy nir 1913 rol~u zakladow ~arsk1ego cręzk1ego ?r:ze­
szcLęclzi sił db 'Jd.hu.dowv sw~j z.wvcie.sl.iej Oj· nw~łu 1 w_vsunel<! ~tę 11a czołowe m1eJSCe 
cz.yrny- wśród wszystkich krajów eurooejskicl:ł-



Nr. 281 

9 października w PZPB Nr 1 we 
współzawodnictwie „szóstek" rekordo 
wy wskaźnik produkcji uzyskała ini­
cjatorka wyścigu pracy we włókien­
nictwie GENOWEFA KORZENIOW­
SKA, która osiągnęła 194 proc, normy 

Współzawodnicząca z nią Helena 
Rybakowa osiągnęła 160,8 proc., Go­
łygowska wykonała normę w 180,7 
proc. 

W za.wodach „czwórek" pierwsze 
miejsce zajęły Woźniakowa (175,8 
proc.) i Jóźwiakowa. (165,8 proc.). 

We współzawodnictwie grupowym 
zespół majstra. Jabłońskiego osiągnął 
142 proc. normy, a zespół Skonki 
129,1 proc. Grupa Stolarza Zygmun­
ta (124,3 proc.) wyprzedziła grupę Sto 
larza Stefa.na (120,9 proc.), a grupa 
majstra Kiblera (122,2 proc.) grupę 

Engla (107 ,2 proc.). 
W PZPB Nr 5 wśród prządek, pra­

cujących przy czterech stronach, naj­
lepsze wyniki osiągnęły Genowefa 
Marchewa i Aniela Urbaniak (po 194 
proc.). W tkalni w zawodach „czwó­
rek" najlepsze wyniki osiągnęła Jó­
zefa Szymańslta (171 proc.). 

W PZPB Nr 6 we współzawodnie­
twie „szóstek" uzyskała Wiktoria Pa­
wlak 164,5 proc, a Stefan Dybała 1G9 2 
proc. W wyścigu „czwórek" pierwsz~ 
miejsce zajęły: Maria Robert (158 
proc.), Leokadia Gniotek (157,2 proc.), 
Stanisława Andrzejczak (146,1 proc.} 
oraz Maria Rajska (145,6 proc.). 

W PZPB Nr 2 (daw1i. Poznański) 
wśród prządek najlepsze wynik! 

osią1rnęły: Zofia Bejm (4 strony -
\5fl.3 proc.), Maria Rogalska (4 stro­
n;v - 155,3 proc.), oraz Genowefa Mi­
chalak (3 strony - 169,2 proc.). Wśród 
tl<aczek najlepsze wy11iki uzyskały: 
Anna Makowska (6 krosien - 124,8 
proc,), Helena Płachta (4 krosna -
147,5 proc,) i Zofia Wielińska. (4 kro­
sna - 142,8 proc,). 

W PZPB Nr 7 we współzawodnic­
twie „czwórek" na. czoło wysunęły się 
Maria Kukuła (155 proc.) i Bronisła­
wa Dyniak (14.9,8 proc,). 

W PZPB Nr 8 we współzawodnic­
t~ie „czwórek" pierwsze miejsca za­
jęły Genowefa Jakmanowska (192 
proc.), Regina Olczak (183 proc,) i O­
limpia Szałczyńska (177 proc,). Prząd­
ka Kazimiera Błaszczyk pracująca 

przy czterech stronach wypełniła swą 
normę dzienną w 146 proc. 

W PZPB Nr 16 osiągnęły: Franci­
szka Jaguszewska (704 wrzeciona) 
166,5 proc, a Helena Pietranek (768 
wrzecion) 150 proc. 

W PZPB Nr 21 w wyścigu „czwó­
rek osiągnęła Maria Kępa 147 proc, 
normy a Leokadia W(/źniakowska 

(146.6 proc,). 
W PZPB w Andrychowie wśród 

prząd~k najlepsze wyniki osiągnęły 

Wiktoria Górka (768 wrzecion - 140 
proc. normy), 

Kto pierwszy? 

\. 

8 października we współzawodnictwie mię 
dzyfabrycznym w przemyśle bawełnianym 

na,ilepsze wyniki osiągnęły znowu PZPB w Ru 
dzie 1'abianickiej wykonując zadanie dzienne 
w przędzalni cienkoprzędnej w 104,1 proc, w 
przęd:ralni odpadkowej w 112 proc, a w tkal­
ni w 111 proc. 

Przemysł wełn~any 
walczv o p·~rwszeństwo 

We wsp1)lzawodnictwie tkaczy, pracują­

cych na dwóch krosnach kortowych, najlepsze 
wyniki osiągnęli pracownicy PZPW Nr 3 Jó­
zef Mazur ( l38,3 proc,), Józef Witczak (138,2 
proc,), oraz Edmunr' Strengiel (138 proc,). 

W PZPW Nr 1 najlepsze wYUiki uzyskali 
Władysław Kordalewski (137,6) proc. oraz Ire­
na Karbowslta (135 4 proc.) 

* * „ 
W ciągu dwóch tygodni pomiędzy 22/9 I 

6ilO pracownicy PZPW Nr 5 (Union Textil), 
ldórzy przy„tąpili miesiąc temu do współza­
wodnictwa tizyskal~ w pracy następujące 

l'l'skaźniki: Adam Urbaniak (141,2 proc,), Win 
czewski Cze<:!aw (140.3 proc,), Płuciennik Hen 
ryk (145,5 p:oc.), .Michalski Bronisław (153-1 
proc.), Justyn;ak St„fan (141,2 pr<>c,), Szydłow 
ski Józef (11\f,,6 prnc,), Lisiecka Maria (188,2 
µr;,c.). 

We współ"awodnictwie grupowym najlep · 
~zy w:vnilt osiągnął zespół podmajstrzego Jó-
71'fa Ogłazy (154 proc, normy). Nie o wiele 
ust<1niły mu · espoły Masłowskiego (153 proc-) 
i Hrndzlika 143 p1·oc.). 

Oddział oh Pahuajii wykonał swą norm<' 
w .154 proc, a odd..r ał ob. Ofisa w 143 pro,, 

\Vynlki p •w:vższ· świ1.dczą o tym, źe za 
powiedzi „.„ •. ń1"""'"rlników zostalv zrzalizo 
wane, 

GlOS łłOBOTNIOZ'? st1' •.. \' 
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W dniu dzisiejszym na całym obszarz~ , terze propagandowym i dochodowym na rzecz 

Rzeczypospolitej rozpoczyna się „Tydzień Li- \ Ligi Lotniczej. 
gł Lotniczej" - po raz pierwszy w okresie · Do czasu utworzenia Ligi Lotniczej w Ło· 
powojennym. ' dzi, życie lotnictwa cywilnego w mieście i w J 

W ramach tego tygodnia komitety zajmą jewództwie ogniskował Aeroklub Łódzki, 

się akcją uświadamiającą o znacz:miu lot- ' mający swą siedzibę przy ul. 6-go Sierpnia 
nictwa oraz zorganizują imprezy o charnk- weźmie również i Aeroklub. Jednocześtie 

Program • zimowy Polsk·ego Radia 
.Pogłęb; en ie kontaktu ze środow s'tiem robotn:czym 
Od najbliższego poniedziałku 13 bm. Radio I ka przygotowuje cykl specjalnych reportaży 

polskie prze.chodzi z letniego na program zi- dźwiękowych w związku ze współzawodnic­
mowy. W związku z tym zarówno rozgłośnia twem•prac.v między włókniarzami, górnikami 
łódzka jak i wszystkie pozostałe wprowadzają i robotnikami Wybrzeża. 

pewne inowacje, które podajemy na tym miej- Swiat pracy przyjmie niewątpliwie z za-
scu do wiadomości radiosłuchaczy. dowoleniem wiadomość o rozszerzeniu ogól-

Początek audycji zostaje niezmieniony i nie lubianej audycji „Przy sobocie po robocie·' 
przypada na tę samą godzinę, jak dotychczas. i o rozszerzeniu audycji dla _przodowników 
Zmienione natomiast zostają godziny ciszy ra- świata pracy, którym dedykowane będą spec­
diowej, która zamiast od 8,25 nastąpi dopie1•0 jalne koncerty. W związku z tym tak jak do­
o 9,30 i trwać będzie do 11,57 co przedłuża o tychczas mikrofony rozgłośni łódzkiej zawę-

godzinę odcinek programu porannego. drują do świetlic fabrycznych. 

1/3. Obecnie Liga Lotnicza pod swój zarząd 
przejmie samoloty i szybowce klubu, oraz 
kursy pilotażu szybowcowego i silnikow~go. 

Program uroczystości „Tygodnia Ligi Lot­
niczej" zawiera szereg atrakcji: 

Niedziela, 12 bm„ od god:t. 8 do 14 zbiórka 
uliczna, przyczym dla uczestników kwe„ty, 
którzy zbiorą najwięcej pieniędzy, L~ga wy„ 
znaczyła premie w postaci 20 lotów ~amoJu­
tf,m. Przy ul. Zagajnikowej 'S6 od godz. 14 do 
16 odbędą się pokazy szybowcowe ~6 :\Do­

cześnie odbędzie się wystawa samolotów no­
wej powojennej polskiej konstrukcji. wstęp 

na pokaz i wystawę bezpłatny. 

W sobotę 18 bm. odbędą się pokazy m„deli 
latających, lotów na szybowcach i sa'.'.ho_b­
tach sportowych dla młodzieży szkolnej -
również przy ul. Zagajnikowej 56. Dls szkół 
średnich - od godz. 9-11, dla szkół po­
wszechnych od klasy 5-tej od godz. 11-13. 

Poza tym przez cały tyd7ień odbędzie slę 

sprzędaż cegiełek na Ligę Lotniczą, odczyty 

i pogadanki o lotnictwie w szkołach, instytU-

cjach i zakładach pracy, oraz imprezy lokal-
Jeśli chodzi o program rozgłośni łódzkiej, W dziale informacyjno społecznym wpro- ne urządzone przez organizacje młodzieżowe 

i społeczne. 

Tydzień Ligi Lotniczej zobrazuje 1 spopu-

usłyszymy go jak dotychczas 3 razy dziennie wadzony zostaje cykl „Robotnicy mówią" po­
z tym jednak, że zostanie on o godzinę prze- legający na swobodnym wypowiedzeniu się 

sunięty i również o godzinę przedłużony. w radio przedstawicieli świata pracy o bli-
Inowacją programu będzie wprowadzenie skich im zagadnieniach. laryzuje dorobek lotnictwa Odrodzonej Pol-

3 razy tygodniowo w poniedziałki, środy i piąt !nowację programu zimowego rozgłoś•1i ski. 
ki audycji specjalnych dla szkół, ujętych w łódzkiej będą reportaże krajoznawcze, zapo-
formę przeglądu prac i życia ucznia oraz nau- znające z życiem naszego miasta dzisiaj i w 
czycicla. I przyszłości. . 

Korzystne różnice tematyczne w progra- : Ze zmian jakie wprowadza na zimę Pol-
mie zimowym wyrażać się będą w przywróce- skie Radio najbardziej istotnym jest bezwąt­
niu zaniechanego latem Radiowego Uniwer,:;y- pienia fakt pogłębienia kontaktu ze środowi­
tetu Ludowego. skiem robotniczym, fakt szczególnie ważny 

W ramach audycji TUR-u usłyszą radio- w mieście proletariackim, oraz słuszna kon­
słuchacze cykl odczytów poświęconych Rewo- tynuacja transmisji regionalnych, które przy­
lucji Francuskiej. czyniają się w wielkim stopniu do zaktywizo­

Aby utrzymać jaknajżywszy kontakt ze wania życia kulturalnego i społecznego pro-
środowiskiem robotniczym Rozgłośnia Łódz- wincji. S. 

P. C. H. 
BIURO SPPZEDAŻY OLEJOW 
ROŚLINNYCH i PRZETWORÓW 

Łódź, Próchnika 16 (dawn. Zawadzka) 
tel. 105-82 

Poleca: olej rafinowany w butelkach 
1 litr. 1/2 litr. 1/4 litr. po cenach 
hurtowych. 

Spółdzielniom, zrzeszeniom, stołówkom 
i kupcom prywatnym. 9427 
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W d·niu wczorajszym Sąd Apelacyjny w skła­
dzie: przewodniczący: sędzia Kramer ora2 sę­
dziowie Jamiuski i Krassowski rozpafrywał spra 
wę Tadeusza Stasiaka, byłego mistrza Polski w 
buksie, Henryka Ciesielskiego i Edwarda Naculi. 

Sąd Okręgowy za udzfal w napadzie rabun­
kowym na Państwową Fabrykę „Babiac ki" ska­
zał Ciesielskiego na 3 lata więzienia, Stasiaka na 
5 lat więzienia, zmniejszając im karę na mocy 

OSTATECZNY TERMIN ZAOPATRZENIA 
PRACOWNIKOW W ZIEMNIAKI 

Okręgowa Komisja Związków Zawodo­
wych przypomina, wszystkim Radom Zakłado 
wym, że ostateczny termin zaopatrzenia w 
ziemniaki pracowników, którzy otrzymali e­
kwiwalenty pieniężne za kartofle, upływa z 
dniem 15 października br. 

Do tego czasu należy poświadczyć listy 
pracowników przez Referat Ekonomiczny 
OKZZ i pobrać ziemniaki w jednym z trzech 
punktów sprzedaźy hurtowej Powszechnej 
Spółdzielni Spoźywców 

Cena ziemniaków wynosi 650 zł za 100 kg. 
Stosownie do zarządzenia Min. Przemysłu, Za 
kłady Pracy winny dostarczyć Radom Zakła­
dowym własnych środków do przewiezienia 
ziemniaków. Jednocześnie OKZZ podaje do 
wiadomości, że Rady Zakładowe mogą zaopa­
trzyć pracowników w ziemniaki bezpośrednio 
z Majątków Państwowych znajdujących się 
w odległości 35-40 klm od Łodzi, w cenie 
550 zł za 100 kg. 

Okręgowa Komisja Zw Zaw. 
w Łodzi 

W LiDZE KOBIET 
Zarząd Ligi Kobiet w Łodzi podaje do wia 

domości iż w dn\u 12 października br. odbę­
dzie się konferencja ośrodka Ligi Kobiet -
Chojny w lokalu własnym przy ul. Rzgow­
skiej 94 o godz. 15-ej (3 ppoł.). 

ZEBRNIE W SPRAWIE WSPóŁZAWODNIC­
'fWA PRACY 

Państw. Zjecln. Zakł. rzem. Jedwabn. Ga­
lanter- Łóclź-Południe zwołują zebranie dn 12 
bm. o godz. 9 w świetlicy Tkalni Nr 5 Gdań­
ka 118 - przedstawicieli Rad Zakładowych, 

"derowników odziałów, oraz majstrów. Te­
·1atem obrad będzie sprawa wzmożenia i po-
1rawy nroifolrnii. oraz wsoób ... wodnictwa pra 
cy~ 

Stas ak u.n·ewi niony 
Proces b. mistrza boksu w apelacji 

amnestii do połowy, a Naculę za kupno skra­
dzionego towaru na rok wizęienia. (kara ta na 
mooy amnestii została mru darowana). 

Sąd A pela cy jny po ponownym rozpatrzeniu 
sprawy zatwierdził wyrok w sprawie Ciesiel­
skiego, a uchylił wyrok w sprawie Stasiaka I 
Naculi. Stasiak został uniewinniony, Sąd bowiem 
uznał. iż brak jest dowodów jego przestępstiwa. 
Cti się tyczy Narn11i, to z.ostał on skazany na 

WI,;GIEL DLA DOZORCOW 
Związek Zawodowy Dozorców Domowych w 

Lodzi powiadamia swoich członków dozorców, 
którzy za karty żywnościowe otrzymują ekwhva 
len~ gotówkowy w Związ.ku, żeby natychmiast 
zgłosili się do biura Związku po wykup węgla 
interwencyjnego, który przyznany jest w ilości 
.500 kg na rodzi.nę w cenie 2.:110 zł. za tonę loco 
skład Termin wykupu do dnia 17 bm. 

ODSŁONII,;CIE SZtANOARU 
Pracownicy przemysłu konfekcyjnego w Lo­

dzi ob~hodzili podniosłą uroczystość odsłonięcia 
sztandaru tódzkiego Oddziału Z.Z.P. Przem. 
Konf. Odzieżowego. 

W efekt wnie ud ekorowanej sali przy P.Z.P.B 
Nr .1 zebrali się przedstawiciele Związku Kon­
fekcyjnego, władz miejscowych, orgMlizacji spo­
łecznych, Dyrekcji Konfekcyjnej, prasy, oraz 
zaproszeni goście. 

Po odegraniu hymnil.l pańsilwowego uroczy­
stość zagaił przewodnic-zący Oddziału ob. Julian 
Kochar.o·wski. 

Następnie zabieraH głos przedstawiciele par­
tii p-Jitycvnych OKZZ CZPW, Dyrekcji Kon­
fekry jnej, oraz reprezentant prezydenta miasta 
ob. Wierzbfoki. 

Po przemówieniach oraz odegraniu Między­
narodówki i Czerwonego Sztandaru, nastąpiła 
główna część uroczystości - odsłooięcie sztan· 
daru i przekazanie go chorążemu Zwiiązku -
ob. Tomalakowi. 

Po części oficjalnej odbyła się c2ęsc arty­
styczr:a, z udziałem ze•połów świf'tliwwych 

RADIOFONIZACJA DALSZYCH ULIC NA 
CHOJNACH 

W związku z rozbudową linii !radiofonicz­
nej w kierunku na Chojny, Okręgowa Dy­
rekcja Polskiego Radia zawadamia, że wszy­
scy zanteresowani w instalowaniu głośników 

mieszkaniowych mogą się zgłaszać do Radio­
węzła Łódź, Al. Kościuszki Nr 40, III piętro, 
pokój 25 do godziny 14-tej. 

Zgłoszenia przyjmowane są dla mieszkań­
ców nastąpujących ulic: Asnyka, Henryka, 
Kołowa, Kraszewskiego, Krochmalna, Kru-:za, 
L„1„...,0 1a Literacka, Łączna Malczewskieao, 

2 lata więzienia i 100 tysięcy złotych g.rzyw,ny 
- na mocy amnes>tii kara więzienia została mu 
darowana. Sąd stanął na stanowisku, te lrupu­
jąa towar za niską cenę musiał się domyśla~. ie 
,>oc-hodzi oo z kradzieży. 

Należy zaznaczyć, że w sprawie Cieslelskdego 
i Naculi apelował Prokurator, a w spra1wie Sta­
siaka - adwOikaci!: Szczerbiński i Dreszer, 

Marszałkowska, Mazurska, Napiórkowskiego 
od Nr 1-39, Naruszewicza, Niemcewicza, No­
wozarzewska od 1-31, Odyńca, Piaseczna, 
Podmiejska, Rzgowska do toru kolejowego, 
Sosnowa, Szymanowicza. 

Zaznaczamy, że instalacja będzie wykony. 
wana zależnie od kolejności i szybkości zgło-
szeń. · 

Mieszkańcy Chojen niechaj nie zapomną, 
że nowa linia radiofoniczna musi być należy­
cie wykorzystand dla własnego ich dobra. 

MIEJSKI UNIWERSYTET SPOŁECZNY 
Wdniu 3 listopada rb. Miejski Uniwersy· 

tet Społe~zny wznowi wykłady w semestrze 
jesienno-zimowym. 

Wykłady prowadzone będą w 2-ch punk­
tach miasta przy ul. ZerOm$kiego 105 i Sena­
torskiej 8 i na całość ich złoży się cykl, obej 
mujący następujące tematy: 1) Człowiek, 11 

przyroda, 2) Człowiek w walce o byt. 3) Czło 
wiek w walć:e o ideały. 4) Człowiek uspołecz­
niony . 

Pierwszy rok prowadzony jest systemem 
wykładowym, rok drugi - systemem wykła­
dowo-dyskusyjnym, zaś trzeci systemem 
prac seminaryjnych. 

Na rok pierwszy przyjmowani są wszyscy, 
którzy mają ukończony 18 rok życia i ukoń­
czyli szkołę po-; „. Llrną. na rok - drugi słu-
chacze ro.ku 1 -:E ., (pierwszego) Miejskie-
go Uniwe,sy ~tu ::,,J,iłecznego lub innych 
UniwersytetÓ', '"'"!?:~hnych. 

Zapisy rmpoczn4 ~ę dnia 15 października 
rb. i przyj~vane będ,$ w godzinach od i;J-ej 
~o 21-ej 'W lokalu przy ul. 'Żeromskiego 105 
1 Senatorskiej :;. 

PRZEDŁU'.t.ENIE LINII TRMWAJOWEJ Nr 1 

Dyrekcja Łódzkich Zakładów Komunika­
cyjnych poda.ie niniejszym do wiadomości, iż 
od niedzieli dnia 12 bm. trasa linii tramwa­
jowej Nr 1 za-taje przedłużona do nowowy­
budowanej p;tlicy przy ul. Strykowskiej. 

Trasa linii Nr 15 zostaie nar=.iA "'- .....u....., 
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Kobiety w ZSR'R 
Lata pierwszej niepodległości nie sprzy­

jały temu, by znajomość życia l osiągnięć 
kobleł radziecki'lh stała się znana ogółowi 
naszego społeczeństwa. Bariera kłamstwa, 
bariera zbudowana przez sanacyjny ustrój -
lllziellła nasze dwa sąsiedzkie kraj~· Dziś 
k~oczymy drogą najserdeczniejszego zbliże­
nia I poznania. To też osiągnięcia życiowe 
kobiet w ZSRR interesują nas bardzo. 

Stanowisko, jakie w swych krajach osią­

gnęły kobiety ZSRR, oparte zostało na. 
uchwałach Konstytucji Związku Radzieckie­
go, będącej owocem zwycięstwa Rewolucji 
Październikowej. Zagwarantowa.no wówczas 
kobiecie radzieckiej prawo głosu I równo­
uprawnienie z mężczyzną, równą płacę za 
równą pracę, dostęp do wszystkich stanowisk 
państwowych, szkół, zawodów l równe pra­
wa w małżeństwie i rodzinie. „Konstytucja 
11talinowska z reku 1936 jeszcze ściślej zde- I 
finiowała równouprawnienie kobiet. Czyta­
my w niej „Kobieta w Związku Radzieckim 
korzysta z praw we wszystkich dziedzinach 
tycia na równi z mężczyzną, posiada równo­
uprawnienia pod wzglęclem gospoda.rczym, 
państwowym, kulturalnym, społecznym i po­
litycznym". 

Rewolucja Październikowa stworzyła ko­
bietom w ZSRR realne możliwości pełnego 
rozwoju. Kobiety radzieckie spotykamy we 
wszelkich służbach i na wszelkich stanowi­
skach. Nie istnieje zawód lub specjalność, do 
którego by kobiety ZSRR miały drogę zam­
kniętą. W życiu publicznym odgrywają ko­
biety radzieckie doniosłą rolę. W Radzie Naj­
wyższej w ZSRR 270 miejs 3 :iiajmują kobie­
ty. W Radach Najwyższych różnych republik 
r;a.sJada ich 1500. W Radach Wiejsldoh J Miej-
1kich piastuje mandaty przeszło 450 tysięcy 

kobiet. Powszechność nauki pozwoliła kobie­
t.om ZSRR wziąć masowy udział w życiu 
naukowym. W ciągu ostatnich kilku lat sto­
kilkadzJesiąt kobiet otrzymało najwyższą 
pautwową nagrodę ł. zw. narrod'! stallnow~ 
aką za prace z dziedziny nauki, lłteratury I 
sztuki (56 z tych nagród były nagrodami za 
wynalazki). Pozycja 150 tysięcy ko~iet pra· 
cujących w charakterze inżynierów w fabry­
kach, kopalniach i na budowach I 50 tysięcy 
lflkarzy-kobtet świadczą o masowym 
udziale kobiet w zdobywaniu wiedzy. Połowa 
studiujących na wyższych uczelniach w ZSRR 
to kobiety, 

Ostatnia wojna pozwoliła kobiecie ra­
dzleckieJ zdać w pełni egzamin obyWatelski. 
W obronie ojczyzny wzięły czynny udział 
- w szeregach Armil Czerwonej - dziesiąt­
ki tysięcy kobiet. Spotykało się je w oddzia­
łach a1·tylerii przeciwlotniczej, w formacjach 
strzelców wyborowych, jako łączniczki, sa­
perki, lotniczki, telefonistki. Znosiły one z 
hartem I pogodą ducha najcięższe trudy ży­
cia wojennego, marsze I niewygody. Prowa­
dziły samochody w strefie przyfrontowej, pod 
gradem kul wyciągały rannych z pola walki. 
Te, które zostały w domu, zastępowi1,ły mę­
żów i SYnów w pracy w fabryce i kołchozie. 

Po ciężkich trudach okresu wojny, kobie­
ty stanęły na wszystkich odcinkach do pracy 
nad odbudowa, kraju. Powstały ochotnicze 
kobiece oddziały pracy, odbudowujące zbu­
rzone miasta. Praca nad usunięciem zniszczeń 
wojennych jest celem wszystkich kobiet 
ZSRR. 

Osiągnięcia I sukcesy kobiet i·adzieckich 
we wszystltlch dzit:dzinach życia są olbrzy­
mie. Zawdzięczają je one tej świadomości, że 
są współbudowniczymi kraju postępu l ludzi 
wolnych. 

Nasze nrz..episv gosnorlarskie 

Pasztet z dorsza 
1 kg dorsza, 15 dkg cebuli, 15 dkg bułki 

tartej, 2 jajka, I łyżeczka · gałki muszkatu­
łowej, pół łyżeczki bulionu Magii, 25 dkg 
słoniny, sól i pieprz do smaku. 

Dorsza oczysz ~zon ego i wymytego należy 

obrać ze skóry i podsmażyć w tłuszczu wraz 
z cebulą i pokrajaną w pasy słoniną, Prze­
puścić wszystko ze dwa razy przez maszynkę 
do mięsa i dokładnie ze wszystkimi dodatka 
mi wy1nręszać. J:aałko z jajek ubić na sztyw 
ną pianę i domięszać w momende nakładania 
masy do formy. Formę przygotowaną do pie­
czenia pasztetu wysmarowac tłuszczem i wy 
sypać bułeczką. Pasztet można upiec w pie­
cyku lub ugotować w parze. W tym o~tatnim 
wypadku masę nwi3amy w serwetkę wysma 
rowaną tłuszczem i wysypaną bułką i rulon 
ten gotujemy. Pasztet z dorsza ondajemy z 
ostrym sosem musztardowym. 

t;ŁOS ROBOTN!CZY Nr. 281 

Poznajmy życie kobiel ZSRR 
samo jak my - pragnq 

oraz odbudowy swej o;r 
lak I one 

pokoju 

Wia.snyml si!a1ni 

• a e zro 
Każda z kobiet, nawet ta. cJ najbardziej naszym Czytelniczkom torebkę, kapturt>k 

jest pochłonięt:i sprawami zawodowymi, dziecięcy 01 az podręczną szaszetk~ na pr 'Y· 
znajdzie wolną chwilę, którą poświęcić bę- bory do szycia, które łatwo mogą zostać wy­
dzie mogła wykonaniu w domL, szeregu dro- konane własnymi siłami, nawet przez te z 
biazgów tualetowych. Przedmioty te wyko- kobiet, które nie są obdarzone większymi 
nane w domu, włarnymi sile.mi, nie przyczy- zdolnościami krawieckimi. 
nią nam wydatków, gdyż na kh sporządze-

• 

nie znajdziemy niewątpliwie w naszych sza- Kapturek powstać może z każdego mięk­
fach i szufladach niewykorzystam rzesztki kiego, wełnianego materiału. Jeśli go uszyje­
materiałów, lub też zużytkujemy na te cele my z tkaniny, z której dziecku naszemu spo 
nieużywaną. a zniszczoną ju·T. ba~·dzo garde- rządziliśmy płaszczyk zimowy wówczas przy­
robę. z każdej podartej, niemodnej, nieno- gotowana na mrozy garderoba dziecięca bę­
szonej części odzieży, zalegającej częstokroć dzie stanowiła elegancką całość. Kapturek 
schowki naszych miJszkaz1. sporządzić mo- szyjemy z trzech części materiału. W partię 
żerny jeszcze drobiazgi tual('owe lub przed-, przy twarzy wciągamy gumkę. Do kapturka 
mioty, które z pożytkiem służyć nam będą. przyszywamy u dołu dwa płatki materiału 

Na załączonych rysu i.kach przedstawiamy w rodzaju kołnierzyka - zabezpieczają one 

-----------~-------------------------------------------------------------Amerykańska Spółka Akcyjna 

Singer Sewing Machine Company 
tumczasowa siedziba ZBrządu na Polskę 

lód.i, Piotrkowska 86 tel. 181-93 

-~---...... ---..--·-

WYKONUJE NAPRAWY 
wszelkich maszyn 

do szyc1a 

.ledna spośfllAód ty§ięcq 

szyję od dostępu zimnego powietrza K,1pt u 
rek powinien być sporządzony na miękkiE 
ciepłej flaneli. 

Torebka jest przeznaczona dla małej dzie' 
czynki, wykończona jest ozdobnym hafteri 
Powinien być on wykonany na przygolowa 
nym na wykonanie torby materiale, przed i~ 
go obc'ągnięciem na tekturę. Pasek do tf 
torby może być sporządzony z jedwabneE 
o~dobnego sznura. 

Na przybory do szycia. sporząqzić możem 
same torebkę niezwykle praktyczną. Podł~1i 

ni~ wykrajaną tekturkę obdągamy dwi, 
stronnie materiałem. Na części wewnętrzni 

przed jej przytwierdzeniem pr;;ymocow1,1jem 
kieszonki i patki, w których mają być roz 
mieszczone nasze przybory do szycia. P 
zmontowaniu całości do jednego z bo!tó\ 

czworokąta przyszywamy ta§mę, w którą 
obwiązujemy zrulowaną saszetkę. Oddać 'lam 
ona może nieocenione usługi, będąc drobiaz­
giem nie zajmującym wiele miejsca w po­
dróży. 

Pierwsza kobieta-chirurg w Tadżyg; 
Historia dr. Saadinesso • Hakimowej 

Historia dra Saadinesso Hakimowej, pierw stanowiła zostać prawdziwym lekarzem - przez nią szkoły - w wieku lat 15! Zgodnie 
szej kobiety-chirurga w republice Tadżyc- głęboko wbił się w pamięć małej dziewczynki ze zwyczajem panującym na Wschodzie spro­
kiej, jest podobna do .historii wielu młodych obraz znachorów i znachorek. szepcących swe wadzono swata i wbrew jej woli zawarto 
kobiet Srodkowej Azji, które dopiero w pań- bezcelowe zaklęcia nad posłaniem umiera- kontrakt malżel'lski z nieznanym jej nawet 
stwie radzieckim uzyskały pełny dostęp do jącego dziadka._ Podczas całego pobytu w osobiście narzeczonym. Ale - w przeddzień 
wiedzy, do studiów średnich i wyższych. szkole przyświecał jej ten jeden cel - po- ślubu młoda dzi"!wczyna uciekła z domu i 

Dr. HakL'"!!owa urodziła się w małej wio- święcić się medycynie, walczyć z przesądami dotarła do Stalinabadu - stolicy Tadżyki­
sce doliny Fergańskiej. Matka jej nosiła jesz- i ciemnotą. wyrugować znachorów z Ich tra- . stanu (gdzie w roku 1938 powstał pien„szy 
cze paradżę - grubą zasłonę z włosia koń- dycyjnymi praktykami. I Instytut Medycyny). Przyjęto ją na pierwszy 
skiego, ojciec łatał buty swym współple- Tymczasem ojciec Saadlnesso zdecydował rok studiów pomimo młodego wieku i du­
mieńcom. Saadinesso już w dzieciństwie po- wydać ją zamąż natychmiast po ukończeniu! żych braków w wykształceniu. Jej niezlo:n-

-------------------------------~-------1 na~~~pn~~~je~~~ 
kie frudności Sciadinesso otrz:yTnuje dyplom 

I 
z odznaczeniem (w roku 1943). Pierwszą pla­
cówką pracy młodego lekarza był wie;skl 
szpitalik w górzystym okręgu Kuljab. 

;~· .. 

Grupa przyszłych matek w leningradzkim instytucie akuszerii i ginekologii. - Gdy \. roku 
1914. było w Rosji 6824 Jóżek porodowych, z czego 5192 w miastach a 1632 ,,,., wsiach -
w roku 1941 ZSRR miał 141.878 Jóźek, z czeao na wie.~ nr.zv;nadalo 66.261 

,,Nigdy nie zapomnę - opowiada dr. Ha­l klmowa - mojej pierwszej operacji. Było 1o 
w listopadzie 1943. Nocą przyniesiono do 
szpitala chłopaka, któremu groziła gangrena 
obydwu nóg. WobPc tego, że nie bvło mego 
szda, a zdawałam sobie sprawę. czym grozi 
zwłoka choćby kilkugodzinna - przystąpiłam 
do operacji sama. Oczywiście ogromnie się 
denerwowałam, a po operacji nie odstępo va~ 
łam mego małego pacjenta przez 6 dni i 6 
nocy. Ale chłopak był uratowany!" 

W czasie, gdy dr. Hakimowa miała już za 
sobą ponad 200 samodzielnie wykonanych 
operacji została mianowana referentka Wy­
działu Zdrowia okręgu Kurgan-TuJbin. Po 
roku pracy, w której ujawnił się jej wielki 
talent organizacyjny, została naczelnikier!' 
tegoż Wydziału. 

Dr. Hikimowa ma stale pod swoją opieką 
24 szpitale wiejskie, wiele stacji opieki nad 
matką i dzieckiem, poradnie przeciwgrużll­
cze i przeciwweneryczne. 

Dr. Saadinesso I-Iakimowa - to jedna z 
wielu kobiet radzieckich, które wyszly z da­
lekich, zacofanych osiedli azjatyckich, aby 
stanąć w szeregu dzielnych pracow11ic spo­
łecznych Związku Radzieckieg<> -..._ _,, 



.GŁOS ROBOT 11ICZY 

WIELKI KONKURS 
Spółdzielni Gospodarczef Związku Walki Młodych 
Każdy kto zamówi li townie lub zakupi w n<'szym sklepie w \l/arszawie (,.Bazar Ludowy" 

Z.W.M .. Al. Gen. Sikorskiego 33) lub w innych sklepach naszej Spółdzielni na terenie całej 
Pol:"ki. jedną sportową koszulę męską w cenie reklamowej zł 500.-, otrzyma wraz z koszulą 
kupon uprawniający go do wzięcia udziału w naszym konkursie. 

L o G o 
1. 

2. 

3. 

4. 

5. 

6. 

17. 

18. 

l!I. 

G R y F 

1. Popularne mic-j~ce sprzedaży 

2. Pierw~za k;obieta 

3. Inaczej legend::. 

4. Gad 

5. Kwiat w liczb. mn. 

6. Produkt mleczny 

7. S1.kodnik społe..:.my 

8. Rzemieslnik 

9. Ptak . 

10. Imię żeńskie zdrobniale 

11. Część twarzy 

12. Republika płd. Amel'. 

13. Część uprzęży km'lskiej 

14. Przeciwieństwo dobt·a 

15. Ton w m11zyce 

16. Forma 

17. Zwierzę 

18. Skrót nazwy :cnui::.. . ·,\' 

19. Inaczej pasterz. 

WARUIKI IOllKURSU 
W zamieszczony obok 

logogryf należy wpisać 
wyrazy o podanym zna­
czeniu. Rozwiązanie wraz 
z otrzymanym kuponem, 
uprawniającym do wzię­
cia udziału w konkursie, 
należy przesłać na adres: 
Spółdzielnia Gospodar­
cza Związku Walki M!o­
dych, Warszawa, ul. 
Dwot·kowa Nr. 3. 
Pomiądzy uczestników, 

którzy nadeślą prawidło­
we rozwiązanie logogry-

•fu do dnia 30 listopada 
br„ zostaną w dniu llJ 
grudnia br. rozlosowa­
ne cenne nagrody, któ -
rych spis podajemy ni­
żej. Rozwiązania należy 
nadsyłać na kuponie o­
trzymanym wraz zaku -
pioną koszulą. Losowa­
nie nagród między u­
c7.estników, którzy na -
deślą pr;;iwidłowe roz­
wiązania, odbędzie -się w 
obecności notariusza i 
komisji złożonej z człon­
ków Zarzadu i Rady 
Nad;wrczej Spółdzielni 
Gospodarczej Związku 
Walki Młodych. 

UWAGA: Członkowie 
---- Związku Walki Młodych, 

któ;:zy biorą udziału w konkursie, otrzymują za 500.- zł koszt1lę, krawat i zn;;iczek organizacyj~ 
ny ZWM-u jeśli na zamówieniu podadz<1 Nr leg. związkowej, '"''"':·nplowanej pieczątką Koła. 

SPIS . · ~AGRÓD 
1. Odbiornik radiowy. 
Z. Rower. 
3. Zegare_k ręczny męski. 

4. Aparat fotograficzny. 

5. Para nart z wiązaniami. 
6. 'Kupon na ubranie męskie. 

7. Wieczne pióro. 
8. 5.000.- zł gotówką. 

9. 4.00tl.- zł gotówką. 

10. 3.000.- zł gotówką. 

11. 2.00().- zł gotówką 

12. 1.000.- zł gotówką. 

Poza wymienionymi nagrodami Spółdzielnia Gospodarcza ZWM-u .przeznaczyła 50 nagród 
pocieszenia w postari 25 koszul z krawatami i 25 szt. różnych wyrobÓ'w pnemysłu ludowego. 

Celem konkursu .i0st. prócz zamiaru zaznajomienia wszystkich wars tw społeczeń.stw11 z dzi&­
l'llnością Spółdzielni. umożliwienie warstwom robotniczym i inteligencji pracującej w ramach 
nkcji walki Zj! spek11!2cją i drożyzną nabycie ·wysokogatunkowej białej koszuli sportowej ~· ce-
11ie zł 500.- za sztuk~. 
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(Odciąć, wypelnić I przesłać) 

ZAMÓWIENIE 
DO S·POŁDZIELNI GOSPODARCZEJ ZWIĄZKU WALKI MŁODYCR 

Warszawa, ul. Dworkowa 3. 
Zamawiam 1 koszul{'. Si-" „ uwą męska za zl 500.- wraz z kuponem uprawniającym mni€ dfl 

wzięcia udziału w ~onkursie, którą proszę przesłać mi za zaTiczeniem pocztowym pod adre~m: 

Ob. „„„„„„.„„.„„„„„„„„„„„.„„„„„.„ .. „„('~-~-~~';;i'~'k~. i';;:;\~""i' „d~·k·i~·ci-;,;:i;„ · ·~·ct~:·~~j.„.„.„.„„.„„„„„„„„„„„„„.„„„„„„„„.„„„.-„„„„„ . „„„„„.„ 

Rownocześnie załączam w znaczkach pocztowych zl 40.- na koszty wysyłki. 

-""""""""""'"'"""""'""'"""''"„''"""'"'u'"""""'"""""'""'„„ (po4i'l9) 

CENTRALA ZBYTU PRZEMYSł,U PAPIERNICZEGO 
Łódź, ul. Gd11.ńska 39 

ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 

na wykonani e robót ciesielsko - dekarskich ~· hali mai:-azynowe! 
w Łodzi ul. Nowotki 149. 

Podkładki ofertowe można otrzymać za opłatą w biurze Centrali 
Zbytu Przemysłu Papierniczego w Łodzi ul. Gdańska 39 parter po· 
kój Nr S. Dział Inwestycyjno - Budowlany, w godzinach urzędo­
wych. Tam 1eż należy się zwracać o ·wszelkie informacje doty­
czące robót. Ofer ty w zalakowanych kopertach należy składać do 
dn ia 16 października 1947 r . do godz. 10.30. Komisyjne otwarcie 
kopert nastąpi o godz. 11-ej w tym samym dniu. 

Do oferty należy dołączyć dowód na wpłacone wadium w WY­
sokości 2 proc. oferowanej sumy, na konto Nr 20a w Banku Go­
spodarstwa Krajowego w Łodzi Al. Kościuszki 63. Centrala Zby­
tu Przemysłu P apierniczego zastrzega sobie prawo wyboru oferen­
ta bez względu na wysokość kwoty oferowanej, podziału robót 
między poszczególne firmy, jak również prawe. unieważnienia prze 
tngu bez podania pi·zyczyn i ponoszenia kosztów odszkodowania. 

Dyrekd~ Budowy Linii 220. kv Sląsk - Łódź - Warszawa w Łu 
dzi ul. Ma c istracka Nr. 22 

ogłasza przetarg nieograniczony 
na wykonanie insla lacji elektrycznej w budynku portierni na te­
renie podstacji 220 kv W· Janowie k. Łodzi. 

Rysunki instalacji, podkładki ofertowe i wszelkie informacje 
otrzymać można w Biurze Techni cznym Dyrekcji Budowy w Łodzi 
ul. Magistr acka 22, I piętro. 

Oferty w zalakowanych kop ertach z napisem „Oferta na in­
sta lację portierni Janów" należy składać do dnia 14.10.47 r. godz. 
12, po czym nastąpi otwarcie ofert. 

Dyrekcja Budowy Linii zastrzega sobie prawo dowolnego wy'tie> 
ru oferenta, unieważnienia przet argu i udzielenie zleceń częścio­
wych bez podania powodu. 9517 

rENTRALA ZBYTU PRZEMYSŁU PAPIERNICZEGO 
Łódź, ul. Gdańska 39 

ogłasza PRZE'l'ARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie robót remontowych w hali magazynowe.i w Lodzi 

ul. Nowotki 149. 

Podktaclki ofertowe mo7.na otl'zymać za opłatą w biurze Central' 
Zbytu Przemysłu Papiernic1:ego w Łodzi ul. Gdafa;ka 39 parter po­
kój Nr 9 Dzi ał Inwestycyfno - Budowlany, w godzinach urzędo­
vvych. Tam też należy się zwracać o wszelkie informacje doty­
czące robót. Oferty w zal::i.kowanych kopertach należy składać d<l 
dt?ia 16 października 1947 r. do godz. 12-ej. Komisyjne otwarcie 
kopert nastąpi o godz. 12,30 w tym samym dniu. 

Do oferty należy dołączyć dowód· na wpłacone wadium w wy­
sokości 2 proc. oferowa.c.ej ~urny, na konto Nr 20a w B :?n.ku Go­
spo<iarstwa Krajowego w Łodzi AL KościuszJ,·d 63. Centralci Zby­
tu Przemysłu Papierniczego zastrzega sobie prawo wyboru oferen­
ta bez względu na wysokość kwoty oferowanej, podziału robót 
między poszczególne firmy. jak ró-yvnież prawo unieważnienia prze 
targu bez podania przyczyn i ponoszenia kosztów odszkodowani'I. 

CENTRALA ZBYTU PRZEMYSŁU PAPIERNICZEGO 
Łódź, ul. Gdańska 39 

ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
· 11.a roboty remontowo budowlane w budynku Nr 3 (oficyna. ua tere­
nie koszar W. P. przy ul. 6-go Sierpnia w Łodzi. 

Podkładki ofertowe można otrz ymać za opłatą w biurze C:intrali 
Zbytu Przemysłu Papierniczego w Łodzi ul. Gdańska 39 parter 
Dział Inwestycyjno Budowlany p kój Nr 10 w godzinach urzędo­
wych. Tam też należy zwracać się o wszelkie informacje dotyczą­
ce robót. Oferty w zalakowanych kopertac;h należy składać do dn 
23 października 1947 r. god1. 9,30. Komisyjne otwarcie kopert na­
stąpi o godz. ·10 w tym samyn, dniu. 

Do. ~ferty należy dołącz!ć dowód na wpłacone wadium w wy­
sokosc~ 2 proc. oferowar.eJ sumy . na konto Nr 20a w Banku Go­
spodarslwa Krajowego w Łodzi A~. Kościuszki 63. 

Centrala Zbytu Papic rni'.'zego zastrzega sobie prawo wybt·ru o. 
ferenta bez względu na wy~okość kwoty oferowanej, po:lzia· u ro 
bót mi•>dzy poszczególne firmy, jak również prawo 1mieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn i ponoszenia z tego tytułu odszko­
dowań. 

9484 C't>l1Lrala Zbytu Przemysłu Pap~erniczego 
,,,,,. ..... ,.,.. ............................ _,,,._,....,...,.._,, .... ....,.,,....-_.........,,...._,, ........................... --..... .---............. ~-----

PiekarniG Cu ki·e rn i a Tu recka 

97L q7{z3/i Gqtu 
Łódź, ul. Pomorska 17 

.,.ff:i 
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UWAGA! 
Poszukuje się 

roznosicieli gazet 
za dobrym wynagrodzeniem 
Zgłoszenia w dziale kolpor- _ 
tażowym, Łódź, Żwirki nr 17 ~ 

DYREKCJA BUDOWY 
LJ1' TJ 220 kV SLĄSK - ł~óDZ 

w 1 O!lzi, 111. Magistracka Nr 22 
I 

zakupi 
1 APARAT DO MIERZENIA OPOR· 

NOŚC~ UZIEMIEŃ o zakresie pomiaro­
wym 0'1 O do 200 Ohmów, z dużą do­
kladnofrią wskazań w pobliżu „O". 

1 Af- ARAT DO KONTROLI ZWI· 
SÓW :''RZEWODÓW „ASKANIA·. 

9518 

CZYTAJCIE! >>Głos Robotniczy« 

Mechaniczna Wytwórnia Trykotaży 
M. l~ENIGSZ'".rA„TN I S·KA 
ŁODż, 

PAięSTWOWE ZAKŁADY 

,, ..tZl<~MYSł.U BAWEŁ.NIANEGO 

w Rl'dzie Pabianickit\.i 

przyjmą 

I LEKARZA 
de anilsulateri1m fahryczne'1t 
Warunki do omówienia 

Zgłuszenia w Wydziale Personaln.v m 
i:'ZPB w Rudzie Pabianickiej , ul. Pa­
bhnicka, Nr 184/ 186. 9491 

CENTRALA TEKSTYLNA 
HURTOWNIA Nr 2 

Łódź, Ką.tna 3/'J. tel 156-80 

i;przeda większą ilość 

stożków ' ,. ... 
~{ ap mow 

Południowa 20 

Buchaltera- bilansistą 
na .;,ianowisko szefa Wydz. ll'inc.mwwego 

poszukuje 

Pańs~wowa Fabryka Obrabiarel;. im. 
J . S1.rzelczykil w Łodzi, ul. Pioh·kow· . 

ska 217 

Kwestia mieszkaniowa do omówie-
nia. 9470 

PANSTWOWA FABRYKA 
OBRABIAREK 

im. J. STRZELCZYK W ŁODZI 
zatrudni 

s1ef„ kvntroli głównej, techmków ob­
zn a:mionych z kalkulacją i planowa . 

, niem obróbki warsztatowej, oraz 50 ro• 
robotników do Odlewni. 

Zgłoszenia przyjmuje Wydział PP.r -
so11alny - ul. Piotrkowska 217. !l460 



Nr. 281 

z żqcla Partii 
.UWAGA DZIESIĘTNIOY SRODMJESOIA! 

W poniedziałek 13.10 o god:t, 17-ej w lo­
:talu własnym przy ul. Piotrkowskiej 63 odbę· 
faie si.ę zeb1·anie dziesiętników dzielnicy Sr6d 
~ieśtJia. Obecność wszystkich dziesiętników 

dzielnicy, prócz tych którz1 byli na zebraniu 
w dniu 10.10, obowiązkowa pod rygorem p11.r­

~·jn.vm. Sekretarze kół są, odpowtedzlalnl za 
'l!rgal\lzowanle powyższego zebrania. 

• * * 
·>IERWSZY WYKŁAD SŁUCHACZY KURSU 
~ORESPONDENCYJNEGO 

W poniedziałek 13.10 o rodz. l'f·eJ w Io· 
<alu własnym przy ul. Południowej 11 odbę­
Jzie się pierwszy wykład dla członków kur· 
u ko1espondencyjnego Lewej Sródmlejskiej, 

• 
c\OMUNIKAT 

Komitet dzielnicowy Lewej Sródmiejskiej 
a.wiadamia i;wolch członków, - aktywistów, 
•e w lokal\\ dzielnicy jest do na.bycia. numer 5 
.Nowych Dróg", · 

3AŁUTY 
W dniu dzisiejszym odbędą się następujące 

~<'brania kół: 
O god.t. 10-ej „Reymontów", 

Pabianka". 

' TAROl'IIIE • ..-SKA 

„Marysin". 

O godz. 10-ej terenowe koło „Doły• 

TWAGA DZl.ESlĘTNiCY DZIELNICY •

1 
~TAROlUiEJSKIEJ! 

'G Ł 8 S K o B O T M I C Z Y Str. f11 ·. ""~------..,.----............ ...,,, ........ __ ..... """"....,,_,. __ ................. ______ ...,..,,,,, __ ......_ 

PIEKARNIA 
CUKIERNIA 
TURECKA 

BO SFOR ' ' 
' ' ALI CZOŁAK 
ŁÓDŻ 
Piotrkowska 12 

Co usłyszymy przez radio 
Program na NIEDZIELe 12 października 1947. 

7.0Q Mw.yka. 8.00 Dziennik oraz przegl pra 
sy sto. 8.20 (l) Progr. na dziś. 8.25. (Ł) Kop 
ce t żvcz ei' (cz.I) . 8.50 (Ł) Pog-. J. P1otrowsk1e· 
go Z1\·iązk u Polskich Rodzin Radi~1"'.~c~. 9.0q 
\abu:".. z Za kopanegD. I I .OO (Ł) „P;esm 1 p10se~ki 
wlc,sf.ie"·. 11.3') (L) Humoreska Czechowa „MsC' 
ci„,", I l.40 (L) iowe nagrania płyt marki „Ode­
on '. i2.0.5 I .-ta au<l. z. cyk lu : „Koncer ty Mu 
;'.ykt Rad zie kiej". 13.05 Rad iokronika, 13.15 Na J· 
cie~. aud. pr zyszl. tygod. 13.20 Muzy!rn 13.40 
A :J. d!a świetlic wiejskich, 14.25 Chwila Biu ra 
Stud:ó1v. 14.30 „Zagadki radiowe". 14._40 
„Tea: r Wyobraźni", aud . słow.-muz. dla dz1e· 
ci. !n.45 Utwory J .S. Bacha w wyk. Wł Kędry, 
16.0:. (L) ,;o ... ikaty, 16.05 (L} Rozmowa z ra 
·i.osłuchac:zami, 16.15 (L) Wal ce w wyk. O. Ol 
g-:,1y, 16.35 (L) „Na widowni tygodni~'.' 16.4'1 
„„ zyda kulturalnego:·. 16 50 „Z poe~JI rosy J; 
skic j', 17.00 „Podwieczorek przy mikrofonie 
18.25 Montaż literacki, 18.50 Rep. dźwięk z mię· 
.fa11państwowego meczu bokserskiego ZSRR -
PÓ:ska. 19.50 Koncert Polskiej Kapeli Ludowe i 
20.30 „Dla każdego toś milego", 21.00 DzienniJ. 
2J::l0 Muzyka, 22.05 (L) Wiadom. sport. lok 
221 O (L) Rezerwa. 22.15 Koncert Ork. Ta~. P .R 
23.00 Osta t. wiad. dzriennika, 23.10 Wmlom 
spor!owe, 23.30 (L) Koncert życzeń (cz. li), 
23.57 (L) Pr ogr. lok na jutro. 
łtt111Hłlllłllt,llllllllllllllłllllfllłllllłłllłtllllllltlł-~łllłlłtllllJ11111lllllUl 11rt 

• TEATR „SYRE;-..JA" Traugutta I = 

Dziś dwa przedstawienia: o godz. 16.30 
i 19.30. 

„COLORADO" 
Zdzisława Gozdawy i Wacława Stępnia. 
Udział biorą: Stefania Grodzieńska, Regi­
na Grabowska, Irena Malk iewicz, Zofia 
Wilczyńska, A. Dymsza, Kazimierz Deju­
nowicz, Waclaw, Kucharski , Ka zimierz Pa· 
w!owski i Igor Smialowski. 
Przy fortepianach : Irena Aleksandrow 
1 Adam illarkiewicz. 
Kasa Teatru „SYRENA" otwarta c:aly 

. dzień lei. 272-70. 
;lllllłllllllłllltlllltllllJłłllłłlllllUllllllHllllllltlfllllllllllllłlłlłlllłltlłłllll • 

W poniedziałek 13.10 o godz. 10-ej rano w • 
okal11 własnym przy ul. Nowowiejskiej 6 od-\ 
'l~dzie się zebra.nie dzisiętnlków Staromiej· 
kiej pracujących po południu. O godz. 17-ej 
ebranie dziesiętników zmiany pierwszej. O I 
ecność obowiązkowa pod rygorem parłyj- ;....._ ....... „„„„ .... -..-.. ......... „ ....... „ ......... „ .... „ ... „ ........... „ ........... „„ ...... -· 

'l;rm. TEATR KAMERALNY DOMU 

"IJllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll!lllJJlll/111/lllll//i/ll/llll/lllllll/lll/ll/lll/JJlllllllllllllllllll 

TEATR.I" 
ANSTWOWY TEATR WOJSł<.A POLSKIEGO 
Dziś o godi. 15 wielki sukces Tea~l"u W. P., 

tragikcmedia hiszpaf1ska Rojasa „Celestyna" w 
"nscenizacji L. Schillera. 

O godz. 19 szekspirowskie arcydzieło fan. 
faz j~ baśniowa komedia pełna filozofie zn ego 
znaC7enia „Burza" w inscenizacji odznaczonej 
pierwszą nagrodą za reżyserię L. Schillera i o· 
1rawę scenograficzną Wł. Daszewskiego. 

!'EATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZ.~ 
ul. Daszyńskiego 34. 

Cztery ostatnie przedstawienia ,.SZKLA­
NEJ MENAŻERII" Tennessee Wiliams'a w 
.uremierowej obsadzie. W sobotę dn. 18 paź­
d zir-rnika otw;;.rcie sezonu komedią Jean Gi­
~audoux „AMFITRION 38" w przekładzie l z 
nroJogiem Bohdana Korzeniowskiego w reży­
;erii Erw'na Axera. Dekoracje i kostiumy: 
Władysław Daszewski. Udział biorą: Helena 
3uczyńsk1 Stanisław Bugajski, Jerzy Duszyń­
;ki Czesł!.w Guzek, Elżbieta Łabuńska, Adam 
~'ill!<.ołajew~ki, Tadeusz Schmidt, Danutfl Sza­
"lar~ka, Ludwik Tatarski, Jacek Woszczero­
vicz. 9486 

TEATR KUKIEŁEK RTPD ul. Nawrot 21 
Codziennie oprócz poniedziałków widowi. 

ko zamknięte dla dzieci szkół powszechnych. 
'N każdą niedzielę i święta o qodzinie 12-ej 
'l'idowisko" „Dziwny Doktór" część I wg. po· 
vit.Ści Loftingd. 

MINA 
ADRIA - ,.Złote wrota" - 15, 17.30, 20 w 

medz. 12.30. 
SAJKA - ,.5-ciu Zuchów". 
BAŁTYK - Rodzin~ Aitamunowych - pocz. 
eansów 17,19.21, w nleo.z. 15. 17, 19, 21. 
GDYNIA - Złote Wrota - 15.30, 18 i 20.30, 

n.tedz. 13. ' 
"IBL - Jadzia 
MUZA - „Lfrmontow" 
"'OLONfA - „Wiosna" - pocz. seansów w 

dni powszednie: 16, 18.30, 21. pocz. sean 
sów w niedziele i święta: 13,30. 

PRZEDWIOSNIE - Cienie przeszłości-pocz. 
16,30, 18,30 20,~0 w niedzielę l-a,30. 

łOBOTNIK - Mściwy Jastrząb 
lł OM.A - Konik Garbusek. 
:lEKORD - , Mtlość na Lekarstwo" 
$TYLOWY - „Droga do Nieba" - pocz, se-

ans. w niedz. 13.30, 16, 18.30 I 21 w dni 
pow. 16, 18.30 i 21. 

,WJT -- Wilk-I morskie 
pocz. 16,30, 18 30, 20.30, w nledz. 14.30 

I'ĘCZA - Nieczynne I 
TATRY - U kresu drogi - pocz. 16„ 1S, 20 
w niedz. 14. 
NOLNOSC - Urwis Gavroche - pocz. seans. 

16,30, 18.30. 20 30 w niedzielę 14,30. 
WŁÓKNIARZ - „Admirał Nachimow"· 
WISŁA - „Awantura w Zaświatach" - w 

niedz. pocz. 13.30 w dni pow. 16, 18.30 i 21. 
ZACHĘTA - „Wesoły Sublokator" 
OŚWIATOWE Piotrkowska 243 - „15-letnl 

Kapitan" dodatek „Harcerze". 

OGŁOSZENIE 
Zarząd Miejski w Łodzi - Wydział Podat· 

kowy przystąpił z dniem 1 pażdtiernika 1947 
r. do badania zeznań złoionych do wymiaru 
podatku gruntowego, od nieruchomości i od 
lokali. W związku z tym będą wzywani wła­
ściciele, użytkownicy i zarządcy ponczegół· 
nyth nieruchomości dla udokumentowania 7.e· 
znań przez przedstawienie ksil\g podatkowych, 
kwitariuszy i dowodów rachunkowo • 1-a&o· 

OGŁOSZENIA DROBNE 
Lekarze I łlSPOł.PBACA Gastro 
DR ŁOBZOWA we- nornfozna „Bachus" 
wnętrzne - reuma- Łódź, Narutowicza 1. 
tyczne, Piotrkowska Smc:czne obiady I ko· 
109 godz. 17-19. 9492 :_a_c::..."'-·-------

wych. 
Zgodnie z § 35 ust. 2 ro~porządzenia Mini· 

stra Skarbu z dnia 31. 10. 1946 r. o k11ięgach 
handlowych, uproszczonych i po<latkowych -
(Dz. U. R. P. Nr. 65, poz. 365) - obowiązek 
prowa'dzertia ksiąg podatkowych ciąży na wła· 
ścicielach, użytkownikach lub zarządcach nie· 
ruchomości, w których llość izb mieszkalnych 
przekracza 20 lub ilość izb użytkowanych na 
zakłady handlowe, przemysłowe lub nemieśl­
nicze przekracza S. 

Książki podatkowe, kwitariusze 1 dowody 
rachunkowo • kasowe winny być doprowadzo­
ne do porządku. 

Kupno- Sprzedd 
FOTOAPARAT!', po· 
więkazaln'ikt, projekto­
ry zakupuje J. Pujdak 
Ska Łódź Piotrkowska 
83 9220 

KONFEKCJA - 1prze. 
daż F. Ruciński t S-ka 
Łódź, Piotrkowska 90 
cfTcyna lewa I -p. 

SPRZEDA! Towarów 
Włók!enniczych i Ga­
lanterii „RUCH", Łódź, 
Ptotrkowska 21. 
MEBLE ·sprzedaż -
kupno. Zamówienia -
zamiany Łódź, Piotr­
kowska 275 sklep Ga­
lar i Bernacki) 2379 

Jednocześnie na podstawie art. 111 m;t. 1 
dekretu z dnia 16. 5. 1946 r. o postępowciniu 
podatkowym (Dz. U. R. P. Nr. 27, poz. 174) -
wzywa się wszystkich właścicieli, użytkowni· 
ków i zarządców nieruchomości, którzy nie 
złożyli dootąd wykazów podatkowych, aby w 
terminie do dnia 1 listopada 1947 r. dostarczy· Lokale 
li wyżej wymienione wykazy Wydziałowi Po· ODSTĄPIĘ sklep z 
datkowemu, Al. T. Kościuszki Nr. 1 prawa o· urządzeniem za zwro­
ficyna, I piętro, pokój Nr. 77 (ref. podatku od tern kosztów remontu 
nieruchomości) . Dotyczy to również placów Wiadomość żerom­
niezabudowanych lub użytkowanych w i'lki- skiego 45 m. 36. 2369 
kolwiek sposób, jak pola uprawne, łąki, ogro· Róz"ne 
dy itp. . 

KONFEKCJA damska 
i męska własnej pro­
duk~li. Oleksiewicz 
Piotrkowska 307, 11:1. 
136-09. 

Zwraca się uwagę na przepisy art. art. ! 31, 
138 § 1 i 148 prawa karl)ego skarbowego (Dz. 
U. R. P. Nr. 32, poz. 140 z r. 1947), werlług 
których niezłożenie wykazu lub podanie n:e­
zgodnych z rzeczywisitośdą danych zagrożo· 
ne jest grzywną w wysokości od 1 do 10-krot· 
nej kwoty podatku unczuplonego lub nara· "'vTOAUTOMAT: Na· 
żonego na uszczuplenie, a kto ksiąg pod11tko· rutowicza 8 wykonuje 
wych .nie prowad:ci lub prowadząc odmawia o- zdfę.::ia legitymacyjne 
ka-zania ich upraWIDionemu oq:1a.nowi , potllega aolidnte, szybko, ta· 
karze grzywny w wysokości od zł. 1.000 do zł. _- _•o_. ______ _ 
100.000.-. KRAWATY-Szale sta· 
Łódź, dnia 9 paidziernika 1947 r. le nowe wzory włókien 
9401 ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI Łódź, 6-go Sierpnia 2. 

Przygody 
Jnia 
Wi~Hili~U 

ZJEDNOCZENIE .:-rze. 
mysłu Maszyn Elek­
trycznych Fabryka M 3 
- dawn!ef „Elektrobu 
dowa" Łódź, Koperni­
ka 56 produkuje: Tran 
Eformatory o mocy 1-
25.000 Kw na napię. 
c!e do 65.000 Volt. Spa 
warki transformatora. 
we na prcidy od 75-
330 Amp. w luku. Spa. 
warkt punktowe do 
b:ach. S!lnikl różnych 
ty'OĆW. 

PAI'łSTWOWE Zak!a. 
dv Wyrobów Drzew. 
nuch Przemysłu Wló. 
k:mniczego, Łódź, Ko. 
parnika 17 - Andrze. 
i• 'ri;ga 53, tel. 219-08 

TŁUMACZE przysięgli 
angielskiego, rosyjs. 
k!ego, hiszpańskiego, 
francuskieoo, n!emiec 
kiego Yn:l: Narutow!­
cza 74, tel. 276-18. 

SP0ł.DZIELNIA Budow 
lana „Budowa" Łódź, 
Piotrkowska 154 tel. 
202·84, 209-76 wykonu 
fe roboty budowlane 
oraz posiada maga· 
zyn mebli. 9219 

DRZEWKA owocowe 
własnej hodowli pole­
cają: Szkółki Drzew, 
J. Stoiński, Łódź-Zdro 
wie, Krakowska 42. 

2358 

żOLNIERZA, ul. Daszyńskiego 34. 

OSTATNIE CZTERY DNI o godz. 19.15 
„SZKLANA MENAŻERIA" 

Tennessee Wiliams'a 

W sobotę. 18 października premiera 
komedii Jea.1 Giraudoux 

§ „AMFITRION 38 : 
in111111t1 1111 11 111111111111111111111111111111111111111111111111 1111111111111111111111,11 

ZJEDNOCZENIE ENERGETYCZNE 
OKRĘGU ŁODZKIEGO 

ogłasza przetarg nieograniczony 
na wykonanie: 

Z-eh karoserlł typu sanitarnego 
·jedna na podwozie 3/4 t. Bedfol'.'d 
jedna na podwozie 3/4 t Dodge 

l·ch kabin szoferskich oszklonych 
jedna na. podwozie 3/4 Fordson 
trzy na podwozie 115 t. Dodge 

4-ch nasadkowych lekkich kar11serłl 
na podwozie Willys - Łazik. 

Wzorce i podwozia do obejrzenia w 
oddziale transportowym Ł.T.E. w Łodzi 
ul. Kiliński.ego Nr 72. 

Oferty w zalakowanych kopertach 
należy składać w Dyrekcji Zjednoczenia 
Energetycznego Okręgu Łódzkiego ul. 
Daszyńskiego Nr 58 pok. 72. 

Zjednoczenie Energetyczne Okręgu 
Łódzkiego zastrzega sobie prawo wy­
boru ofert lub unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn. 

Otwarcie ofert nasąpi dnia 25.10. 
1947 r. 
9449 Z.E.O.Ł. 

Państwowy Zakład 

BUDOWLANO-MEBLOWY 
Ł ó d i, Zgierska 69 

PRODUKUJE SOLIDNE MEBLE 
BIUROWE i MIESZKANIOWE 

Gdy referat trwa 
pięć godzin 

D-018263 . ..,zano•rni obj watelel Sp. ą dranie! Co robić? Zórzemrę się również . 
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Zycie Aksan il~ 

~ 
~ 

~~~ 

~- źle zakończył się interes, 
Precz z jajkami! Precz .ze serem! 

U . Wrilulami handel czysly, 
przy tym zysk z nich oczywisly. 

Ze 

• • o raz s y w ringu 
staja; dzisiaj nasi reprezentanci 

Związek Radziecki najpoważniejszym egzaminatorem naszych pięściarzy 
Dzisiejszy mecz naszych pięściarzy z re­

prezentacją Związku Radzieckiego będzie .luż 
55 ich spotkaniem międzypaństwowym, a ozós· 
tym po wojnie. 

Ogóln_, l>ilans tych spotkań zamyka się do· 
clatnią dla nas pozycją 499:365 punktów. Do· 
robek 11asz powojenny zamyka się cyfrą 47:33 
punktów na naszą korzyść. 

POLSKA - CZECHOSŁOWACJA tO: 6 

Zwyciężyli: Czarnecki, Grądkowski, P.isar· 
ski i Szymura. Zremisowali: Rogalski : Sob­
czak. 

POLSKA - CZECHOSŁOWACJA 7:9 
Drugie spotkanie rozegraliśmy równ:eż z 

Czechosłowacją, ale tym razem w Pradze 20 
stycznia 1946 r„ i przegraliśmy 7:9. 

Barw Polski bronili: Czarnecki (Łódź). · Jói · 
wiak. Czartek, Koziołek, Kowalski (!:.ódź), 
Grądkowsk.i, Pisarski (Łódź) i Szym11ra. 

Pierwsze spo_tkani~ po wojnie rozeg1al1śmy Zwyciężyli: Koziołek Grądkowski i S<:ymu-
z CzechoslowaCJą 16 grudnia 1945 roku w Po- ra. Zremisował Kowalski. 
znaniu i zwyciężyliśmy 10:6. 

Barw Polski wówczas bronili: Czarnecki I POLSKA - SZWECJA 8:8 
(Łódź), Rogalski, Komuda, Grądkowski, Pisar· Trzecie spotkanie rozegraliśmy ze Szwecją 
ski (Lód:l), Sobczak, Szymura i Klime'.:h 15 grudnia 1946 r. w Sztokholmie i zrem:so· 

arszawa - Łódź w zapasach 
Zestawienie par .na. dzisiej&zy .mec:i zapilŚ· j Śliclrn'.v~k.i. 

niczy _ vVarnzawa~:Łodż przedstaw~a się naslę· Mozhwe są przesunięcia w poszczególnych 
pująco (zawodników Warszawy umi3szczamy wagach. 
na pierwszym miejscu): Dalsze rezerwy Łodzi: Bednarek, L'~szcrd1-

Waga musza: Kluczyk - Balwicki ski Stan. i Miśkiewicz. 
WaqJ ko(] ucia: Rokita -- Łazarski Zawodnikom łódzkim zostaną poder.as tych 
vvaiJd piorkowa: Sawka - Igna-szawsi::'. zawodów wręczone żetony i dyplomy za zd:)· 
\/\faciu iekka : Markowski - Kawal W'act bvle fodywidua!ne mislrzoslwo wzg!. wirem:-

ew. 1$.ubat M. strzostwo okręgowe na 1941 rok. 
Wa9a półśrednia: Warchol - Malu:;iak e.w. Zawody odbędą się w sali świetlicy P,racnw-

Kubat Jan ników •Pal1stwowych Zakladów Przemysłu Ba· 
Waga średnia: Reda - Rasała ew . .i..en1rd wełnianego Nr. 3 w Łodzi, przy ul. P.iotrkow· 
Waga półciężka: Ko&zewski - Tomczyk skiej 295. 
Waga ciężk:i: Szajewski - Gliński ew. Dochód - na odbudowę Warszawf. 

Listą do 111.edahcii 
- -

waliśmy 8:8. 
Barw Polski bronili: Grzywocz, Janowczyk, 

Antkiewicz, Sowiński, Olejnik (Łódź), Kolczyń 
ski, Szymura i Lid:. 

Zwyciężyli; Grzywocz, Sowi{1ski, Olejnilc 1 
Kolczyński. 

POLSKA - CZECHOSŁOWACJA 12:-' 
Czwarte spotkanie rozegraliśmy z Cz~cho· 

slowacją 2 lutego 1947 r., w Warszawie i zwy 
ciężyliśmy 12.4. 

Barw Polski bronili: Bazamik, Grzywocz, 
Leczkowski, Sowiński, Olejnik (Łódź), Kol· 
czyński, Szymura i Klimecki. 

Zwycięży.li: Bazarni.IY, L'eczkow·ski, Olejnik 
Kolczy11ski, Szymura i Klimecki. 

POLSKA - SZWECJA 10:6 
Piąty mecz rozegraliśmy ze Szwecją ::!8-g() 

marca l.Jr. w Łodzi zwyciężając 10:6. 
Barw Polski bronili: Grzywocz, Woźnia;.;ie· 

wicz (Łódź), Gorączniak, Olejnik (Łódź), Kol· 
czy11ski, Szymura i Klimecki. 

Zwyciężyli: Bazarnik, Wożniakiewicz, Kol· 
czy1iski, Szymura i Klimeckii. 
KTO I ILE RAZY REPREZENTOWAŁ POLSKĘ? 

Barwy Polski po wojnie reprezentowali: -
Szymura 5 razy, Grzywocz, Kolczyński, Olej· 
nik, Klimecki 3, Czarnecki, Grądkowski, Pisar­
ski, Sowiński, Bazamik - po 2 razy. Jeden 
raz wałczyli: Czortek, · Jóźwiak, Koziołek, 
Kowalski, Janowczyk, Antkiewicz, Lick, Lecz· 
kowski, Woźniakiewicz, Gorączniak, Rogdlskii. 
Komuda i Sobczak. 

JUTRZEJSI DEBIUTANCI 
Debiutantami w jutrzejszym najpowam:ej· 

szym z dotychczasowych spc:Jtkań będą: Ćhy· 
chla, Rademacher i Niewadził (Łódź). 

Gorszace wybryki wyrostków 
na n,eczu pięściarskim Zryw - „lkape" 

W związku z zajściami na rnec·iu pię:iciar­
skirn c, dt:rżynowe mistrzosmvo Lodzi Zry•w -
„lkape", o których donosiliśmy w swoim czasie, 
otrzymaliśmy list, który ze względów za~adni­
czyclt przytaczamy w całości. (Przyp. Red.). 

Uprzejmie prosimy oh. Redaktora o zamiesz­
czenie w Jego or·ganie Iw dziale spo1itowym) 
ponii,sżego oświadczenia: 

Nawiązując do wypad-ków jakie miały miejsce 
podc-zas zawodów pięściarskich o drużyno·we 

mis'.i zcstwo Łodzi klasy A mięLlzy naszą druży· 
ną a KS. Zryw w dniu 4 1iaździernika b.r. prag­
niemy zaświadczyć przed opini<J spa.rto·wą na­
szego miasta, ii zlośliiwy zbieg okoliczności 
spowt.dował, ii pewna grupa niedorostków, wy­
dostawszy się na dach budynku, przez otwór 

L• I ł I T ; • I k • wentylacyjny prób0>wała wzniecić zamieszanie 
IS a wp a . f> r o J m e c z p y w a c I k:mfa~~i;~h, obrzucają>c; ri·ng żużlem i odpad-

" rzecz Komitetu odbudowy Warszawy Uczyniliśmy wszystko, by przywrócić porn·ą· 
Mecbniczna Tkalnia T. Wµdke E. Hsnschel Filmowiec - HKS - Włókniarze dek, ca nam się jednak nie udało w zupełności 

· l p k' 34 3 100 z uwagi na brak większej ilości porządkowych. 
Lodź u. ogonows -1ego · . . . 12 ·d · ·k ... f d d 

F-ka 1C~ysciwr:r d.0 .Maszyn z odpa~kow dzime 1'1-ei !Da basenie Polskiej V.MCA, ul. skoki z trampoliny, na usprawiedlilwienie możemy dodać, że ohec-
' . . · . . V\f nicdzielę, clma paz zierni a r11 . . 1 go· szla ·ety, \ Przyznajemy się o braku poirz~ k01wych, ale 

Bawe,nianych. Łodz, ul. Morska 'l zł. 4.0SO j Traugutta 3, rozegrany zostanie trójme::z pJy· piłkę wodną. nie bardzo trudno jesf skompletOl\VaĆ więks--tą 
Prac. umysł. P.Z.P,B. Nr 2 wacJ...t: Trójmecz wzbudził duże zainteresowanie ilość cbowiązkowych osób do współpracy w 
01odowa 17 z oka::ji imienin I KS FILMOWIEC - HARCERSKI KLUB wśród miłośników pływactwa i winien ściag- na;zym trudnym zadaniu. 
ob. Michała Poler. zł. 13.445 SPORTOWY - . . . • . : . Stwierdziliśmy, że mą,cic.ielami &pokoju oka-
Lódzkie Zjedn, Przem. Dz!ew. REPREZENTACJA WŁÓKNIARZY nąc liczne_ rzssze .pubhcznosc:, tymbardzieJ, za.1 ~ię dwunasta i cztemastoletni chłopcy, co 

Prog om przewi·duJ·e· że całkowity dochod z zawodow przeznaczo- zmu~za nas do zastos""'•ania w nrzy;>złas·c· 1· su-
Curie Skł:odowskiej 6 od pracowntków . r<.e. 'd 

1 
· . . . · vw ,,. 

13_050 biegi rndyw1 ua ne pan 1 panow, ny jest na odbudowę Warszawy. rowych przepisów przy sprzedaży biletów dla 
-----~...;_____ niet!orcstków. 

;Sen~~al~~a~~~o~~:;R Łódź, Al. Kosciu~7~72·12-tu p•1as" c•1arzy • 2-ch trenero' w cze;;i~~iem~s~;~t~:i~a:z~ ~ofl~~o~;ś~ ~VJ~ 
Andrzejewski Rom·an - Piekarnia - I 'f I zagwarantowania odpowiedniego porządku. Z 
Limanowskiego Nr. 110 I.OOO 

1
... k- d - k. calkowitym spokojem oczelmjemy decyzji ol{rę-

Kolo PPR i prac l·my ,.Wflama" ICZY e 1pa r a z1ec a gowyc:h władz pięściarskich, których słuszne za­
rządzenie przyjmiemy do skmpulatnego wyka-

z okazji zaślubin Dyr, Techn. fabryki o · h · · p · • · · nani·a. W sltład ekipy t>ięściarzy radzieckich, któ· pracz znallyc nam JUZ z ragi p1ęsc1a-
tow. Szewczyka Stefana z Ob Janiną l':.:y radzieckich drużynę uzupełnić mają Oleg ---------------.--..-;;. 
Dzisrlińskq zamiast kwfotów 4.350 t•zy staną dziś na ringu w Warszawie, webo- Dutko (Leningrad) i Wiktor Mietlnow (Mos- Inżynierów i techników-konstruktorów, 

Zamiast kwiatów na p·::iżeg11anie ustępu- dzi 12 pięściarzy i dwóch trenerów. l<:wa). Inżyniera.· elektryka. 
jącemu NDcz. Dyr. Państw. Zjedn, Zakł, z praktyką na stanowisko kierownika 

Przem, D:iew. w Aleksandrowie ob. Dz~sieJ· sze imprezy sportowe z :Żl)cia kl. jabrJ.JCZnJ.}Ch . Laboratorium. 
Alojzemu Dutkowskiemu od pracowników · 2-ch techników elektryków do pracy w 

8 ooo LEKKOA'.l,'LETl'KA PPR zwycioz· a PPS 5 •• 2 Laboratorium, oraz kreślarzy zaangażuje 
Stadion ŁKS-u godz. 9. Zawody 1ekkoatle- 'ł 

Państw. Zakł. Przem, Ba'". Nr 21 Wodna 23 tyczne ŁKS-u i HKS-u. Wczoraj na boisku Zjednoczonych odbył CENTRALNE BIURO STUDIÓW 
od prac fizyc.zn. i umysłowych 19.840 WYSCIGI MOTOCYKLOWE się mecz piłkarski pomiędzy „reprezentacja- I KONSTRUKCJI APARATÓW ELEK· 
VIII Miejskie Przedszkole Zachodnia 66 2.112 'J.'or żużlowy Plac 9 maja godzina 11 wiel- mi" PPR i PPS Państwowych Zakładów TRYCZNYCH W ŁODZI 
Słuchacze Cenlr. Szkoły PPR 40 ·112 kie zawody motocyklowe na odbudowę stoli- Przemysłu Ba-.vełnianego Nr. 1. Zwycięstwo Warunki stosownie do kwalifikacji 
Pracownicy ł.ódzldej Hurtowni Aptecznej w. cy. '5 : 2 odnieśli peperowcy. Oferty zgłaszać do Wydziału Perso-
Łodzi u!. Piotrkowska 23 przeznaczają J> A NO· N nalnego Zjednoczenia Przemysłu Apa-

ILK Z A Bramki dla zwycięzców zdobyli. Krysiak 2, 
wynagrodzenie za p1zeprnc.owany dzień '"t d. ŁKI;' d 15 s 1 ( } ratów Elektrycznych ulica Piotrkows-

.::> .,,, 1on ' J-u go z. .30 zo og Węgry De.biński 1, Zentkowski 1 i Kowalski 1. Gra 
21.9 rb. (niedzielt>) zł. 8..959 ka Nr 111. 9454 
~ '· · 1· ł 11 "ill - ŁKS. ' żywa i dość ciekawa. I~:::::::::=:::::::::::: ..,yre,.c.Jet Irmy wp aca .z· l.u_ TENIS STOŁOWY • • • r 

Razem 20.000 świetlica HKS (Skorupki 10/12}. Turniej „'l'AJUARA'· _ „n:EBSZ" 5 : 1 Z dniem 10 października. 194.7 t'. zo- I 
Na RTPD 

HE:.S-u. t ' b •• " t i 
PŁYWANIE Również w~zoraj odbył się me~z piłkarski ~ a,y 0 mzone ceny ue al czne ,hurtowe 

i komercyjne następujących artykułów 
Przekazu1·.,, według polecenia "'ice"'oi·ewod" Basen YMCA godz. 17. Trójmecz pływac- pomiędzy fin11ami „Tamara" i „Kebsz". 

1
. 

- vv " ' przemysłu w okienniczego: 
Łódzkiego tow. Kutznera Centralna ki F'ilmo•.viec - HKS - Repr. Włókniarzy. Zwycięstwo 5 : 1 (1 : O) odniosła drużyna 
Szkoła PPR Zł. 600 f . T " kt · · . d k . ceny wełny 50 proc. o 60 proc. urny ,, amara " w - oreJ Je na - me wszy-
Nci dzlecr ociemniałe - Józef Wolski zł. 500 Od Redakcji .scy gracze byli pracownikami tej fil111y„. 

0 15 
proc. 

Ne polski Czerwony Krzyz ob. Kotliński Jerzy ceny stożków i kaplinów o 10 proc. 
zł. 200 Na dzisfojsz~· . mecz między.państwowy W drużynie firmy „Kebsz" grali wyłącznie ceny worków 

0 10 proc. 

5.000 ZŁOTYCH NA POMNIK 
IGNACEGO DASZYNSKIEGO. 

W zapełnionej sali $wietlicy Pracowników 
Ele~drowni Lódzkiej odbyło się doroc·zne Walne 
Zg-rctradzenie spraiwozdawcze czlo:nków P.P.S., 
Dtiein:ca Elektrownia. Zebranie zagaił tow. Ed­
ward Andrzejczak. Zebrani postanowili ofiaro­
wać · 500 zł. na pomnik nestora socjalizmu pni· 
skiego. marszałka Sejmu, tow. Ignacego Da· 
szyńskiego. 

I w „otos1tinonolN11

czvM" 
najpopularniejszym dzienniku w województwie 

ZSRR - Polska w boksie „Głos Robotniczy" p1·acow111·cy te3· f1'1·m" 
" • • ceny sznurowadeł o 30 proo. 

wysyła do Warszawy w charakterze sprawo- L:: 
zda.wcy Red. L. Królewskiego. o we.iście do kl. B zedaż w~ wszystkich hurtowniach 

Obszerne sprawozdanie z meczu znajdą hurtowniach Centrali Tekstylnej. 
Czytelnicy w numerze poniedziałkowym. D. K. s. - Hur ag a n . 9489 

ŁÓDZKA SKŁADNICA Dziś o godz. 11 na boisku DKS w Łodzi TRANSPORTY TOWARÓW z KANADY 
ZŁOMU r STAREGO ŻELAZA przy ul. Nawrot 73/75 odbędzie się mecz pił- '!" drodze do Gdyni znajduje się staiek SS 

karski o wejście do klasy B. pomiędzy mi- „Prnnont", wysłany z Montrealu w dniu 1 bm. 
Łódź, ul. Składowa Nr. 27/29, tel. 155-08. Zawiera on m. in. 972 sk•rzvnie konserw mies-

k . strzami grup klasy C. nych, 25 skrzyń penicyliny,- 3 skrzynie ekstr~k 
za UPUJ8 DKS - Huragan. t~ wątrobia.nego, 2 skrzynie urządzel1 tech· 

ziom żelaza I metali kolo1·owych Zarząd Klubu zapi-asza wszystkich p011czo- mcznych do wyrobu penicyliny oraz wieksze 

B · · ł szników i sympatyków o tJrzyb"cie na te za- iloś~i c;zęś~i zamiennych do >)ł11gów. Poza· tym 
oczn1ca I transport w asny. J znaJdUJe się w drodze &tatek SS „Jutla<1dia", 

Specjalna ·ibiórka jesienna na akcję wody. Mecz ten zadecyduje czy DKS utrzy- który wiezie m. in. 18 skrzy11 komerw mies· 
społeczną. 9465 I ma tytuł mistrza grupy, gdyż dotyr-hcz:;i" znaj nych oraz 149 s~rzyń, zawierających c·zP,;ci 

'""'"""'"""' ........... """""""' ..... ,,.,...,.,_,....,._,,__, ____ • duje się na czele ho1beli. ..,,,""·~""'" Dłuaów ;: •'łlllochodów. 




